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M o k k a > P e l i o w a t k a
C ie M (S iJ  w  p io opo ktuh .

ł\ premjer u p. Prezydenta
\TaL»zava, 11 7. PAT. V  dniu 10 lipca rb. 

prezes rady ministrów Slawoj-Składkowak, zer 
stał przyjęty w Wiśle przez Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej" i złożył mu sprawozdanie o 
bieiącydb praeaoH rządu.

— oOo—

7 domów spłonęło
Kraków, 11. 7. PAT, W e wsi Dufoie '.pow. 

nowosądecki) w czasie ostatniej burzy «płouęlo 
siedem domów (wraz z zabudowaniami gospo 
c arczejni. Pożar zlokalizowane. ddękł wył likom 
miejscowych atrapy poiam ycb- Szkody eoa- 
czre. , .

R za d  nie dopuści d o  krzyw dzenia 
ludności żydow skiej w Polsce

Oiwiadczenie p.. premiera Składkowsklego
P .  p r e m j e r  © f i a r o w n  b  2 0 0 0  u ł .  

n a  b i e c n y c h  k o p c ó w
Warszawa, 11. 7. ŻAT. JŁATut  ourjjm r a

następujący komunikat od kaliskiego odazafu 
centrali związku żydowskich drobnych kupcóv/:

WartaawŁ 11. 7. "(ŁAT)' ŻAT-na otrzyma 
ła komunikat następującej treści:

Diua 11 lipca p premjer i minister spraw 
wewn. Sławoj-Składkowski przyjął na dłuż­
szej audjencjf wybraną na ostatniem posie­
dzeniu Radę naczelną kupieetwa żydowskie­
go zł'zoną z prezesa Majzla, Gepnera, Le- 
wenszterna, inż. Kawenza, i inż. Zajdemana.

Delegacja przedstawiła p, premjerowi sy­
tuację kupieetwa żydowskiego w związku z 
atakóJTL ultranacjonalistycznych żywiołów 
polski’h, które prowadzą szkodliwą agitację 
w rożnych punktach kraju.

Nawiązując do konieczności zespolenia wy 
siłków całego życia gospodarczego Polski 
dla spełnienia doniosłych zadań aktywizacji 
gospodarczej, do konieczności wzmożonej o- 
bronności kraju, delegacja podkreśliła szeze 
gółną szkodliwość tej agitacji z tego punktu 
widzenia, zaznaczając, że agitacja antysemi­
cka godzi w podstawy przemysłu i handlu.

P premjer w odpowiedzi z całą stanowczo

śdą oświadczył, że rząd mając na w zględzie 
ład i spokój w kraju, kierując się zarów n o 
Z9sadami sprawiedliwości ł róWnpmternego 
traktow an ia  wszystkich oby w ateli, n io  do­
puści do tego, aby komukolwiek w Polsce 
działa śię niezasłużona krzyv da. Każdy oby­
watel kraju, bez różnicy Y/yznania i narodo­
wości powinien spokojnie zajmować się pra­
cą na swoim odcinku. Rząd zagwarantuje ró 
Yvne bez wyjątku traktowanie wszystkich o- 
bywateli pańntwa.

Delegacja przedłożyła p. premjerowi w 
toku audjencji uchwałę organizacji kupieoi- 
wa żydowskiego w sprawie akcji na rzecz 
Funduszu Obrony Narodowej.
Gmach Prezydjum Rady ministrów delegac­
ja opuściła pod wrażeniem dobitnie stwier­
dzonego przez szefa rządu oraz z wielkim na 
ciskiem podniesionego momentu bezwzględ­
nego utrzymania ładu i porządku a także 
swobody pracy dla wszystkich obywateli w 
Poisce.

Inspekcje p. premiera w Małopolsce
Zachodniej

W ars» iwa, 11. 7. PAT. W dmu 10 lipca o 
godz. 12 p. premjer Skiadkowski przybył sa 
mochodem do nadgraricznej miejscowości 
Zwąadon powiatu żywiec kiego wojew. kra­
kowskiego. W Zwardoniu p. pren^ r obje.
chał od^nek graniczny, udając się n a S W ie  
na posterunek straży -j
państwowej. Od komendantów tych poste

P Y J A M K I 2 90
U ziectące u op elin o u e  
JU LJtlSZ :*ACir_ Kraków Stradon, 5

runków p. premjer za^ądat informacyj o ru­
chu granicznym, frekwencji turystycznej o- 
raz o stosunkach panujących w tym punkcie 
granicy. Następnie p, premjer odbył krótką 
rozmowę z sekretarzem zarządu gminy w 
Zwardoniu, interesując się sprawami samo­
rządu oraz asygnując pewną kwotę na naj­
pilniejsze potrzeby gminy.

O godz. 13.30 p. premjer przybył do Żywca 
dokonując inspekcji mifjscowego starostwa, 
poczem dłuższy czas rozmawiał ze starostą 
dr Doellingorem w sprawach dotyczących 
powiatu. O godz. 15.30 p. prezes Rady mini­
strów opuścił Żywiec, udając się na dalszą in 
spekcję do Bielska i Białej.

W miejscowościach tych p. premjer od-

D E N T Y S T A  J Ó Z E F  T O t I
Kraków , S T a H O W .S L N A  52  —  T a l. 122-54

Powrócił 1 przyjmuj* od iM  1 M

P- premjer Slawoj-SkłacLkowaki, który je»l p j- 
e!em na Sejm ł okręgu kaliskiego nadesłał 2.000 
zł, na kredyt oU drobnych kupców,

Kwota ta zos.ala podzielon* w ten apoeób, że
1.000 zl. otrzymał chrześcijański związek diolj- 
nych kupców, a 1.000 zl. związek żydowskich 
drobnych kupców. W  związku z lem zwołano 
nadzwyczajne posiedzenie s arządu związku, ua 
którem uchwalono proklamować w Kaliszu ak­
cję sbiórkowąjpelem umożliwienia wydatniej­
szej akcji kredytowej dla będących w strasznych 
warunkach członków związku, których liczba 
wynosi kilkaset. W tym celu wyłoniono specjal­
ną komibję.

był konferencję ze starostami powiatów pp 
Bocheńskim i Albtrtim, żądając sprawozda­
nia o przyczynach i przebiegu strajków w 
przemyśle włókienniczym, metalurgicznym i 
budowlanym na terenie powiatów. Omawia 
na była również sprawa robót prowadzo 
nycb staraniem Funduszu Pracy, oraz bud­
żety miasta i powiatów.

Po zakończeniu konferencji p. piemjer w 
towarzystwie starosty z Bielska, p Bocheń­
skiego i prezydenta miasta ar Przybyły zwie 
dził zaporę wodną na rzeczce Wapienniczce. 
z której dosta: czana jest woda dla wodocią­
gów m. Bielska.

W  drodze powrotnej zatrzymał Się p. pre­
mjer pod Eielskiem na lotnisku i dokonał 
przeglądu szkoły pilotów cywilnych, ufundo­
wanej staraniem LOPP., przypatrując się lo 
tom ćwiczebnym junaków. O  godiz. 2,30 p. 
prezes Rady ministrów opuścił Bielsko, uda­
jąc się koleją do Warszawy.
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Dr. MAYER EBNER: Światowy Kongres Żydowski
Leży to już, zdaje się, w charakterze ży­

dowskim, by z nieufnością odnosić się do 
wszelakiej na szeroką skalę zakrojonej re­
prezentacji narodowej. Nieufność ta prze­
chodzi niekiedy w namiętną opozycję. Żydzi 
bronią się przed wyjściem z Egiptu. Zdarza­
ło się, że Żydzi odrzucali nawet swą własną 
emancypację. R a b i n i  protestowali przeci­
wko sjonistycznemu rozwiązaniu kwestji 
żydowskiej, podjętemu przez H e r z 1 a. Po­
bite na głowę żydostwo asymilacyjne wciąż 
jeszcze sprzeciwia się jedynie godnej for­
mie narodowo - żydowskiego bytowania, 
jeśli zaś ludzie poważni w różnych krajach, 
usiłują zwołać Światowy Kongres Żydowski, 
któryby uniwersalno - antysemickiej woli 
niszczycielskiej przeciwstawił uniwersalno- 
żydowską wolę ż y c i a ,  znajdują się we 
wszystkich krajach Żydzi, wpływowi i po­
ważni, którzy poruszają wszystkie sprężyny, 
by Kongresowi żydowskiemu kłaść kłody 
pod nogi, by już zgóry odmówić mu wszel­
kiego znaczenia i na wszelki wypadek u- 
mniejszyć jego rolę, zarówno w świecie ży­
dowskim, jak j nieżydowskim.

Jakich to argumentów nie przytoczono 
już ze strony żydowskiej przeciwko zwoła­
niu Światowego Kongresu Żydowskiego! W  
chwili obecnej —  gdy od dnia otwarcia Kon­
gresu dzieli nas zaledwie kilka tygodni —  
wobec tego, że niepodobna już przeszkodzić 
zebraniu się Kongresu, czyni się usiłowania, 
by przynajmniej pozbawić Kongres charak­
teru ś w i a t o w e g o  i zdegradować go do 
roli dotychczasowych, odbytych w Genewie 
konferencyj żydowskich.

Jeden z biorących udział w sporze argu­
mentuje: Kongres powinien wszak mieć na 
celu usunięcie anarehji w obozie żydowskim. 
Kongres tylko wtedy ma sens, jeśli cale bez 
wyjątku żydostwo na świecie wyśle nań swo 
ich delegatów. Skoro jednak wielkie żydows­
kie organizacje, jak Board of Deputies w 
Angljj, Alliance Israelite, Jewish American 
Comrmttee etc. nie biorą w Kongresie udzia­
łu, zwiększa się temsamem anarchja.

Z tego argumentu wynikałoby a contrario 
iż gdyby te wielkie organizacje brały udział 
w Kongresie, anarchja w obozie żydowskim 
ustałaby całkowicie i osiągnęlibyśmy tak ba­
rdzo pożądaną jedność. Ponieważ zaś znaczę 
nie jedności, która wzmacnia, jest bezspor­
ne, przeto logicznie wynika z tego, że wiel­
kie organizacje popełniają grzech wobec ży- 
doetwa, jeśli nie biorą udziału w próbie zje­
dnoczenia żydostwa światowego.

Temsamem wyrok o tych wielkich organi­
zacjach, —  widzi się w nich notablów żydo­
stwa światowego, —  został wydany. Gdyby 
ich miłość i przywiązanie do żydostwa było 
tak wielkie jak ograniczony jest ich rozum, 
podjęliby sami inicjatywę zwołania Kongre­
su światowego, a przynajmniej poszliby za 
wzniesionym przez nas sztandarem. Ale nie 
cynią tego z własnej inicjatywy, a nam je­
szcze przeszkadzają.

Jakże jednak przedstawia się w istotnem 
świetle argument, że Kongres światowy nie 
może być Kongresem światowym, jeśli odrzu 
ca ją go notable żydowscy, występujący pod 
firmą wielkich organizacyj żydowskich?

Znając tę szczególną osobliwość żydows­
ką, byliśmy zgóry na to już przygotowani, 
że notable wystąpią przeciwko naszej spra­
wie narodowej. Wiemy —  choćby z naszego 
sjonistycznego doświadczenia, że panowie ci 
mają krótki oddech i z reguły znacznie póź­
niej dołączają się do szeregów. Jakże szydzi­
li z nas, kiedy przed blisko 40 laty usłuchali­
śmy wezwania Herzła na pierwszy Kongres 
sjonistyczny!

O całą generację ludzką spóźnili się 
panowie notable —  stanowiący drugą część 
Jewish Agency. Ach, jesteśmy całkowicie pe

IwnI, że przyjdą i na Światowy Kongres Ży­
dowski, lecz potrwa to jeszcze kilka lat. —  
Przyjdą, tak przyjdą. Albowiem nie można 
o nich powiedzieć, żc niepodatni są wogóle 
do jakiejkolwiek nauki. Uczą się tylko cięż­
ko. Wydaje im się, żc nas na świecie niedość 
jeszcze biją. Hitler i jego naśladowcy —  to 
im jeszcze za mało. Musi przyjść dopiero ja­
kiś nad-Hitler, ażeby ci ludzie doszli do prze 
konania, że zdani jesteśmy wyłącznie na wła 
snc siły i żc w pierwszym rzędzie musimy 
być zjednoczonym narodem br ac i ,  ażeby­
śmy się mogli oprzeć fali nienawiści i grożą­
cemu zniszczeniu, i abyśmy mogli przetrwać 
te najgorsze dla Izraela czasy, jakie kiedy­
kolwiek nas nawiedziły.

1 100 smaI

Ci, którzy odrzucają Kongres światowy 
—  symbol samopomocy żydowskiej i skupie 
nia sił własnych, pokładają nadzieję swą w 
z b r a t a n i u  z narodami większości, wśród 
których żyjemy, a zatem i w zbrataniu z ca­
łą resztą ludzkości, lnnemi słowy, pociesza­
ją nas przyjściem Mesjasza. Gdyby nie to, 

j płacz nam jest bliższy, śmielibyśmy się 
do rozpuku z naiwności tych niepoprawnych 
którzy wciąż jeszcze wierzą w wartość peł­
nych namaszczenia frazesów, i w chwili, kie 
dy kwest jonowane są nasze prawa ludzkie, 
marzą o powszechnem zbrataniu. Może ono 
przyjdzie, w duchu przepowiedni naszych 
proroków, u kresu dni, ale do tego czasu 
zmarnieją i wyginą nasze pokolenia żydow­
skie w drodze ku wieczności.

IH.
My kongresiści —  tak nas nazywają —  

wiemy też z powszechnego doświadczenia 
historycznego, że nigdy cały naród nie da

się podciągnąć pod jeden strychulec Quoł
capita tot aensu3 —  ile głów, tyle różnych 
zdań —  powiada stare przysłowie łacińskie. 
Co w przekładzie na żydowskie brzmi: dwóch 
Żydów —  trzy różne zdania. Ponieważ całko 
witej jedności nigdy nie można było osiąg­
nąć, świat radził sobie demokratyczną zasa­
dą większości. Zasada ta mimo niepomyśl­
nych czasów wyłoni się znów jak feniks z 
popiołów. Nasi przeciwnicy z pośród notab­
lów są jak wszyscy beati possidentes —* jak 
wszyscy możni tego świata —  przeciwnika­
mi demokratycznej zasady większości My 
jednak jesteśmy zdania, że Kongres Świato­
wy winien opierać się na masach, a nie na 
mniejszości notablów, których mądrość poli 
tyczna wyczerpuje się w filantropji. Kong­
res światowy reprezentować będzie m a s y  
żydowskie, wyśle nań delegatów a k t y w ­
na c z ę ś ć  n a r ó d  u, która u nas jest ró­
wnie miarodajna, jak u wszystkich innych 
narodów.

Kongres Żydowski z pewnością nie będzie 
stuprocentową reprezentacją żydostwa świa 
tcwego. Ale też to jest zbyteczne. Chorą­
giew nosi tylko jeden. Bojownikami nie są 
wszyscy. Ci co zostają w domu towarzyszą 
walczącym życzeniami pomyślności w walce.

Światowy Kongres Żydowski —  jeśli sta­
nie się instytucją stałą —  zdobędzie znacze­
nie światowe. Z początku wydawać się bę­
dzie mały i nieznaczny, ale już w najbliż­
szych latach będzie powszechnie uznany.

Nigdy jeszcze pora nie była tak dojrzała 
dla zwołania Światowego Kongresu żydow­
skiego jak w chwili obecnej. Nigdy jeszcze 
w dziejach żydowskich niedola żydostwa nie 
była tak powszechna, jak dziś. I trzeba do­
piero cofnąć się do czasów Tytusa i Hairja- 
na, by znaleźć paralelę dla dzisiejszej zorga­
nizowanej nienawiści światowej.

Kto nie dócenia wartości żydowskiej try­
buny światowej, temu nic nie poradzimy.

Naród żydowski nas jednak zrozumie, i 
Opatrzność Boska przyjdzie mu z pomocą.

Opatrzność bomem pomaga tylko tym, 
którzy sami dobrowolnie nie wydają się na 
pastwę zguby.

Francja i Belgia
czuja się zagrożon e

Paryż, 11. 7. PAT. Na lamach pra«y francu­
skiej można zauważyć ua&kutek postępów zbro­
jeń niemieckich pewne zaniepokojenie, czy sy­
stem obronny na granią  wschodniej jest w stu- 
nie w zupełności zabezpieczyć Francję przed 
ewentualnym atakiem. Jak twierdzi senator Lc- 
mery w „Le Petit Bleu“ , Rzesza posiada w chwi­
li obecnej obok SO-ciu dywizji linjowyeh rów  
uież conajmniej 1J zmotoryzowanych dywizyj, 
w tern 3 dywizje pancerne, które 6aine rozpo­
rządzają iwiększą silą artylerji, niż cała armja 
niemiecka w r. 1914. W związku z tym faktem 
należy 6obie zadać dwa pytania:

1) Czy „Linja Magiuot‘a“  jest w etanie oprzeć 
się atakowi nowoczesnego sprzętu wojennego, 
a w szczególności ciężkich czołgów, i

2) Czy wyłom, uczyniony w tej linji nie mógł­
by okazać się równoznacznym z otwarciem dla 
annji nieprzyjacielskiej drogi do reszty kraju. 
W związku z tern, należy uważać za niezbędne

zbudowanie za „Linją M aginotV ' nowej, jeszcze 
silniejszej lrnji fortyfikacyjnej. Kredyty na nu 
doiwę tych fortyfikacyj, zdaniem sen. Lcmery. 
wińmy być wstawione do programu wielkich ro­
bót publicznych, do którego realizacji rząd nr> 
przystąpić w najbliższym czasie.

• • *

Bruksela. 11. 7. PAT. Szef sztabu generał 
nego gen. van den Bergen, omawiając przed 
mieszaną komisją -wojskową problem obron­
ności kraju, stwierdził, że przewidując moż­
liwość niespodziewanego wtargnięcia nie­
przyjaciela, zamierza zapobiec temu przez 
stale utrzymanie dostatecznej ilości wyszko 
lanego wojska. Pociągnie to jednak za sobą 
przedłużenie służby wojskowej w piechocie, 
kawalerji, artylerji polowej i korpusie zmo­
toryzowanym do 18 miesięcy, a w artylerji 
fortecznej do 16 miesięcy.__________________

Relacje Pat*a z Palestyny
Jerozolima. 11. 7. PAT. Po wczorajszej 

napaści bandy arabskiej na autobusy żydo­
wskie, oddziały wojsk brytyjskich rozpoczę­
ły okrążać Arabów, ostrzeliwując ich jedno­
cześnie. Czterech Arabów zostało zabitych,

dwóch jest rannych i wzdętych do niewoli.
Jeden z nich dozorował amunicji. Pozosta­

li uciekli, porzucając strzelby i dużą ilość a- 
municji. Oddział wojska w pościgu za ucie­
kającymi odbył z nimi utarczkę niedaleko A- 
dapty, po której Arabowie uciekli w góry, u- 
nosząc rannych,
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Uwadze turystów, przejeżdżają­
cych do Polski

Warszawa, 11. 7. PAT. W związku z Komu­
nikatem berlińskiego korespondenta Associa­
ted Press, który pojawił się dn. 9 lipca w „N ew 
Jork Times1' i innych pismach amerykańskich 
w sprawie rzekomych konfiskat pieniędzy przy 
przejeżdzie obywateli amerykańskich przez 
Polskę. PAT upoważniony jest do opublikowa­
nia następujących wyjaśnień ministerstwa skar 
bu.

W związku z kontrolą dewizową na granicy 
polskiej zdarzają aię wypadki, że cudzoziemcy 
ujeżdżający do Polski przez jedną granicę np. 
wschodnią, napotykają na przeszkody natury 
dewizowej przy wyjeździe z Polski przez drugą 
granicę, nip. zachodnią. Mianowicie zatrzymywa 
uo im środki płatnicze, jakie posiadali przy so­
bie zgodnie z obowiązującemi przepisami de- 
wizoHemi. Wynikało to stąd, *e cudzoziemcy 
nie mogli przedstawić urzędnikom urzędu cel­
nego wyjazdowego dowodów, ze dane środki 
płatnicze istoinie przywieźli sobą przez in­
ny odcinek granicy. W  interesie zatem wszyst­
kich cudzoziemców przejeżdżających tranzy­

tem przez Polskę leży, aby w urzędach celnych 
wjazdowych żądali wystawienia im zaświad­
czeń o posiadanych przy sobie środkach płatni­
czych, gdyi W ed j urzędy celne wyjazdowe nie 
będą roniły un żadnych przeszkód przy wywie­
zieniu Jbrnych środków płatniczych z Polski. 
Wszystkie urzędy celne graniczne otrzymały 
polecenie informowania o powyzazem podróż­
nych* wjeżdżających na obszur Rzeczypospoli­
tej Polskiej, i

Frant] a wprowadza 40-godzinny 
tydzień pracy

Paryż, 11 7. PAT. Dziś pod przewodni rtvem 
premjera Bluma odbyła się konferencja z udz-a- 
lem kierowników, odnośnych resortów oraz se­
kretarza generalnego konfederacji pracy Yotr 
hau-x, podczas której rozpatrywano sprawę wcie 
lenia w -życie ustaw socjalnych, dotyczących 
40-goazinnego tygo łnia pracy oraz płatnych ur- 
lopów. W sprawie 40-godzirnego tygodnia pra-. 
cy postanowiono przyspieszyć rokowania po­
między naczednemi reprezentacjami pracodaw­
ców i robotników, celem rychłego zastosowania 
tej ustawy. W sprawie płatnych urlopów skon­
statowano, że w szeregu przedsiębiorstw zostały 
one już wprowadzone ua podstawie bezpośred­
niego porozumienia między przedsiębiorcami a 
robotnikami, t

Chiappe kandyduje 
do parlamentu

Paryż. 11. 7. B. prefekt policji i b. przewo 
diuezący Rady municypypainej miasta Pary 
ża Chiappe zgoaził się postawić swą kandy­
daturę do Izby deputowanych w drugim ok­
ręgu 6-go „Arrondissement” w Paryżu. Man 
dat ten zestal opróżniony po śmierci deputo­
wanego Lassleyrie.

Ferje parlamentu angielskiego
Londyn. 11. 7. PAT. Parlament angielski 

rozpoczyna wakacje dnia 21 lipca. Prawdo­
podobnie zostaną wydane zarządzenia pozwą 
ujące na niezwłoczne zwołanie sesji, gdyby 
wymagała tego sytuacja międzynarodowa.

óanfccje antywłoskie wygasają
I °ndyn. 11. 7. PAT. „London Gazette” za­

mieszcza dzisiaj zarządzenie podpisane przez 
hrcla, dotycząc* zniesienia sankcv i Narzą­
dzenie to wchodzi w życie z dniem 15 lipca.

• • •
Mfldrjl. 11. 7. PAT. Rada ministrów uch­

waliła zniesienie sankcyj w dniu, ustalonym 
przez Radę Ligi Naroctów. Minister spraw iza 
granicznych Barcia zdał następnie sprawo­
zdanie ze swego pobytu w Genewie, gdzie re 
prezentował Hiszpanję w Lidze Narodów.

•• •
PŁryż. 11. 7. PAT. „Journal Officiel” og­

łosił dzisiaj rano trzy dekre+y w sprawie 
Uniesienia sankcyj antywłoskich.

W Y N I K I
W IELK IEG O  KONKURSU

w dzisiejszym 
numerze na sir. 18 i 19

W Stanach Zjednoczonych judzie giną
z  upałów

Nowy York. 11. 7. PAT. O gocti 15-ój ter­
mometr wskazywał w Nowym Yorku 37 i 
pół stopnia. Burmistrz La Guardia pozwolił 
urzędnikom opuścić urzędy i Udać się do do­
mu. Ncrądzenie to nie dotyczyło funkcjonar 
juszy policji i slraży ogniowej. Wobec 75 
wypadków omdleń w urzędach państwowych 
władze federalne wydały podobne zarządze­
nie w stosunku do urzędników federalnych 
Dziś rano w Nowym Yorku 10 osób zmarło 
spowodu porażania.

Nowy I  oark. 11. 7. PAT. Spowodu nieby­
wałych upałów; panujących w Stanach Zje- 
dnoczonych, zmarło dotychczas ogółem 375 
osób, W  sajnjrm stanie nowojorskim zmarło 
dzisiaj Spowodu porażenia 17 osób,

Nowy Jork, 11. 7- PAT. Według obliczeń Reu­
ters, ajKrwoctu porażeń i niebywałych upałów 
zmaiło w Stanach Zjednoczonych 421 onób, w; 
.prowincji Ontario w Kanadzie około 50 oaót

DUBROWNIK -  RAB 
MAKARSKA-WARNA

Cena od 375 zt.
RYCZAŁTOWE POBYTY:

Augustów — Gdynia — 
O r ł o w o  M orskie — 
krynica — WorocljJa — 
Wisła — Zaleszczyki — 
Zakopane i t. d.

O R B I S

Niech się tylko Olimpjada 
skończy

Berlin, 11. 7. ŻAT. Prasa niemiecka donosi, 
że auior ustaw uorymLuithich sekretarz stau.i 
dr. Stuckard, opracował nową serję ogranicz-u 
rasowych, które mają wejść w życie po oliin- 
pjadzie w Berlinie. Nowe te ustawy mają ure­
gulować przedewszystkiem stan prawny dzirci 
małżeństw mieszanych, ich stosunek do obo­
wiązków służby wojskowej, do niemieckiej siu 
żby pracy i szkolnictwa.

Minister spraw Wewnętrznych dr. Frick, 
wydal rozporządzenie zezwalające na pozba­
wianie prawa praktyki lekarzy, którzy okazali 
się „nieprawom) śluymi z puk.u widzenia naro­
dowo-socjalistycznego1'. Nie ulega wątpliwości, 
że rozporządzenie {o  będzie stosowane ze sztzt 
góiną gorliwością, w stosunku do twch leka­
rzy żydowskich, którzy na zasadzie ustaw do­
tychczasowych mają jeszcze możność uprawia­
nia praktyki lekarskiej w Niemczech.

Paryż. 11 7. PAT. Według wyniku spisu 
ludności w departamencie Sekwany, Paryż 
liczy obecnie 2,800.000 mieszkańców. Okoli­
ce Paryża 2,120.000,

Układy brytyjsko-egipskie
Kau, 11. 7. PAT. Mieszany komitet redaLcyj' 

ny opracował wyniki dotychczasowych narad 
brytyjsko-egipskich, dotyczących zagadnień woj 
skowy ch- Tekst zostanie w dniu dzisiejszym zba­
dany jirzez obydwie delegacje i w razie przyję­
cia go, należy się liczyć z szybkiem zakończe­
niem układów wstępnych do zawarcia nowej, u* 
mowy brytyjsko-egipskiej i z rozpoczęciem wła­
ściwych układów w Londynie.

Kupiec japoński zamordowany 
w Chinach

Szanghaj, 11. 7 PAT. Japoński kupiec Kayao 
został wczoraj wieczorem zastrzelony w chiń­
skiej części miasta, w bęzpośredniem sąsiedz­
twie europejskiej koncesji. Morderstwo to wy­
wołało wielkie wrażenie w kolach japońskiej 
kolonji. Władze miejskie wszczęły natychmia­
stowe śledztwo oraz pościg za mordercą, wy­
znaczając za ujęcie go dużą nagrodę. Konsul 
generalny Japouji złożył energiczny protest ua 
ręce mera Szanghaju.

Japoński przemysłowiec 
naftowy w Moskwie

Moskr.a. 11. 7. PAT. Do Moskwy przybył 
prezes japońskiej Koncesji naftowej na Sa- 
chalum admirał Sajondzi, który w towarzy­
stwie ambasadora japońskiego Otha dożył 
wizytę ludowemu komisarzowi ciężkiego 
przemysłu Ordzonkidze oraz zastępcy komi­
sarza spraw zagranicznych Stomonjakowo- 
Wi.

Profesor moskiewski usunięty 
za drukowanie dzieł zagranicą

Moskwa, 11. 7- PAT, Atak „Prawdy44 Drzeć.w* 
ko profesorom.i uniwersytetu moskiewskiego Lu. 
zinowi o opublikowanie jego prac narkowyeh 
zagranicą, zakończył się jogo usunięciem z g lo ­
na profesorów. Wczoraj odbjło  się w.- rani* 
około 200 profesorów uniwersytetu mioakier-y 
skiego, którzy powzięli rezolucję, wykh"-®ajjąa| 
prof. Luzina z akademji nauk.
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RABKA
V

Z D R O J O W IS K O
GÓRSKIE

Z A P E W N IA  Ś W IE T N Ą  K U R A C J Ę  i I D E A L N Y  W Y P O C Z Y N E K
Kąpiele mineralne: jodo-brornowe, borowinowe.

Zawi ani* mułowe i okłady. Inhalatorjum. Hydropatja

Basen kąpielowy —  Plaża. —  Sanatoria. Pensjonaty —  Mieszkania dla rodzin.
r e n y  u m ia r k o w a n e

Konferencja antyhitlerowska w Brukseli
Zapowiedź zbiorowego dzieia „Naród niemiecki

oskarża!"

Zgon b. rabina Jaffy i Hebronu
Tel Awiw. lt. 7. ŻAT. Zmarł tu rabin Szneur- 

Zalman Slonim, który przez 35 lat piastował u- 
rząd rabina Jaffy. Przed objęciem ' lego stanowi­
ska zmarły był rabinem w swoirr. mieście ro- 
dzinnem Hebron. Brat jego został zabity podcizas 
krwawego pogromu w Hebronie w sierpniu 1929.

Z Uniwersytetu Hebrajskiego
Jerozolima. 11. 1. ŻAT. Senat Uniwersytetu He­

brajskiego wybrał prof. .Dawida Jelina dyrekto­
rem Instytutu Judaistycznego na rok akademicki 
1936/37.

OJznaczerre królewskie 
dla Zyda belgi sk ego

Bruksela, 11. 7. ŻAT. Król Leopold II nadal 
Order Leopolda znanemu żydowskiemu działa­
czowi społecznemu w Antwerpji, Salomonowi 
Frey. Odznaczenie to pozostaje w związku z 
wyborem Frev‘a na urząd honorowego prezesa 
belgijskiej giełdy kamieni gzlachetnych.

Odznaczenie 27 obywateli 
żydowskich przez króla Karola

Bukareszt, 11. 7. ŻAT. Król Karol rumuń­
ski nadał krzyż zasługi za „szczególne zasługi 
patrjotyczaie“  22 Żydom rumuńskim. Porałem 
król nadal odznaczenia 5 lekarzom żydowskim 
za wybitne zasługi w zakresie opieki nad zdro­
wiem w Rumunji. W okresie wytężonej akcji 
antyżydowskiej prowadzonej ostatnio przez 
cuzistów, tak poważna ilość odznaczeń królew­
skich, wywołała szczególne wrażenie wśród lu­
dności żydowskiej.

Zawiązało się w Bukareszcie zrzeszenie kom­
batantów żydowskich, które będzie współpra­
cować z ogólno - rumuńskim związkiem uczest 
ników wojny w walce z agitacją antysemicka, 
w kraju. Do nowozalożonego związku należy 
około 1.000 żydowskich żołnierzy frontowych.

Delegacja źydostwa angielsk’e- 
go u patrjarchy rumuńskiego

Londyn, 11. 7. ŻAT. Patrjarcha rumuński 
Miron Christeu, który bawi obecnie w Londy­
nie w charakterze gościa arcybiskupa z Can- 
terbury. przyjął delegację w osobach nadrabi- 
na W. Brytanji dr. Josefa Hertza, przewodni­
czącego „Joint Foreign Committce'1 Leonarda 
Montefiore i sekretarza Komitetu A. G. Brot- 
mana.

Żydzi a służba wojskowa 
w Niemczech
Odrębne bataliony pracy dla nic-Ary jeżyków 9

Berlin, 11. 7. ŻAT. Prezydent policji berliń­
skiej zarządził rejestrację wszystkich mężczyzn 
w wieku poborowym bez względu na ich .pocho­
dzenie rasowe. Rozporządzenie nakazuje każde­
mu zgłaszającemu się do rejestracji przedsta­
wienie metrvki urodzenia i zaświadczenia „przy 
należności do Rzeszy"1 (Reichsangehoerigkeit).

Jak wiadomo, ustawa o powszechnym obo­
wiązku służby wojskowej przewiduje, że Żydzi 
nie mogą pełnić czvnnej służby w armji nie­
mieckiej. Z kół dobrze poinformowanych do­
noszą, że dila nie-Aryjczyków będą założone 
specjalne bataljony pracy.

Uczony żydowski z Wiednia 
zaproszony do Brazylji

Wiedeń. 11. 7. 2 AT. Znany neurolog i psycho­
log prof. dr. Wilhelm Stecko! udał się w podróż 
dc Rio-de-Janeiro, gdzie wygłosi cykl wykładów 
w zakresie pedagogiki i psychoanalizy na tam­
tejszej c.ka.demji ldjv«'S»icj. Prof. Stecko! spędzi 
w Brazylji 3 miesiące. Większość jego dzieł uka­
zała się w przekładzie na język portugalski.
— — s a f f i p p — — — ■
Z G IE ŁD Y

G IE ŁD A  ZUK YCH SKA
Zurych, 11. 7. Dewizy: Paryż 20.21 *A Lon­

dyn 15.38 Nowy Jork 3.06 Bruksela 51.77 
Medjolan 24.62 '/? Amsterdam 208.25 Berlin 

123.30 Sztokholm 79.30 Oslo 77.30 Kopenhaga 
68.65 Praga 12.69.

Tendencja niejednolita.

Bruksela, 11, 7. ŻAT. W tych dniach odbyła 
się w Brukseli konferencja antyhitlerowska z 
udziałem delegatów z licznych państw europej­
skich oraz wielu wybitnych polityków niemiec­
kich na emigracji, wśród nich byłych katolic­
kich, socjalistycznych i komunistycznych po­
słów do Reichstagu. Otwarcia konferencji do­
konał profesor wolnej wszechnicy w Brukseli, 
dr. Abel. W skład prezydjum weszli delegaci 
■z Belgji. Francji, Hiszpanji, Anglji, Danji. Szwe­
cji, Norwegji, Holandii, Czechosłowacji i Szwaj­
carii. Z niemieckich działaczy na emigracji w 
skład prezydjum wszedł b. socjalistyczny poseł 
do Reichstagu Rudolf Breitscheid. Główną mo- 
wę wygłosił, dr. Nico Ginzburg, profesor prawa

Goczałkowice —  ZdróS
Solanka jodo-bromowa

wadliwa przemiana materii, reumatyzm, 
artretyzm, ischias

Tanie k u r a c j e  ryczałtowe

międzynarodowego na uniwersytecie w Ganda­
wie. Mówca zanalizował reżim hitlerowski z 
punktu widzenia prawa międzynarodowego. O- 
mawiając na wstępie tradycje Niemiec Goethe­
go i Schillera, prof. Ginzburg stwierdził, że zrę­
by ideologiczne Trzeciej Rzeszy zasadniczo od­
biegają od przyjętych lis całym święcie zasad i 
teoryj prawnych.

Londyn,- 11. 7. ŻAT. Burmistrz londyńskiej 
dzielnicy Bcnthal - Green w East - End komu­
nikuje ŻAT-nej, że organizuje on na niedzielę, 
12 lipca, wielką demonstrację ludową przeciw­
ko faszyzmowi i antysemityzmowi. Demonstra­
cja ma dać wyraz protestowi mieszkańców 
wspomnianej dzielnicy przeciwko faszystow­
sko - antysemickiej akcji .prowadzonej w East- 
End przez zwolenników sir Oswalda M oelej‘a. 
W ramach demonstracji odbędzie się pochód

„Semicka większość" 
i co z teoro wynikło7

Wileńskie „Słowo‘‘ pisze:
Redakcja nasza otrzymała następujące pi­

smo z Braslawia:
Uprzejmie prosimy o zamieszczenie ni* 

niejszego sprostowania: 
li ..Słowie" z dnia 5 bm.. tu artykule pa­

na Micza p. t. „Brasław, stolica jezior,( c z y  
tamy o orkiestrze tutejszego Kasyna Urzęd 
niczego:

„ pod namiętne melodje tanga czterech  
przedstawicieli semickiej większości"...

Prostujemy, że tylko jeden  z nas repre­
zentuje wymienioną mniejszość, reszta 
zaś to większość aryjska (rz. kat.).

Z poważaniem 
Orkiestra Kasyna Urzędn. 

iv Braslaudu'.

Sprostowanie zamieszczamy i jednocześnie 
apelujemy gorąco do większości aryjskiej w

Powstrzymalibyśmy się z cala pewnością od 
poddania krytyce ustroju obcego państwa —  
oświadczył prof. Ginzburg —  gdyby nie to, że 
reżim nazistyczny zniósł wszystkie wielowieko­
wą tradycją uświęcone zasady prawne wpro­
wadzając w życie nowy kodeks stosunków ludz­
kich, który łamie wszelką wolność, tak osobi­
stą jak i społeczną, zmuszając obywateli Rzeszy 
do uległości absolutnej woli Fuehrera. Mówca 
reasumuje prześladowania antyżydowskie w hi­
tlerowskich Niemczech. Z uniwersytetów wy­
gnano przeszło tysiąc profesorów ł wiele tysię­
cy studentów. Teror stal się systemem. Niema 
wolności, równości ani opartego na stałych za­
sadach rozumu i serca stosunku do obywateli.

Jeden z mówców poinformował konferencję, 
że wkrótce ukaże się dzieło zbiorowe p. t. „N a­
ród niemiecki oskarża!4*, którego autorzy na 
podstawie obfitego materjalu faktycznego strwier 
dzają, że od początku przewrotu hitlerowskiego 
skazano w Niemczech za różne przewinienia 
polityczne niemniej, niż 250-000 mężczyzn i ko­
biet, których sądy obdzieliły w ciągu ostatnich 
trzech lat karą sumaryczną 600.000 lat więzisr 
nia.

Przemówienia wygłosili m. In. pani S. Bran- 
ting, panna Ellen Winkinston oraz wicebur­
mistrz Pragi dr Ecer. Delegat szwajcarski dr. 
Ernest Rosenbusch (Zurych) wygłosił referat o 
działalności agentów Gestapo zagranicą.

Konferencja uchw aliła  rezolucję protestacy j­
ną p rzeciw k o terorow i n arodow o-socja listyczn c- 
mu w Niemczech i Doza granicami Rzeszy. Re­
zolucję przesłano na ręce Hitlera.

i wiec protestacyjny pod golem niebem.
Pochód wyruszy z ratusza Bentbal . Green 

do parku Wiktorji. W parku odbędzie się wiec, 
na którym wystąpią członkowie Izby Gmin 
wszystkich partyj, członkowie Izby Lordów i 
radni miejscy .Na liście mówców figurują po­
słowie: Herbert Morrison, James Frankel, Dan 
Chater, J. Hall, Ernest Thurtle i Fred Watkins 
oraz lord Listowel, radny M. H. Davies i inn

PRZY SCHORZENIU NACZYŃ KRWIONO­
ŚNYCH przynosi niewielka ilość naturalnej v-<> 
dy gorzkiej FRANCISZKA - JÓZEFA zaż-\- 
zrana naczczo bardzo wielkie usługi, zwlasz* - '

1 u osób starszych. Zalecana przez lekarzy.

orkiestrze kasynowej w Brasiawiu, aby nie d 
la się sprowokować do żadnyęh niepoczyta1 
nych wybryków i wystąpień przeciw reprezen 
tantowi mniejszości. Mamy nadzieję, że nie 
opatrzna wzmianka p. Micza (z nazwiska nie 
wiadomo czy rz. kat.?), nie wprowadzi żad­
nych dysonansów w zgranej orkiestrze. Żarów- 
no w życiu państwa, jak i szczególnie w dobrej 
orkiegtrze harmonijne zgranie obu narodowo­
ści i wyznań jest niezbędne!

Tak, a teraz zagrajcie panowie: „Kochajmy 
się!44.

(Czy nie lepiej byłoby, gdyby reifaTcc]a„Sło- 
wa<4 zamiast tej, sympatycznej zresztą wzmian­
ki końcowej "nie zamieściła byta w dn. 5 bm- 
wogóle zjadliwej notatki p. Micza^Red. N. Dz).

Burmistrz londyńskiej East-End
organizuje wielka demonstracje przeciw antysemityzmowi
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Teł Awiw, w lipcu.
Biurko moje zawalone jest takim stosem sa­

mych m atfjalów  „wybuchowj ch’\ że poczułem 
p-awdziwą ulgę, ^dym . lr zabrał do napisania 
kilku słów o ostatniem (czterdziestem) przed­
stawieniu naszego teatru satyrycznego Mat'ate.

Czytelnik się zapewne zdziwi —  Jakto, wy­
buchają bez przerwy bomby, nic ustaje strzer 
łanina po całym kraju, tyle niepotrzebnej amu­
nicji marnują Arabowie, bombardując nada­
remnie Tdl Awiw, a tu nagłe wyjeżdża Mat'die 
z — humorem? 1 wnioskując słusznie doda, że 
albo przesadzamy w opisach naszych utrapień, 
albo mamy żle w głowie. ITrtium non datur. 
Tymczasem prawda, jak zwyl re, leży sobie 
gdzieindziej. Ani me przesadzamy, ani nie ma­
my źle w głowie. Humor jest najlepsze m lekar­
stwem na choleryczne usposobienia, a że Humor 
jest teraz m»«owo pożądanym artykułem, o  tern 
świadczy doszczętnie wczoraj wysorzedana sa- 
11 podczas obu przelatawień. Inaczej ma się 
rzecz, gdy chodzi o prymitywny takt. Są kola 
w Tel Awiwie, do których jeszcze nie doszły 
echa wybuchając ych bomb, terkotającycb kara­
binów maszynowych ani jęk mordo wanyob po no­
cach drzew. Tego samego wieczoru, kiedy w 
skupieniu oddawano ostatnią część obrońcy Tel 
Awiwu, Jisraeiowi ben Jeb udzie, zamordowa­
nemu w ŁcStjaiski sposób przez patrol arabsko- 
angielski, tego samego wieczoru były kawiarnie 
w Tel Awiwie, w których tańczono otwarcie 
i pod golem niebem na oczach tysięcy przecho­
dniów na ulicy Allenhy i nad morzem. Tego 
było już zanadto. Nazajutrz, pod siluą presją 
opinji publicznej, i Leu żadnych gwałtów, wy 
dał magistrat zakaz tańczenia w publicznych 
lokalach.

A propos ( karabinów maszynowych, po 
angielska nazywających się romantycznie Le- 
wis-gun, muszę przytoczyć doskonały dowcip, 
który się udał p. S. Ben-Jisraelowi z Doar Ha- 
jom. W jednym ze swoich świetnych feljetonów 
ostatnich opowiada on o dzieciach żydowskich, 
które w Jerozolimie grały w „dzule'4. „Dżulim " 
to gra, której poza Palestyną nigdzie nie wi­
działem. Dżulim Sn to różnobarwne kulki szklan 
ne. Trzeba widzieć z jaką gracją, i jaka wprawą 
bierze taki palestyński smarkacz „d żu la 1 do

(Korespondencja własna „Nowego Dziennika
ręki, kładzie między dwa palce i celuje do in­
nego dżula, leżącegu sobie beztrosko w znacznej 
odległości. Dżul wyrzucony spomiędzy dwu pal- 
jców, niczem z procy, leci z wielką szybkością 
w stronę celu i całą siłą wpada w trafiony dżul. 
Wówczas uderzony <Lul staje się własnością wy 
trawnego Strzelca- W przeciwnym razie dżul 
przechodzi w cudze ręce. Otóż do g^upy takich 
,,dżularzy“  przyczepił się obcy dzieciak, pro* 
szec, by go włączono do gry. Ekskluzywni gta- 
cze wydrwili intruza szydząc zeń: —  Przegra 
wszystkie dżinie i się rozpłacze!.. Obrażony kan­
dydat jednak nie chciai ustąpić wychwalając 
swoje kulki. Wówczas posypał się istny grad 
wyzwisk istynnie palestyńskich w rodzaju: 
,,Chamc.r4' (csiol), „nod nafuach“  (niecenzural­
ne), „szetamuth bakerew'4 (żebyś umarł w gro­
bie?!), „piszppsz calu/ 4 (pierzona pluskwa), u- 
korouowanycb najwyższą obrazą, na któ.ą nie­
ma już odpowiedzi: —  „Lewis-gun“ !

Zapytany o  sens tego wykrzyknika odpowiada 
malec rezolutnie: —  Leivis-gun to jest buka 
rzecz, która strzela bez przerwy i nigdy nie 
trafia...

Znany i czytelnikom „N . Dz.44 inny felieto­
nista jerozolimski, p. Azmawetli, uikuł inny dow­
cip, także na czasie i także doskonały. Czytając 
swój tygodniowy feljeton (w sobotę w ieczój) 
p iztd  mikrofonem radiostacji jerozolimskiej, o- 
powiediział między innymi o  wyp adieu, który 
się zdarzył pewnemu Żydowi. Szedł ulicą i spot­
kał swego znajomego. Powi.ał go więc szero- 
kiern „Szalom44. W tej samej chwili został aresz­
towany i pociągnięty do odpowiedzialności są­
dowej za .oztiewanie fałszywych wiadomeści...

Wprawdzie słyszałem ten sam dowcip i w 
Mat'ate, lak że właściwie jnię wiem, komu Się 
należy autorstwo. Osobiście głosuję za p. Az- 
maweth4em.

Ale wróćmy do Mat‘ate. M afate jest z krwi 
i kości palestyński. Nietna nigdzie takiej try­
buny, gdzieby z taka odwagą i tak ot/warcie 
smagano wszystkie słabizny palestyńskiego ży­
cia u gdzieby z taką konsekwencją i z takim 
uporem podkreślano przy każdej sposobnośoi 
bezustanne deptanie naszych elementarnych 
praw pizez władzę mandatową. Nie dziw v ięc, 
że zawsze wychodzą programy Mat‘ate tak o-
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krojone przez cenzurę. Mat‘ate nie przeszedł też 
do porządku dziennego nad ostatuiemi wypad* 
(kami w kraju i pojąć trudno, jak cenzura ten 
program przepuściła. Nit inaczej, tylko rząd 
jest zanadto zaabsorbowany swęani usiłowania­
mi, zmierzaj ącemi do maksymalnego uprzyjem­
niania życia uwięzionym w obozach komrentra-

Fwń Alwin

Obłok chloroformu
0  co tyie ruchu właściwie? Dlaczego tyle 

wrzawy, tyle krzyku z szpalt prasy całego świa­
ta? Przecież nie stało się nic nieoczekiwanego, 
a to, co  się stało, jest najzupełniej konsekwent­
ne i logiczne. Jeżeli k toś twierdzi, że kultura 
Zachodnia, że chrześcijaństwo, demokracja, to 
przeżytki, czy tei. starcze przesądy, jeżeli wszcze 
pia „kulturę44 nazistyczną, która ma dać wigor 
młodzieńczy społeczeństwu, to ten zastrzyk inło 
dzieńczy wywołuje takie właśnie skutki. Przy­
znajmy się: każdy z nas w wieku lat 7 wysta­
wiał język i płatał głupie figle. Stultitia iuvenis.

Ale w starszym wieku poiecam raczej odmia­
nę: dcmentia aenilis. Jest odpowiedniejsza. Bar 
dziej w tonie. Jest jeszcze inna możliwość, 
k lira  usprawiedliwiłaby go: zdziecinnienie, wy- 
wołane uwiądem starczym. So ein greiser Jun- 
g lia g , Na to es jednak za młody. Ale od cze­
go medycyna? ()ria ma na to ożne tajemnicze na 
awy, napr^yklad: „p  p .44 albo „ t b d ‘, któremi 
Subtelnie okrywa tak brzydkie słowa, jak 
raliż postępowy lub tabee. Sind sie positiv, Herr. 
Wassermann?.

Zaczęło się od genc.ała Hoffmana, poprawił 
Stresemann, uwieńczył „onże grener Jungiing, 
czy tei Greiser jUngling, albo Greiser Frech- 
lipg. Możnaby rzec także: diplomatischer Greim 
ller. Uwieńczył wprawdzie nit^pięścią, zato pli­
kiem aktów. Nie kijem, to pałką. Nie fałszujmy 
prawdy historycznej: między St.esemanna a
Greisew należy wstawić jeszcze Schmelinga. ■—i

X X . w., to wiek sportu, a zaicro takie boksu. 
Greiser uderzył Ligę k, o., Liga odparła o. k! 
Jeden Eden z drugim coś tam mruknął o niewy- 
chowanych smykach, ale nie miał racji. Hitle­
rowcom nie brak wychowania. Fizycznego. A  
właśnie Niemcy wynaleźli określenie „die gule 
Kinderstube44. Ale to byłe już dawno, zanim 
dorośli zaczęli wywalać ozór. Schweinszunge ge- 
fallig, bester letzter Lester? Poczem muzykal­
ny prezydent robi z nosa klarnet i przed każ­
dym członkiem Ligi zosobna pociąga za niewi­
dzialny sznurek. Dziennikarze wyją z uciechy, 
w grobie obrócił się z śmiechu Wilhelm Buscn, 
ojciec „der bdsen Bubea44. W powietrzu czuc 
niewypowiedzianą propozycję Greisera pod ad­
resem loży dziennikaral lej. W atmosferze wisi 
miecz Damoklesa, kilka scyzoryków i worek tłu 
czonego szkła.

Eden mruczmy coś, co w krótkości brzmi: 
shocking! Bruce grzmi, bo ma afrykański tem­
perament. Nawet wujaszek Józef się gniewa. 
Delikatnie i łagodnie gani chłopczyka. Trudno, 
przyjaciele naszych przyjaciół są naszymi przy­
jaciółmi. DerDrang naeh Osten kann ans man- 
chei kosten. Co tam, na miłość niema lekarstwa! 
„P an powiedział, że na oo niec a lekarstwa - 
Powiedziałem wyraźnie, że na m i ł o ś ć .

„Zobaczy** łobuzie", —  mówi Maxe, —  „jak 
m ój duży brat przyjedizie, to cię zbije'44 —  „Na,i 
wyższy czas44 —  mówi Greiser „żeby tu przy­
leciała niemiecka eskadra bombowa44. —  Trze­
ba przyznać, że hitlerownka „Sachlichkeit44 za­
chowała jedralt nieco romantyzmu. B wmantyzm 
—  chuopy. Taki widzi już dziś ruiny Genewy, 
po których przechadza się Bieronikel Schmook- 
fried Blureckel i pyta swą córkę FicLlindę: „czy 
czujesz narodowy zapach44? „Czuję woń gorz­

kich migdałów44 szepce kandydatka na mamkę 
grenadjetBiką. „Właśnie44 —  charczy Schmock- 
fried —  ,,go.-zik„ mi migdałami pachnie kwas 
pruski tudzież jego potomek, błękitny guz. Va- 
stehste?44 Tylko wujaszek wierzy. On ufa „den 
hćken Buben44 (— bieskun hubkom), że dla nie­
go mają tylko gaz rozweselający. 1 rozanielouy 
spogląda na niob z obłoków chloroformu 

„Myśmy już pokazali die MACUT am Rhein! 
Jetzt wird in Danzig reinsernucht, Idstiger Lem 
ster! Das iit unser Recht!“  Tu huknsł pięścią 
w stół. „Unser Faustrecht! Herr Lester!“  A  w 
kącie śmieje się w kułak „ die rbmische bchwe- 
ster“  i „der Budapester“ , turko-finsia wędrow­
ny aryjazyk. Rassenschande am Strassenrandi 
ergibt Schundrasse. —  Od krzaczka do krzacz­
ka po listeczku... albo lepiej: od Renu do Wi- 
sły. A zdawało się, że wpierw kolejka na Dumaj. 
Zuerst der Rhein, dann „W ien. Wien, nur du 
allein... „M y mamy oczywiście najmniej powo­
du do zmartwienia. Nie dla nas są niemieckie 
bomby, chyba bomby piwa. Precz z pilznerem, 
niech żyje Spaiteiibrau'

Mnie osobiście jest obojętne, od jakiego gazu 
zginę. Conajwyżej zarzadzę w t"Stainelicie sek­
cję swoich zwłok. Z ciekawości, co było przy* 
czyną m ojej śmi- rei. Wreszce. — przyznać trze­
ba —  śmierć gazowa jest efektów pieje za od ja* 
kiegoś... powiedzmy: skrętu kiszek. Nie wyma­
ga ponadto nieudalej operacji, albo nawet udLr 
lej, po której pacjent umiera, a spadkobiercy 
płacą chirurgowi. A humor, to nic? Słyszą juź 
chórem śpiewaną pieśń: jg pod gazem, ty pod 
gazem... Taki humor gazowy. Dawniej mowio- 
no: humor szubienkzny. Zanim z obłoków chlo­
roform u spadnie Europa w obłok błękitnego 
gazu,,
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pyjnycp agitatorom trahaku... One&daj od/wi«r 
dzii ich osobiście sam Wyaoiki Komisarz i osc 
biście wypytywał o życzenia, a ostatni „biumt44 
więźniów w: Sarafand zakońozył uę pełnem zwy 
Cuęstwfcin aresztantów. W ogóle cały rząd, to je­
den wielki paradoks, a działalność jego —  dru­
gi. Dlategotez nigdy nie Mak materiałów dla 
satyry i dowcipów. Nie mogę sobie odmówić 
przyjemności (Mat ate mi wybaczy) p-zytoi^e- 
nia ooiałi .ego najleps; ego kawału rządowego. 
Jak wiadomo, rządy rw Palestynie wykonuje 
Rada pomocnicza Wysokiego Komisarza, zlo- 
aort* z sekretarza naczelnego (Chief Secreta- 
ry), prezydenta sądu apelacyjnego (chief juuti- 
ce.i2 dyrektora departamentu skarbowego, i dy­
rektora departamentu rolniczego. W związku z 
wypadkami w Jaffie, gdziu były dzielnice, w 
które nie odważył się wkroczyć żaden policjant 
angielski, postanowił ten r*ąd zburzyć najgęś­
ciej zadudnioną dzielnicę w Jaffie, t. zw. Stare 
miasto-- Zamiast nazwać rzecz po imieniu, o- 
śwaadczył rząd, że korzystając z pobytu „królew­

skich saperów14 w kraju, przystępuje do robót 
adaptacyjnych w porcie jafffikim, (notabene od 
,j  ch blisko miesięcy nieczynnym) i w  tym celu 
musi otworzyć dwie nowe ulice biegnące przez 
stare miasto. W ciągu dwu dni delożowano ty­
siące lokatorów z przeszło stu domów i następ­
nego dnia wysadzono dynamitem całe stare 
miasto w powietrze. Kilku właścicieli zburzo­
nych kamienic (nawiasem wszyscy dostaną od- 
& (kodowanie, o tern nie zapomniano donieść) 
wnidłło skargę sądową przeciwko rządowi. Sąd 
stauąf na stanowisku jawnie antyrzadowem i te­
oretycznie wstrzyma! egzekucje (wojsko i tak 
wysadi do miasto). Sprawa oparła się o sąd naj­
wyższy i tam prezydent sądu apelacyjnego (czło 
nek wspomnianej rady rządowej) zbeształ rząd 
za brak odwaad cywilnej, za owijanie prawdy 
iw bawełnę, i stwierdzając, że ma pełne prawo 
do uchylenia nielegalnego rozporządzenia rzą­
dowego, nie użyj© jednak swego prawa, tylko 
demorsTraryjnie uwalnia powoda od ponosze­
nia kosztów s płowych. Na takie dictum adwo­
kat arabski odstąpił od skargi, zadawalając się 
tą niezrównaną satysfakcją takiej kompromita­
cji rządowej. I pytamy się, czy jest gdzie kraj, 
gdzieżby tego rodzaju bistorja mogła się wyda­
rzyć; Minister demonstracyjnie dezawuujący 
rząd, którego jeJt członkiem Zaiste widowisko 
godne bogów. Ten rząd istotnie popełnia dzi­
siaj już harakiri.

(. >ężar g itunkowy dzisiejszych czasów spra­
wia, że mi się Mat‘ate wymyka wciąż z pod 
pióra, ale winien temu ' ,,rząd44.

Mabate pokazał nam laburatorjum rządowe, 
w którem preparują środek zwany „Mabsuton44 
(od arabskiego „mabsut44 —  zadowolony, w p o ­
rządku). W skład chemiczny fabrykowanego 
środka wchodzi kilka bardzo rozrzedzonych 
kropli balfourjanowych, zmięszanych z silnie

TANIE i PRZYJEMNE WYCIECZKI 
DO ZSRR przez „IN IO U R Isr
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przyjmuje

POLSKIE BIURO PODROŻY „ORBIS“
W a r s z a w a , M a r s z a łk o w s k a  1 5 3 , tel. 2-50-86
Szczegółowych informacyj udzielają wszystkie pla­
cówki „Orbisu*. Tamże sprzedaż kolejowych i okrę­
towych biletów na Bliski i Daleki Wschód, do Pa­
lestyny i x powrotem przez ZSSR. 9960kr

zgęcaczonym syropem optymizmu żydowskiego. 
Zaatrzyknięty preparat wpiawia „ofiarę44 w stan 
idealnej szczęśliwości, realizacji najśmielszych 
fantazyj. Środek okazuje się nader skuteczny 
i oto zostaje zastosowany wobec więźnia, oczy­
wista nielegalnego imigranta żydowskiego. Wię­
zień, (Jhaim P -.-zmogą, wpada natychmiast w 
jakiś koszmarny błogostan, w którym, cała gorz­
ka rzeczyw iistość zamienia się w istny „Sen no­
cy Kenaanowej'*, jak się właśnie cała rewja na­
zywa We śnie widzi się ostatnim imigrantem 
żydowskim, po przeniesieniu całego żydostwa 
z Europy do Erec. Oto siedzi w parku im. Mei- 
ra Dizengofa w l e i  Awiwie, gdzie na fantas­
tycznie pięknych drzewach rosną kiełbaski, a z 
dostępnych każdemu kranów sączy się mleko 
i gazoz (krój mlekiem i gazozem płynący). Oto 
zjawia się delegat Ż. F. N. i wręcza zdumionemu 
Chaimowi przypadający mu z tytułu jego ofiar 
na Ż. F. N. czek na dochód z przedsiębiorstw 
Ż. F N. finansowanych przez jego i injiych dat­
ki. Następuje delegacja złożona z Żyda Araba 
i Anglika. Żyd zawiadamia go o postawieniu 
jego kandydatury na stanowisko prezydenta. 
Araib wręcza dyplom honorowego obywatelstwa 
miast Szchem, Tul Kereru i Ralkilje. A  Anglik, 
były dyrektor departamentu imigracyjnego, zli­
kwidowanego naskutek tak pomyślnie ukończo­
nej akcji przeniesienia wszystkich Żydów do 
Erec, zawiadamia go u uroczystej decyzji po­
święcenia się pracy na roli w dolinie izreelskiej.

W następnej scenie wybrany prezydentem 
Chaim I-y przyjmuje posłów obcych państw. Am 
basador rumuński skarży 6ię na dotkliwy brak 
Żydów w swoim kraju i prosi o przysłanie choć­
by kilku rodzin, celem ztwrćcenia ponownie u* 
wagi świata na zapomnianą zupełnie Rumun­
ię, Prośba zostaje odrzucona ze względu na 
brak kandydatów. Poseł japoński przedstawia

<,Jeśli ZAKOPANE
to tylko WOŁOETYJOWKA

b o ... kom fortowo, smacznie, tanio

ruinę ptnaewa wschodzącego słońca, s^miecuw 
nego w kraj zachodzącego słońca, odkąd Ży 
dzi przestali w Palestynie kupować dumpingo­
we artykuły japońskiego przemysłu. .W dowód 
specjalnej łaski (w zrwiązku z teorją pochodze­
nia Japończyków od 10-u zaginionych pokoleń) 
przyrzeka prezydent usUuoiwić specjalny dzkń 
co roku, w którym ludność będzie usilnie pro­
szona o kupowanie niechętnie widzianych to­
warów obcych. Ostatni interesent, to Anglik, 
turywta, który zamierzając pozostać w kraju pro 
si o jeden, jedyny certyfikat. Chcąc mu okazać 
miłosierdzie żydowskie, p. prezydent obdarza 
go aż —  dwoma certyfikatami.

Koniec był żałosny. Wizyty u" lekarzy chorób 
nerwowych, którzy wobec pow, casusu stanęli 
bezradni.

Powyższa akcja dala niewyczerpane możLwo- 
ści czynienia lOzmaitych delikatnych politycz­
nych wycieczek, nacechowanych wysokim er- 
tyzmem i rzetelnym smakiem. Cale przedstawie­
nie było naszpikowane dosKonałemi kawałami, 
skoncentrowanymi w, jak zazwyczaj, wspania­
łych wierszach N. Altermana, śpiewanych do­
skonale przez p. O o landa w takt bardzo nrtycn 
melodyj pani W. Szlońskiaj (siosti y sławnego 
poety). Proza była pióra nowowsobodiącej 
gwiazdy p. Awidori zapowiadającej się bardzo 
pomyślnie. Scena we więzieniu ze zaimąirowi- 
zawanrm przez więźniów kryminalnych sądem 
nad aresztowanym Piczinogą skrzyła się od nia- 
mai Szarom • Alejchemowego rozrzewniającego 
humoru. Tu rej wodzili p. Rodjanflki i nowy 
symapatyczny nabytek Mat‘ate p. Letbisz Ową 
całej akcji była rola Ghaima, odegrana i»o mi­
strzowsku przez wytrawnego artystę p. Lonrdo-. 
na, sekundowanego dzielnie przez panią Ster* 
nickę, w roli jego żony. Pan Tirnan lOawinąi 
swój talent transfoimatorwki, będąc raz Ara­
bem, raz Anglikiem, raz Jemenitą, a zawsze na 
wysokiui poziomie sztuki. Pierwszorzędnym, 
groteskowym urzędnikiem magie* rackun w do­
skonałej i cenie z uciekinierami żydowskimi z 
Jaffy, był p. Aha. Do niezwykłego sukcesu ca­
łego przedstawienia przyczynili s. 5 bea zarzutu 
i pani Judelewicz i p. Oksenberg, wyspecjalizo­
wany już w rolach niemieckich „olim 44. Pięk. 
ne dekoracje projektowa! p. Luftglas, a niespo- 
sób nie wspomnieć i o tak zawsze uroczych i 
oryginalnych rujnujących zapewne artystów 
kostjumach (czyich?).

Reżyserja własna b> rdzo dobra- Akcja toczyła 
się żywiołowo i ani przez chwilę nie nużyła. 
Szkoda tylko, że zaniechano umieszczenia w 
programach śpiewanych na scenie piosenek, któ 
l-e zawsze tą drogą torowały sobie drogę w sze­
rokie masy ludności i docierały aż do odleg­
łych miasteczek polskich. „Dla sprawiedliwo­
ści44 dodać jednak musze na koónu, że część 
programu została skreślona przez cenzurę.
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W A L K I Z  POW STAŃCAM I
Tego roku zdarzyły się bardso krwawe 

niekiedy operacje wojenne, które pochłonę­
ły wiele ofiar w legjonistach i oficerach. Po­
legło też mnóstwo Arabów. A trzeba wie­
dzieć, że wraz z Arabem wyrusza na front 
także jego żona, a nawet dzieci. Kobiety 
zaś arabskie są szczególnie mściwe, zwłasz­
cza gdy mąż padnie w polu. Gdy banda A- 
rabów chwyta samotnego legjomste, bez 
pardonu ścir.a mu głowę, a kobiety arabskie 
są jeszcze bardziej okrutne, bo najczęściej 
rozpruwają brzuch i nakładają do niego ka­
mieni. Alboteż pozbawiają legjonistę męs­
kości, przywiązują do osła i w ten sposób 
odsyłają spowrotem do pozycyj zajmowa­
nych przez Legję.

W  czasie jednej z wypraw zdarzyła się 
pewnemu legjoniście następująca nrzygoda: 
Pewnego dnia wysłano z iortecy 20 uzbrojo­
nych legjonerów z osłami po wodę, Trzeba 
było iść około 10 kim. ldac lak po górach 
nie zauważyli wcale, iż jednemu z nieb w 
drodze słabo się zrobiło i że został wtyle.

Później dopiero spostrzegli, że brak jednego 
żołnierza. Nie poszli go jednak szukać, tyl­
ko najpierw nabrali wody i wrócili na, for­
tecę. Ten, który się zagubił, po krótkim wy­
poczynku chciał iść naprzód za kolegami. 
Nagie jednak ujrzał zbliżającą się grupę kil­
kunastu uzbrojonych Arabów. Chociaż miał 
przy sebde broń, bał się jednak przewagi A- 
rabów, —  skoczył więc za duży kamień i u- 
krył się za nim. Po chwili Arabowie prze­
chodząc rozsiedli się właśnie obok tego ka­
mienia i nie zauważywszy wcale obecności, 
owego żołnierza, rozpal A  sobie najspokoj­
niej w swiecie ognisko, przy którem gwa­
rzyli sobie swobodnie. Tymczasem ów leg- 
jonista, m W y  hiszpan, przeżył kiMa godzin 
śmiertelnego strachu. Z zapartym tchem —  
bał się poprostu oddychać —  liczył każdą 
minutę, zdając sobie sprawę, że życie jego 
wisi ra włosku. Gdyby go Arabowie spos­
trzegli, byłby niechybnie stracony.

Przechodziły długie minuty i godziny, a 
on wciąż siedział w swej kryjówce, i pot ob­
ficie ściekał mu z czoła. Tak przesiedział w 
śmiertelnym strachu sześć pełnych godz:u. 
Nareszcie Arabowie wstali i odeszli, nie spo­

strzegłszy go do ostatniej fthwilL' W redy 
dopiero iegjonista odetchnął i wrócił do for­
tecy. Kiedy przyszedł do fortecy, był nie dc 
poznania. Jego czarne włosy zamieniły się 
w siwe, wyglądał zupełpie jak starzec. Wło­
sy jego. a nawet brwi były łrałe jak u gołę­
bia. Wypadek ten wywołał w Legji ogrom­
ne poruszeń ię.

Po długich walkach zajęliśmy wreszcie 
cały obszar Tafialet. Jest to okolica bardzo 
bogata, —  posiadająca obfitą szatę roślinną, 
dużo drzew palmowych, a także dużo wody. 
Na szczęście z tej wyprawy wojennej wy­
szedłem zdro-wy i cały. Wszystkie iorty w 
tej okolicy obsadziliśmy wojskiem kolon- 
jaln m, częściowo Legją oraz Senegalczyka- 
mi, reszta zaś wyruszyła w drogę powrotną 
—  każdy bataljon ,do swej głównej kwatery. 
Myśmy wrócili do Fezu, dokąd przybyliśmy 
po kilkunastu dniach marszu. W  mieście 
czekało nas trjumfalne niemal powitanie* 
Odbyła się uroczysta defilada, przygrywała 
orkiestra Legji i miasto całe witało nas o- 
wacyjnie. Zaczęła się odtąd zwyczajna służ­
ba garnizonowa.

(c. a. n.);
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Sylwetki dnia

Georęij Wasylewicz Cziczerin -
d ziw a k  i sam otnik

NIEMA O KIM MÓWIĆ
Od roku 1929 przestał piast iwać slanowi-ko 

Komisi rza Spraw Zagraniczny di w Uuji sowiec­
kiej. Doszły do głosu inne prądv, wyniesieni zo­
stali na najwyższy piedestał inni ludzie. Od tegj 
czasu Litwinow prowadzi i snuje dalej tę nić, 
którą zapoczątkował Cziczerin, zaś om, pierw- 
82y rosyjski minister spraw zagranicznych, po­
szedł właściwie w niepamjęć. Od lat przestano 
o nim mówić, przestano się nim interesować. 
Tylko tu i ówdzie jakieś drobne petitowe notat­
ki głosiły, że towarzysz Cziczerin jest chory, 
t «  błąka się gdzieś wśród nocy po zapadłych 
uliczkach Moskwy, że zagląda coraz częściej do 
kieliszka i że wogóle —  nieśna o kim mówić.

NASTĘPCA TROCKIEGO
A  jednak były czasy, kiedy ten potomek ary­

stokratycznej rosyjskiej rodziny, człowiek o wy­
sokiej kulturze, o głęboki©m, wszechstronnem 
Wykształceniu, był osobistością potężną i wieliką 
toietylko na miarę (wewnętrano rosyjską, ale i 
Ua miarę europejską. Od roku 1907 rozwijał len 
arystokrata rozległą działalność polityczną po 
wszystkich stolicach Europy, propagując socja­
lizm o wyraźnie bolszewickim zabarwieniu. I 
nie nadarmo chyba uważał Lenin, że on jedyny 
Nadaje się do kierowania tak zawikłamą i tak 
Wszechstronną polityką zagraniczną Sowietów, 
kiedy w roku 1917, po objęciu przez Trockiego 
naczelnego dowództwa armji sowieckiej, miano­
wał Cziczerina jego następcą w Kowisarjacie 
Sprafw Zagranicznych. A  jeśli udało się Sowie­
tom rozwinąć szeroką propagandę w Chinach, 
jeśli udało się im zawrzeć z Niemcami pamięt­
ny układ w Rapałlo, była to niezaprzeczalna za­
sługa wyłącznie i tylko Cziczerina.

Jego pierwszy występ na arenie międzynaro­
dowej polityki, jako głównego delegata Sowie­
tów na konferencji w Genui w roku 1922, była 
Sensacją. Europa, która dotychczas miała ja ­
kieś fantastyczne wyobrażenia o kierownikach 
polityki sowieckiej, zafrapowana została nie­
zwykłą głębią kultury tego kierownika moskicw 
•kiego komisarjatu spraw zagranicznych.

Cziczerin bowiem pojmował swe obowiązki 
niezwykle poważnie i wykonywał je z niebywałą 
•krupułatnością. Był fanatykiem sprawy, dla 
której służył, a ten fanatyzm potęgowany zo- 
•tał bardziej jeszcze naskutek tego, że wystar­
czał sam sobie, nie szukał towarzystwa, zamy­
kał się wśród czterech ścian swego gabinetu i 
pracował bez wytchnienia.

Był samotnikiem i dziwakiem. Przez uchylone 
drzwi głównego urzędu w moskiewskim komi­
sariacie spraw zagranicznych, można było za­
uważyć przy biurku człowieka średniego wzro­
stu, ślęczącego nad aktami i dokumentami w ka­
mizelce, z szalem owiniętym dokoła szyji. Po­
żółkła twarz, cienkie bezkrwiste usta, mała ru­
dawa bródka spiczasta, podejrzliwy wzrok —  
oto Georgij Wasylewicz Cziczerin.

DWA PROĘLEMY „ POLITYCZNE11 
Jago jedyną namiętnoścą była bstorja. Po­

siadał fenomenalną wprost pamięć, a w głowie 
jego roiło się od dat, politycznych wydarzeń i 
od nazwisk wielkich mężów stanu. Pod tym 
względem był przesadnie skrupulatny. Kiedy 
pewnego razu Cziczerin zauważył, że w nocie, 
wystosowanej do Wielkiej Brytanji, figuruje na­
zwisko „lord Curzon14 wpadł w nieopisany gniew 
na swoich współpracowników, którzy nie wie­
dzieli, że pełny tytuł tego angielskiego ministra 
powinien brzmieć „lord Curzon of Kedleston-1. 
Od tego czasu nikomu więcej nie powierzał re­
dagowania not dyplomatycznych, dyktował i ko­
rygował je osobiście, dbając o każdy przecinek 
i sam wkoóou zanosił je do urzędu telegraficz­
nego przy komisarjacie spraw zagranicznych.

JHsDEN J E S T  PEŁNY,
a i td g l  tosty,- napózór są obyff-r 
wa podobne, ale przecież  nie o to  
c h o d z i^  różn ica  tkw i w głębi. 
Tak sam o Jest z K aw ą ' S łod ow ą  
Kneippa: w artość jej" tkwi w J ą -  
d r z e — dzięki -którem u różn i się 
ona zasadn iczo  od pa lon ego 
jęczm ienia. D latego tylko

- t a w a  
S ł o d o w a  K n e i p p a

łub  m o|o m l p o n o w ie , g d y  u f n o  te szpeW 
ne p ie g i?  U tu rt |e e ze m p re d z e ll 
Za*to»u| n ie zw ło c zn ie  n ie p o ró w n a n y 
k re m  B E N I G N I N A ,  dzlała|ocy ła g o d n i* , 
b e z  za o gn le ó  I n iszozoey w  krótkim  
c za sie  nctwet na|bardzłe| za s ta rza łe  
o ie gl, p ry szcze  t w szelk ie  defekty cery. 
Id e a ln y  śro dek to a le to w y k a żd e j pa* 
n i •  to  k re m  m ło d o źc l B E N I G N I N A I

B E M IG N IN A
Pewnego razu natrafił w biuletynie prasowym 

na nazwisko hiszpańskiego ministra Sallande- 
Salassara. Przez godziny cale szukał Cziczerin 
po wszystkich słownikach, które miał do dyspo­
zycji, jak właściwie wymówić należy to podwój­
ne „1“ , w nazwisku Sallande, a skoro jednak 
nie udało mu się znaleźć bezapelacyjnego wy­
jaśnienia, przez długi tczas nie mógł zaznać spo­
koju. .

PRACA —  MUZYKA —  KOBIETY
Georgij Wasylewicz nie miał nigdy oznaczo­

nych godzin urzędowania. Do biura przychodził 
zazwyczaj o godizinie 3-ciej popołudniu, pozo­
stając przy pracy do godziny 7-mej rano. Był 
człowiekiem bezpretensjonalnym, zapominał o 
całym świecie, kiedy siedział przy swern biurku 
za stosem gazet i dokumentów, które studjowrł 
z niebywałą dokładnością. Nad ranem dopiero 
zazwyczaj wzywał do siebie swoich sekretarzy, 
którzy razem z nim musieli noce całe spędzać 
w urzędzie. Nie mówił z nimi o sprawach urzę­
dowych, te bowiem przeważnie załatwiał sam. 
Robił im tylko gorzkie wyrzuty, że zapominają 
o nim całkowicie i że chcą mu pozwolić —  um­
rzeć z głodu...

Ciekawe, że ten dziwak i samotnik posiadał

Abraham Józef Sztybel

Profesor 
Dawid Simonsen
Wielki Goraiy W -  

Pair;c  ̂ duński
Dokończenie.

W jednym z pierwszych dni nisan albo
w rok później przyjechał do profesora Simon, 
*ona specjalny delegat Board of Deputies. 0- 
Irzymali bowiem z pewnego źródła wiadomość, 
że w porozumieniu z oficjalnemi czynnikami 
Bosji przygotowuje się tam i organizuje pogro­
my na Żydów w nadchodzące święta wielkanoc­
ne. Niebezpieczeństwo było 2a pasem- Pożar 
•lała jedyna nadzieja: natychmiastowej inter­
wencji profesora Simonsena u króla Christiana 
IX , któryby wpłynął przez rwą córkę, wdowę 
Po carze, celem udaremnienia niecnych kno­
wań. Delegat był jednym z najwybitniejszych 
przywódców żydostwa angielskiego. Profesor Si 
nionsen zawezwał natychmiast p. Melchiora, pre 
*esa gminy Kopenhaskiej na naradę. Melchior 
Wt też zażyłym przyjacielem króla. Na współ- 
ne.i naradzie postanowiono uzyskać audjencją 
u króla. Kiedy ad juta nt doniósł królowi prośbę' 

przyjaciół, król zdziwi! się tem niemało z

powodu przesadnej oficjalności tej tajemniczej 
audjencji. Zapytał wtedy przez telefon Simou- 
sena o powód tak niezwykłego zachowania się. 
Odpowiedź brzmiała: „Z  powodu ważności sp.-a 
svy“ . Odpowiedź ta nie zadowoliła króla. —  Spo 
dziewam się —  rzekł —  że nie macie zamiaru 
wmieszać mnie w wewnętrzne sprawy rosyjskie.

Miał niejasne przeczucie. Nie było to w smak 
królowi. Wytworzyła się nieprzyjemna sytuacja. 
Król doceniał wprawdzie ogrom niebezpieczeń­
stwa i odczuwał ciążącą na nim odpowiedzial­
ność wobec świata i ludzkości. Nie było to jed­
nak tak proste, jak można było osądzić w pierw 
szym momencie. On, król Danji, niema prawa 
wypowiadać swego zdania o wewnętrznych epra 
wach potężnej Rosji. Oni zaś, jego przyjeciele, 
wierni obywatele duńscy, czyż wzięli pod uwa­
gę pomoc, jaką ich mały i ubogi kraj otrzymu­
je od tego olbrzymiego i bogatego państwa? 
Szczególnie zaś Melchior, którv sam posiadał 
okręty handlowej wielki eksport zagraniczny i 
rozgałęzione interesy, powinien wiedzieć, że bez 
rynku rosyjskiego i odwiedzin floty i okrętów 
rosyjskich w portach Danji —  nie mogliby się 
wcale utrzymać. N ie! Bezwzględnie nie! Nie 
jrolno mu się wmieszać w te eprawy Nie on sam, 
ale oni wszyscy trzej biorą na siebie odpowie­
dzialność wobec narodu, wobec ojczyzny.

Drżąc i dygocąc ze wzruszenia podnieśli się 
ze swych miejsc. Król nie wstał, ażeby im to­
warzyszyć do drzwi. Był blady jak chusta. Gdy 
odźwierny watał z rozwartemi ramionami, trzy.

mając w ręku płaszcz profesora —  Simonsen 
odwrócił się i przystąpił do króla: —  Co bę­
dzie, gdy Wasza Królewska Mość obudzi się 
nazajutrz, w święta wielkanocne, i przeczyta w 
gazetach o setkach i tysiącach zabitych, rau- 
nycli, zmaltretowanych, zbezczeszczonych i 
zgwałconych ludziach, niewinnych i nieszczęśli­
wych kobietach? Czy zazna wówczas spokoju 
w świadomości, że mógł ich wszystkich wyrato­
wać, wyratować...

Król podniósł ręce do góry i —  zatkał uszy. 
Oczy jego zaszły, i z dużym wysiłkiem pouniósł 
się ze swego miejsca. Poprowadził wtedy pro­
fesora do przedpokoju i stłumionym głosem 
przyrzekł obu przyjaciołom, że jeszieze lego sa­
mego dnia wyśle specjalnego wysłannika do 
Biarritz, gdzie podówczas przebywała jego cór­
ka, wdowa po carze.

Profesor Simonsen z żoną byli zaproszeni na 
święta do Wrocłatwiia i po kilku dniach wyje­
chali tam prze* Berlin. Przybywszy do Berlina 
o  wczesnej porze, kupił profesor na dworcu 
„Berliner Tageblatt14 i wyczytał na pierwszej 
stronie wiadomość o tem, że Stolypin wydał o- 
•tre zarządzenia przeciw próbie urządzenia po­
gromu. ^

Godzina była już późna, mieliśmy o czwartej 
nad ranetp wyjechać. Z wielką jednak przyjem­
nością bylibyśmy odłożyli naszą podróż i słu­
chali wspomnień profesora. Blisko 9 łat miesz­
kaliśmy w tym kraju północnym. Bvły to lata
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Festiwal muzyki polskie! na Wawelu

POLSKI SALZBURG
jednak duaif subtelną. Rozkochany byi w muzy*
ce, przy której dźwiękach popadał często jak 
gdyby w tran*. Pewnego wieczoru, kiedy s oka* 
zji rocznicy rewolucji, odbyło się wielkie przy­
jęcie w urzędzie zagranicznym, CziczerŁn nagle 
zerwał się z honorowego miejsca przy stole, 
podszedł do fortepianu i z pamięci, bez nut, o- 
degrał jedną z sonat Beelhovena Wyglądał 
przytem jak duże dziecko, które szeroko roz- 
wartemi oczyma, z niewymownym entuzjazmem 
błąka się w świecie dalekich marzeń.

Najgorzej czul się w towarzystwie kobiet. Mu­
siał wtedy przestać być »obą, a lego nie umiał 
i nie chciał Kiedy słynna, ekscentryczna rze- 
źbiarka angielska, miss Sheridan, przybyła do 
Moskwy celem robienia szkiców z wszystkich 
wybitnych przywódców rewolucji, by potem u- 
wiecznić ich twarze w gipsie czy broozie, zgło­
siła się ona też do Gziczerina. On jednak patrzał 
na nią zdziwionemi oczyma i nie wypowiedzia­
wszy ani słowa, wyszedł * pokoju.

rARCHIMEDES...
Przez całe życie kroczył ten wielki samotnik 

przez świat —  odosobniony, często też zapoz­
nany. Patrzał na życic poprzez pryzmat gazet, 
literatury i politycznych dokumentów. Kroczył 
swą własną drogą, nie spostrzegał nawet zmian, 
jakie dokoła niego się dokonywały, nie wyczu­
wał różnicy między porami roku i nosił w lecie 
i w zimie stale kalosze i parasol.

Zakończy! życie, jak nędzarz, w przytułku.
I był jak gdyby nowoczesnem wcieleniem Ar- 

cliimedesa, który za nic w  Świecie, choćby za 
■renę własnego życia, nie byłby pozwolił na to, 
by ruszać jego „geometryczne figury**...

 H. P.

1 sali koncertowej
Paweł Prokopieitl

Bas ten satelitowa! Kiepurze nai dziedzińcu Wa­
welskim i ju4' tam świecił zapożyczonym blaskiem 
idącym od słymnęgo tenora. Na własnym koncer­
cie onęgdaj w  saili Starego Teatru mogły się już 
zalety i waidy Profeoplenta plastyczniej i samo­
dzielnej ujawnić. Głos jego posiada niewątpliwie 
dużo metalu, siły, 1 wyralzu, awla&zaza zaś Jego 
ferte ma ciemne zabarwienie i duży wolumen. 
Opamiowanie 1 Interpretacja repertuaru wskawi- 
jłj na przewagę i  akcentowanie momentu rytmicz 
rtgo  i dlatego utwory o  zabarwieniu żołnlerskl-em 
najlepiej mu się udajją, Natomiast drżenie g ło ­
su, które zatrważano Już na ‘debiucie Wawelskim 
towarzyszyło miu takie 1 tu, tak, że widocznie 
r.ie jest ono objawem Ir omy, lecz właściwością 
samej emisji zwłaszcza w  średnicy i W górze.

Program składał się z arji 1 pieśni autorów 
polskich" 1 obcych", a między nimi radowała nas, 
po długim czasie, piękna plefśfi Schumana „tkwajj 
Grenaidjerzy,‘ zaśpiewana po rosyjsku. Tempera­
ment śpiewaka dobrze stasuje się da samego g ło­
su, pirzedewszystkiem w silnych i dramatycznych 
miejscach. ! 1 1 I r 1' 1 1 ! 1 1 I l;i 1 I "■

Publiczność bardzo 'żywo oklaskiwała wszyst­
kie wykonywane utwory. Dr. 'Apts

chowym. Czame plamy w krótkich i nieszczęs­
nych kartach życia. Profesor Simonsen, to je­
dyna jasna dusza, jedyna promienna i idealna 
postać, świecąca tfa nieboskłonie tych dui.

Prof. Simonsen był człowiekiem harmonij- 
nym i doskonałym, ale miał zrozumienie dla 
słabości natury ludzkiej- Liezyl się z sytuacją, 
z warunkami, w jąkich człowiek w danym mo­
mencie się znajdował. Był wielkim Żydem, ale 
nigdy nie był fanatykiem. Był oatrjota duńskim 
ale bez cienia taniego szowinizmu. Według jego 
zdania, winni Żydzi w krajach djaspory wyzna­
wać ogólną ideę narodową, ale tylko w pcłnenn 
poczuiciu swego ’ żydostwa. Uważał, że pojęcie 
asymilacji zrodziło sie z pewnych anormalnych 
warunków, bez żadnej uzasadnianej podstawy i 
jest z gruntu fałszywe.

Profesor Simonsen współpracował stale w 
„National Tidnada“ , tam ogłaszał swe artykuły 
literackie, naukowe, polityczne i publicystycz­
ne. Na łamach tego pisma występował w naszej 
obronie i atakował naszych wrogów, jubileusz 
70-leeia urodzin prof. Simonsena był uroczys- 
tem świętem stolicy duńskiej. „National Tidl- 
nada“  ogłasza wtedy w ciągu kilku tygodni ar­
tykuły i wspomnienia o jubilacie wraz z podo­
bizną jego rodziców i przodków, ze zdjęciami 
domu, gabinetu, ulicy, przy której się urodził 
i wychował.

Profesor Simonsen nie był typem ograniczą- 
i-eirn. ekskluzywnego, uczonego gabinetowego,

Zagościła w Krakowie poraź pierwszy war­
szawska orkiestra symfoniczni Polskiego Radja 
pod Grzegorzem Fitelbergem i od pierwszego 
taktu zdobyła sobie entuzjastyczne uznanie na­
szej publiczności, niedającej się zresztą tak ła­
two zawojować. Olbrzymi zastęp ośmdziesięciu 
kilku członków tej wspaniałej i jakby nagle z 
pod ziemi wyczarowanej orkiestry posiada kwin 
tet smyczkowy o 16 pierwszych, 14 drugirb 
skrzypkach i po S wiol, wiolenczel i bsów, a więc 
trzon podstawowy, który zachwyca so­
czystym, jędrnym i nasyconym dźwię­
kiem oraz imponuje nawet lalkowi zdy­
scyplinowaną zgodnością i jednolitością smycz- 
kotwań. Doskonale harmonizuje^ tym pięknych 
chórem smyczkowym pełno obsadzone drzewo 
i blacha, o jasnym zabarwieniu, łączącym się

kwintetem w pyszny akord o stu barwach. 
Jednem słowem: pierwszorzędna orkiestra sym­
foniczna, z którą można śmiało i pewnie iść ua 
podbój całej literatury symfonicznej. Walory 
te wydobyła i wychowała —  w tak krótkim sto­
sunkowo czasie —  doskonała, mezawodząca rę­
ka wielkiego artysty i dyrygenta, Grzegorza 
Fitelberga, mistrzowskiego i doświadczonego 
kapelmistrza o światowej sławie, który z olbrzy­
mią fąchowością kierownika znającego wszelkie 
tajemnice orkiestralnej gry zespołowej i po­
jedynczych insTFumentów (przedewszystkiero 
om yczkow yh) i grup —  łączy niezwykłe wni­
kliwą i instynktownie pewną sztukę interpre­
tacyjną, zrozumienie i wyczucie stylu oraz wy­
soką odpowiedzialność artystyczną. Tylko mrów 
cza praca o drobiazgowej dokładności, nieza­
wodne ncho i" autorytet uznany mogą osiągnąć 
takie przekonywujące wyniki. Rodzaj i zasięg 
ruchów Fitelberga jest estetycznie powściągli­
wy, ale tak wyrazisty i precyzyjny (choć często 
o ułamek sekundy wcześniejszy), że doprawdy 
każdy muzyk orkiestralny natychmiast się orjen 
tuje i poddaje. Tern też tłomaczy się ta dech 
odbierająca pewność i prawie matematyczna 
ścisłość w rozwiązywaniu łamigłówek rytmicz- 
nyeh, od których roi się we wszystkich trzech 
utworach współczesnych autorów (z jedynym 
tylko małym wykolejeniem klarnetu w II. czę­
ści „Tryptyku** Łabuńskiego). Wspomnieć przy 
tom należy, że trzydziestu kilku muzyków zo­
stało dopożyczonych dopiero przed kilkunastu 
dniami.

Z tych' 'tmzecli utworów najbardziej przekony­
wująco przemawia „Chmiel** St. Wiechuwiczs, 
kompozytora poznańskiego. Fantastyczny fur- 
jant —  jiberek o podgazowanym, zawadiackim 
nastroju tanecznym podnieca samą rytmiką z 
<loiwcipnem, Dworakowskim akcentowaniem w

lub działacza społecznego. Był czuły na wszyst­
kie wydarzenia w świecie żydowskim i na zmia­
ny, zachodzące w szerokim świecie. Nie opuścił 
ęigdy wraz z żoną ani jednego przedstawienia 
w teatrze, ani jednego filmu w kinie. Śledzili i 
wypowiadali swe zdania o każdym nowym ta­
lencie literackim z entuzjazmem i prawdziwem 
wyczuciem artystycznern. Pozostawał w przyja­
cielskich stosunkach i kontakcie listowym pra­
wie ze wszystkimi współczesnymi koryfeuszami 
żydostwa ostatniej doby. Wielu 'wybitnych uczo­
nych i znakomitych działaczy odwiedziło go w 
jego mieszkaniu, a niektórzy przyjeżdża li do 
niego w lecie do miejsc kąpielowych, w Karls­
badzie, w Marienbadzie, aby się z nim zobaczyć.

Lubił każdego uczciwego człowieka, chociaż­
by był jego przeciwnikiem. Specjalnie jednak 
warszawskiego rabina Dra Poznańskiego umiło­
wał nadewszystko. wyjątkowo. Po śmierci Dra. 
Poznańskiego prof. Simonsen uległ niemal psy­
chicznemu załamaniu się. Profesor Simonsen 
był świetnym causeuerem, jego rozmowy skrzyły 
się dowcipem, a najczęściej czerpał z bogatego 
źródła swych wspomnień na tle bogatego i wie­
lostronnego życia. Zawsze, bez względu na to, 
ozy temat miał jakikolwiek związek z Drem Po­
znańskim czyteż nie, dorzucał uwagę. Działo się 
to przed śmiercią mego przyjaciela Dra. Po­
znańskiego. albo działo się to już po śmierci 
mego przyjaciela Dra. Poznańskiego... Z mło­
dych pisarzy hebrajskich umiłował szczególnie 
Agnona.

takcie trófkotyym tempa równolegle dwójko* 
wego; rytmiczny ten problem trudny i mylący, 
opanowała orkiestra z podziwu godną elegancją 
i lekkością. Łabunskiego „Tryptyk Pastoralny'* 
nie odpowiada mi swym ciężkim, monotonnym 
nastrojem i bladością samej treści, podobnie jak 
i krańcowo przeciwny „Taniec z O«mołody“  
R. Pale»tra, znanego już kompozytora, pełen 
hypertrofji instrumentalnej w przejaskrawieniu 
i chaosie której ginie myśl muzyczna . W utwo­
rach tych, stanowiących niebezpiecznie karko­
łomną okazję dla wirtuozostwa orkiestralnego, 
wykazał Fitelberg i orkiestra co umieją i jak 
dobrze się dobrali. Program orkiestralnego do- 
pełnika „Balka“  Moniuszki (jakie bajeczne stac* 
cato na samym początku) i Karłowicza „Rap- 
sodja litewska**.

Obok orkiestry wykonał chór mięszany To­
warzystwa Muzycznego i Towarzystwa Orato­
ryjnego pod Dyr. Walewskim doskonałą w men 
lodyce i opracowaniu „Suitę pieśni podhaiań* 
skich“  dyrygenta i dwie wybitne „Pieśni kurs 
piowskie** K. Szymanowskiego, a pod Dyr. Ko- 
pycińslkim bardzo interesujące 4 pieśni Indowe 
K. Sikorskiego. Produkcje chóru, (usadowione* 
go bardzo szczęśliwie w arkadach I. piętra)' 
wskazywały na wysoką skalę zespołowego śpłe* 
wu i sumienną pracę i przyczyniły się w wygo-1 
kim! stopniu do uświetnienia koncertu, który 
spotkał się z niezwykłym entuzjazmem publi­
czności.

Koncert ten —  transmitowany do Auflji i 
Niemiec —  mógłby ł powinien być próbą ©ras
początkiem imprezy stałych festiwalów musy* 
cznycłi porą letnią w Krakowie, na wzór Salz­
burskich. Kto zna organizację światowego już 
dziś festiwalu w Salzburgu, odbywającego się 
rok rocznie przez cały sierpień, iwie, że warun* 
ki lokalne Krakowa dopuszczają do bardzo da­
leko idącej anaJlogj! i umożliwiają takie sztachet 
ue naśladownictwo i u nas Już gama atmloefera 
naszego cudownego miasta prosi »ię o takie fe­
stiwale, a oddanie ich organizacji Polskiemu 
Radju, a ■więc instytucji o odpowiednim autory­
tecie, wielki cm doświadczeniu oraz możliwoś­
ci ach i zasobach finansowych, W, oparciu się o  
taką orkiestrę i taki chór, o nasz Teatr miejs­
ki, ewentualnie o zespoły kameralne i solistów; 
z całej Polski —  rokuje wspaniały rozwój dla 
tej imprezy kulturalnej o wielkim znaczeniu w 
każdym kierunku, Kraków ma wtaellide prawai 
po  temu, by tradycję „polskich Atan“  znów od* 
nowić i doprowadzić na wyżyny przez zognis­
kowanie tu, przynajmniej w porze letniej, całej 
artystyczmej działalności * Polski. Kto choć 
raz tylko mi a) szczęście być na festiwalu wii 
Salzburgu wie, jakiem olbrzymiem echem «3* 
bija się po całym świecie kulturalnym ta wspa* 
niała impreza, ile dziesiątek tysięcy słuchaczów 
dobija się o bilety (od 6 do 51 szylingów!); już 
w marcu każdego rolku połowa miejsc jest roa* 
sprzedana, a każdego lata wpływa i zostaje tam 
mnóstwo pieniędzy.

Warunkiem jednak udania się takiej stałej 
imprezy musi być po pierwsze: niezmiernie wy­
soki poziom artystyczny wszystkich imprez, na 
miarę światową, bez żadnych zastrzeżeń i nie­
dopatrzeń, a po wtóre: doskonała organizacja 
wszystkich czynników i urządzeń. Oba te wa­
runki można i u nas urzeczywistnić, byle tylko 
odpowiedni ludzie poważnie, nie po dyletancki! 
się tem zajęli.

Goprawda pierwsza ta próba nie była odpo­
wiednio zareklamowana i frekwencja była 
skromna. Ci którzy nie przyszli, diuzo stracili 
i powinni w najbliższy piątek powetować lo­
bie stratę tę na drugim koncercie tejsamej tws 
kiestry i chóru pod Fitelbergem. Wykonany zo ' 
stanie utwór Szymanowskiego „Harnasie**.

DR. H. AJPTE.

KUPON ZN IŻK O W Y DO KIN
Adria * Atlantic - i  —~ - Bagatela ■ Uciecha 

Ważny 12. VII.— Wyciąć i przedłożyć do wymiany 
w Kolekturze Zw. Inwalidów, Grodzka 59, 
w Perfumerji N. Meersanda, iw. Marka 20 
lub w Adm. „N . Dziennika**, Orzeszkowej 7.

upadku i depresji w sensie materialnym i du-
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Niekorzystne zaokrąglenie 
opłat kolejowych

w l oku  p r a c  nad rewizją kolejowej iaryfy le­
warów ej,,Iz,by Przemysłowo - Handlowe występ o 
Wały z opijijanń i wnioskami, dolyozącemi posz- 
tzególnycli postanowień taryfowych. Między in­
ni uni zwracano uwagę na niekorzystne dla sfer 
gospodarczych po; tanowicnia taryf kolejowych, 
doiyuząee zaokrąglenia kilogramów i kilomet­
rów.

Mianowicie, taryfy ustalają przewoźne na od­
ległość, zaokrąglone Krzetważnie ao 10 km. wzwyż 
craz za ciężar-, zaokrąglony przy przesyłkach wa­
gonowych do 100 kg. wzwyż.

Tymi sposobem kolej pobiera przewoźne znacz­
nie węższe, niż lo odpowiada faktycznym jej świa 
dczeniom, a różnice te — zwłaszcza przy lowia- 
tfeph tanich — odbijają się niekorzystnie na kal­
kulacji cen.

Związek Iżb Przemysłowo . Handlowych zw ró­
cił się w tej sprawie do Min. Komunikacji wska- 
fując, żc różnice te me są uspairwiedliwione ż»d- 
nemi względami ^uoipodarczemi i zdają się mieć 
s ve źródło jedynie w jednostronnym intere&ie ko- 
k jj. Rzekome dążenie dio upraszczania obliczeń 
odgrywa rolę minimalną i nie móżo lU.asadmać 
Pobierania nadmiernych opłat.

Z uwagi na konieczność obniżenia w życiu gos 
pudarcznm wszelkich demontów kosztów wia/s- 
nycn, Zw 1 ą -rek. Izib zafppopono. •ał Ministerstwu 
zmianę postanowień lary t owych w tym kierunku 
aby zaokrąglenie ciężaru dokonywano przy drob­
nych przesyłkach do 5 kg. przy wagonowych do 
10 kg. wawyss, a oiiągłość zawsze 1 ’ czano rzeczy­
wisty z zaokrąglaniem ułamków do pełnego ki­
lometra.

Jednocześnie z łych saimyoh powodów opłaty 
ięjdalkowe powtnne być zmienione W ten sposób, 

że wagę należy zaokrąglać przy przesyłkach zwy 
cżajiiydi do 10 Lg., a przy pośpieszny cn do 5 kg. 
Wzwyz.

skarbu. i
Od siebie aoóamy, że w skutek lokalnych, czę°to 

dość oryginalnych interpretacy, władze skarbo­
we lokalne niekiedy wprost spaczaly sens i zna­
czenie zarządzeń ministerstwa, co następnie w y­
woływało skargi płatników, konieczność wysia­
nia na miejsce inspektora mmisierjalncgo 1 id.

Mianowanie sędziów handlowych
Dotychczas powoływanie sędziów handlowych 

odbywało się nieco chaotycznie, wobec zbyt krót­
kiego terminu, niezbędnego dla przedstawienia 
kandydatów. To też obecnie minister Grabowski 
zarządził, aby prezesi sądów okręgowych wzy­
wali zarządy izib przemysłowo - handlowych naj- 
później ną 6 miesięcy przed upływem trzechiecia 
kadencji sędziów handlowych, aby izby w termi 
nie trzymiesięcznym przedstawiły listy kandyda­
tów.

Trudności przy zaopatrywaniu 
febryk w przędzę trwają nadal

W ostatnich dniach w przemyśle przetwórczym 
Lodzi zaobserwować się dało pogłębienie trudnoś 
ci przy uzyskiwaniu przędzy bawełnianej. Wed­
ług oipi.iji średniego i drobnego przemysłu nie­
dostateczna'* podaż przędzy zaczyna ęataliżować 
produkcję przetwórców, którzy zredukowali ostat 
iiio pracę w swych przedsiębiorstwach, ograni­
czając ją  do 2 — 3 dni W tygodniu

Z uwagi na pogarszającą się stale sytuację w 
tej dziedzinie, która wobec rozpoczynającej się 
produkcji dl i potrzeb ozonu jesienno - zimowego 
■wywołać może skutki niepożądane, postanowiono 
podjąć wspólną akcję u czynników miarodajnych. 
Wytyczne tej akcji opracowane zostały na spec­
jalnej konferencji przedstawicieli wszystkich or- 
ganizaeyj, reprezentujący cli włókienniczy prze­
mysł przetwórczy, przemysł dziany, pończi szmi- 
czy i td.

Postauowioiiio zwrócić się do czynników miaro

wypowiedzieć, jakie państwowe przedsiębiorstwa 
zakłady lub jednostki organizacyjne podejmulą 
się wykonania powyższych dostaw, robót i zamó 
"wigń i io  w jakich rozmiarach, odnośme do ja­
kich arlykulów i przy jakiej _różnicv w cenach 
oraz podać, z jak im i skuilkami współzawodniczą 
przedsiębiorstwa i zakłady państwowe z przedsię 
biorstwanu prywalnemi.

Zebrane odp-owiedizi dadzą niezawodnie cieka­
w y obraz działalności gospodarczej nieskom ercja. 
lyow a n ych  przedsiębiorstw  państw owych

Światowa produkcja złota 
w roku 1936

Statystycy amerykańscy, opierając sie na wy­
nikach produkcyjnych z pierwszych kilku miesię­
cy rb. obliczają, że tegoroczna produncja zlola 
w Afryce Południowe], Kanadzie, i Stanach Zjed­
noczonych przekroczy znacznie produkcję tych 
państw w  roku 1935. Rosja Sowiecka caice pod­
woić w  fb. swą produkcję i doprowadzić ją do 
300 tvs. kg. Jeśli jednak nawet tylko częściowo 
uda się Sowie kim przeprowadzić swój progi'am 
produkcyjny, to światowa produkcja złotr. wzroś 
nie z 1 miljona kg. w roku 1935 do przeszło 1.1 
milj. kg. W roku bieżącym.

Haussa na rynkach bawełnianych
Ostatnie dni przyniosły na WŁzy.-tkidh rynka|h" 

międzynarodowych poważną, zwyzkę cen surowej 
bawełny. Na rynku nowojorskim notowania cen 
surowej bawełny zwyżko-walv w cą gu  osiatnle- 
go tygodnia o ca. 20 punktów, na giełdzie baweł­
nianej w Liycrpoolu o  ok. 15 punktów, i na gieł­
dzie egipskiej w  Aleksandrji o  45 punktów.

Zwyżka ta w kołach włókiennictwa polsikieg* 
nudzi zaniepokojenie, gdyż pociągnąć musi za so­
bą dalszy wzrost ccn przędzy bawełnianej, która 
już od dłuższego czasu stałe drożeje. "Wobec og ­
raniczeń dewizowych..i f?góiuyob trudności imyor. 
i owych, mogą tu powstać nowe perturbacje dla 
pivdukcji wlókit-ioiicizej,, .... . . . .

T ^ u - d / r i /  i  k n ^ / m / if
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Orzeczenia S. N. w sprawach 
pracowniczych

•1. "W. orzeczeniu z dnia 16 stycznia 1935 r. Ii 
U li. 1996-35 Sąd Najwyższy wyjaśnił następują* 
CO;

Odmowę objęcia przez pracownika ofiarowanej 
tah przez pracodawcę nowej pracy, na tak ich «a- 
•hjch jak poprzednio wuruwkajcn, należy traktować 
•“wówui z  przj padkiem przewidzianym w  airt, 
 ̂ Bt, d) ustawy z 18 łipca 1924 r. pozbawiającym 

Prwcowclka prawa do świadczeń zaibrzpie.zają-

' 2. Sąd Najwyżizę w u zoczeniu z dnia 16 stycz 
®ia 1936 r. L. C. II. 2277-35 wyraził następujący 
Pogląd prawny.

Nagłe zacne rowanic pracownika nie usprawied­
liwia bezskuteczności wypowiedzenia, skoro pra­
codawca w  uhwili swej decyzji o zwolnieniu pra­
cownika o jego raićrabie nie wiedział i w powi.i 
dzenie wystosował do pracownika w  czasie jego 
*ajęć służbowch, nie zaś -w- czasie wstrzymania 
*>ę od pracy spowodu choroby.

3. Według orzeczenia Sadu Najwyższego 2 dma 
styczn' a 1936 r. L. C. II 1999.35 

R u m o ro w i w holein nie 6* pracownikami umy.

Nie będz.e dowolnej interpre­
tacji okólników podatkowych
: Ministerstwo Skarbu stwierdziło, że niejedno- 
krotnie izby skarbowe wydają ftu, ,uraędów sk ar- 
bowych okólniki, oparte na iaimządzeau^ mi ^  
Terstwa, wzgadnie przesyłają okólniki minister­
stwa do urzędów z dodauUn od siebie niencz zu­
pełnie nicislotnych uwag i wyjaśnień. Tuk "sjo 
fodzajn praktyka jest z wielu względów niepożą­
dana wobec czego dyrektor den. podatkowego dr. 
'Jerzy Lubowiecki, wystosował okólnik do* izb 
■karbowych, w którym zaznacza, że zakazuje się 
fcbon  Skarbowym wydawania okólników wyjaś 
11 -jący.ch i uzupełniających zarządzenia minister 
*Lvf. Wszelkie interpretacje zs.rządzeń i okólni­
ków muszą być aprobowane przez ministerstwo

dajnych z postulatem zreorganizowania systemu 
przydziałów surowca bawełnianego tj. produkują 
cych przędzę na sprzedaż,- a nie dla Własnych ce- 
łów.

Zakłr tiy gastronomiczne 
będą mogły zatrrjdaiać 
więcej pracowników

W związku x okólnikiem min. skarbu w sp »-
wie sswal-czainia bezrobocia, który to okólnik zez- 
wdLił na uitrudbienie większej liuzby pracowni­
ków beiz konieczności wykupienia Świadectwa 
przemyslv>wego wyższej katcgorji, zusuał ogłoszo­
ny okólnik dodatkowy, rozszerzający tego rodzn- 
ju ulgi również na miodosytnie, fabryki likieru 
i politury. Pozaitem zakłady gastronomiczne mo­
gą być z urzędu prowadzone na podstawie kate- 
gc-rji II. świadectwa przemysłowego, zaimiast nrze 
widziane, I-szej o ile w  okresie od 1 lipca do 31 
grudnia rb. będą zatrudniać najwyżej do 25 pra­
cowników, zaś ze sprzedażą trunków najwyżej 
do 12 pracujących osób, licząc w lem właściciela 
I członków jego rodziny.

Działalność gospodarcza 
nieskomercjalizowanych przed­
siębiorstw państwowych

M  związku z  uchwałami między,ministerjaineJ 
komisji W&półiprafcy z samorządem gos ooda reżym 
i z  Naradą uospodarrzą, przeprowadza oh eonie 
tamorz^d gospodairuzy badania, czy na poszcze­
gólny an terenach kraju, daje się zaobserwować 
dzitialmość gospodarcza nieskorae.rcjalizowanyrch 
przcidsięblorstw pańsitwowych, zarówno -wojsko- 
wyhh jak i cywilny ch t>raiz zakładów naukowych 
karnych 1 poprawczych, polegająca na braniu 
przez te przedsiębiorstwa 1 zakłady udziału w  
dostawacu i robotach na rzecz s&arbu państwa, 
samorządu, insłytucyj prawa publiczni go  i przed 
siębiorslw prywatnych oraz w  przyjmowaniu za­
mówień od osób prywatnych.

Sfery gospodarcze mają się w łączności z tem

Decentralizacja importa
Wędług informacji ze sfer importerów zaczynia 

ostatnio przeważać w  kołacn rmarodajinych opir- 
]a o  konieczności decentralizacji techniki regla- 
mcntacyijucj. Gzęść dotychczasowych czynności 
centraluoj komisji przywozowej miałaby być prze 
kazań a poszczególnym izbom przemysłowo - han­
dlowym, które posiadają bardziej bezpoś edni kor 
takt, ze sferami gospodarczemu swego Okręgu.

Dywidendy banków angielskich
Dywidendy -wielkich banków angielskich za pifrf 

W.sze półrocze 1936 r. utrzymują się naogói W 
granicach zeszłorocznych. Burolays Bank wydzie­
li dywidendę W wysokości 5 proc. od akcyj nic- 
uprzywilejowanych i 7 proc. od uprzywilejowa- 
iiycli. Półroczna dyiwdenda Marlnins Bunk wyno 
si 3 sh 6 pensów od akcyj uprzywilejowanych. 
Union Disconnt Company of London wyznaczył 
7 1 pół proc. dywidendy, a National Discont pła­
ci 4 sh 6 pensów od akcyj uprzywdejownmyrh ■: 
2 sh 6 pensów od zwykłych.

Dalszy wzrost produkcji 
ciężkiego przemysłu w Z.S.R.R.

Donoszą z Moskwy, że produkcja ciężkiego prze 
myslu w pierwszym półroczu rb. podniosła się 
w  porównaniu z oupowiednim okresem popŁizedinis 
go roku o 36.5 proc. Wydajność pracy tv przed­
siębiorstwach tego przemysłu wizrosia w  tym cza 
sie o 28 do 30 proc.

33-lecie zakładów j orda
iW tych dniach obchodziły zakłady Forda w  De 

troit 33-lecie swego istnienia. Z tej okazji ayres 
tor naczelny Zakładów Wilhelm J. Cameiom w y­
głosił przez rudjo przerauwienie, zawierające cie 
kaiwe dane dotyczące zarówno całego ameryKan* 
skiego przemysłu samochodowego jak i 1  akryli 
Forda.

W  ciągu 33 lat zakłady Forda sprzedały 
24.500.090 samochodów oraz iiine wyroby ewoje 
na łączną rumę 12.951.33S.028 dolaTÓw. Z powyż-
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ezej kwoty 12.109.321814 dolarów przypada aa su­
rowce, place robotnicze i urzędnicze, po-datki t
td. a 60 miljonów dolarów przeniesiono na rezer 
wy.

Czysty zysk za 33 lata wynosi 728.012. 204 doi. 
Zysk ten został zużyły na zakup materjału budów
lanego, maszyn, budowę wielkich pieców 1 t. d.

Dyrektor Cameron istwierdził, że przeciętny 
zysk netto na jednym samochodzie Forda wyno 
si tylko 20 dolarów, wskutek czego jedynie wielki 
cbrót pozwala na prowadzenie rentownego inte­
resu.

Samochody —  na długo­
terminowe raty
1 Międzyntónisterjalna komisja motoryzacyjna ba 
da obecnie przedłożony jej projekt pp. W. Ztorow 
skiego i T. Marconiego w sprawie finansowania 
sprzedaży samochodów na raty,

Fp. Zbrowski i Marconi projektują stworzenie 
towarzystwa kredytowego z prawem emisji obli- 
gacyj do kwoty 10 milj. zł., co odpowiada wartości 
ok. 1500 samochodów. Obligacjo emitowano były­
by, z terminem umorzenia 3 leżnim przy oprocen­
towaniu 6,5 proc. w stosunku rocznym, po kuT6le 
emisyjnym 96 za 100,

Fundusz gwarancyjny w  wysokości 15 proc. 
emitowanych ohligacyj utworzyłby; handel sa­
mochodowy, przemysł naftowy, towarzystwa ubez 
pieczeń i państwowy Fundusz Drogowy.

Firma samochodowa otrzymywałaby od towa­
rzystwa wzamtam za weksle klientów —- obligac­
je, które mogłaby sprzedać na giełdzie lub jflom- 
bar dować.

Projekt powyższy wyw ołał w kołach samocho­
dowych duże zainteresowanie. Popiera go margaj 
rizawany handel samochodowy. Istnieje również 
możliwość stworzenia tego towarzystwa w  poro 
zumieniu z instytucjami flnamaowemi, organizują- 
cemi sprzedaż na raty samochodów, które wyjdą 
z montowni Lilpopa.

NIEDZIELA, 12 LIPCA 1936.
Kraków (293.5) 8.00 Audycja poranna; S35 Pro 

gram na dzień bieżący; 9.00 Nabożeństwo; 10.10 
Między dawiiesmi i : nowemi czasy,., w  muzyce (pty 
ty) 11.45 Pogadanka: Gdy król pisze listy miłos­
ne... wygi. red. Karol Muller; 11.57 Sygnał czasu 
Hejnał z wieży marjackicj; 12.03 Poranek mu­
zyczny. Wyk. ork. kameralna pod dyr. S- Gzos- 
nońskicgo i solisci; w przerwie poranku około 
gedz. 13.15 Swaty, wyjątek z drugiego tomu Mar 
cyna, Juijusza Kędziory; 14.30 Audycja dla wsi: 
słuchowisko pi.-. Ojcowizna w-g fragmentu z Pila 
cówki, Bolesława Prusa (z okazji 50-lecia Pla­
ców ki);’ 15.00 Koncert reklamowy; 15.20 Koncert 
życzeń z plyl; 16.30 Reportaż z życia; 17.00 Kon­
cert solistów. 18.00 Teatr Wyobraźni u obcych 
(Szwecja): Pozytywka oryginalna komedja radjo 
wa. Eugenji Sódeberg. przekład dr. M. Stępows* 
kiego; 18.30 Koncert rozrywkowy z ogrodu roz­
głośni krakowskiej w wyk. orkiestry pod kier. 
dr. A. Hermana, z udz.: A. Mazanka (bas art. ope­
ry), Ireny Orskiej (śpiew) tercetu wokalnego pod 
kier. K. Meyerholda, oraz wesołe djalogi Anto­
niego Wasilewskiego i Zbigniewa Grotowskiego 
20.25 Co czytać? przegląd retrospektywny ostat 
r.iego dziesięciolecia naszej literatury pięknej o- 
mówi Jan Lorenlowicz; 20 40 Przegląd politycz­
ny 1 dziennik wieczorny; 21.00 Na wesołej fali 
lwowskiej; 21.30 Wieczór wśród górali —  suita 
Tadeusza Sygietyńskiego w wyk. Malej orkiestry 
PR. pod dyr. Z. Górzyńskiego z udziałem chóru 
i solistów; 22.00 Wiadomości sportowe ze wszyst­
kich rozgłośni polskich; 22.15 Lokalne wiadomoś­
ci sportowe; 22.20 Muzyka salonowa w wyk. Kwar 
tetu salonowego rozgłośni krakowskiej.

Warszawa (1339.3) S.00 p. Kraków; 15 100 pos­
łów i senatorów rolników na Pomorzu; 15.10 Kon 
cert reklamowy; 15.30 Piły ty; 16.30 p, Kraków; 
23 Płyty.

Lwów (377.4) 800 p. Kraków; 15 Płyty; 15.20 
Koncert reklamowy; 15.30 Konkurs śpiewaczy Roz 
głośni Lwowskiej; 16.30 p. Kraików.

Katowice (395.8) 8 00 p. Kraików; 11.45 Go Sły­
chać na Śląsku; 11.57 p. Kraków; 15 Robotnicy 
Chorzowa — reportaż; 15.10 Koncert reklamowy; 
15-30 Płyty; 16.30 p. Kraków.

Łódź (224) 8.00 p. Kraków; 15 Płyty; 15.15 Kon 
cert reklamowy; 15.30 Poradnik sportowy dla ro­
botników, 15.45 Feljeton podróżniczy; 16.00 p. Kra 
ków.

Wiedeń (506.8) 11.45 Koncert orkiestrowy; 15.13 
Wesoła aud. regionalna; 15.40 Muzyka kameralna 
17.50 Z miasta pieśni — audycja muzyczna; 20.05 
Arje i pieśni; 21.00 Ludowe pieśni hiszpańskiej

mmoiśssoMmassi
W I A D O M O Ś C I  Z  K R A J U
P. prenrer kontroluje pracę 
starostów

Jaik już donieśliśmy Prezes Rady Ministrów, gen 
Sławoj Składkowski, udał się w podróż inspekcyj 
cą. Jak zwykle tak i tym ratzem nie jest znamy, 
ani kierunek jego podróży, ani termin powrotu. 
P Pr ęm jer owi zależy, oczywiście na tajemnicy, 
gdyż chce się przekonać, jak pracują w starost­
wach, nie spodziewających się inspekcji. Nieszaw 
sze się to jednak udaje.

Opowiadano, że niedam-no gem. SkładkoWski, 
przybywszy do jednego ze starostw w. Małopofljs-

ce, zastał starostę i wszystkich urzędników wi­
docznie przygotowanych na inspekcję 1 nletylko 
ni* brakowało nikogo, aJe w korytarzach rorwie 
szone były ostentacyjnie różne okólnikf z czasów 
poprzedniego urzędowania gem. Skladkowskiego, 
jalktó 1 ministra Spfraw Wewnętrznych, dotyczące 
godzin urzędowania, odnoszenia się do Interesen­
tów 1 tip.

P , premjer spostrzegł się, że byl tu oczekiwa­
ny. Z początku żachnął ®ię, «Je następnie wpadłszy 
w  dobry humor przyznał, że w damom wojewódz 
twie panuje duże koleżeństwo. Widocahiie Jedni 
starostowie komunikują O jego przybyciu innym 
swoim kolegom.

Regulamin dla artystów 
widowiskowych

Ląaznie z umową zbiorową, podpisaną między 
Polskim Związkiem Dyrektorów Scen Widowis­
kowych a Polskim Związkiem Artystów Widowi* 
kowych, ustalony został jednolity dla wszystkich 
lokali widowiskowych w całej Polsce regulamin 
wewnętrzny dla artystów.

Regulamin obejmuje szereg postanowień porząd
ko wy dli, dotyczących czasu przybywania artystów

\

HEL -  ORŁOWO!
„NOWY DZIENNIK.** do nabycia

na Helu (Dworzec, Molo) i w Orłowie
w kioskacn „RUCHU**

do lokali, zachowania się artystów na saili i za 
kulisami i t. d. Regulamin ustala też obowiązki 
dyrekcyj w  zakresie urządzeń garderób zakaz zo­
bowiązywania artystów do prac przy budowie 
cyrków i td. Wykroczenia przeciwko regulamino­
wi mają być karane w formie potrącania części 
gaży. Większe wykroczenia podlegają kompetencji 
Sądów polubownych.

Ustalony przez oba związki regulamin wewnę­
trzny dla artystów zastąpić ma stosowane dotych 
czas przez paszcze gól 11 e dyrekcje różnorodne re­
gulaminy, zawierające częstokroć krzywdzące ar­
tystów postanowienia-

Prawo rozwódki 
do swawolnego życia

W  sądzie grodzkim W Warszawie rozpatrywa­
ny był proces o  zakatz używania nazwiska. Z po­
wództwem takiem wystąpił dyrektor instytucji 
handlowej Cz., przeciwko rozwiedzionej żonie, 
wskazując w  pozwie, ze dawna małżonka prowa 
dzi się w tak niewłaściwy sposób, iż przynosi 
ujmę jego nazwisku. Na dowód nieodpowiedniego 
zachowania się żony powołał świadków.

Sędzia oddalił skargę powoda 1 w uzasadnieniu 
podkreślił, że po rozejściu się mąż nie ma wpły­
wu na postępowanie żony, nie m oże'w ięc z tego. 
tytułu wysuwać pretensji, ani domagać się zaka­
zu używania jego nazwiska.

Dzikie awantury na odpuście
W czasie odpustu w klasztorze OO. Bazyljanów 

w Krastniopuiszczy po w. brzeżańskiege doszło do 
gorszących awantur między miejscowymi parobka 
mi a graczami jarmarcznymi. W wyniku awantur 
pobito dwóch graczy jarmarcznych i dwóch wę­
drownych fotografów, którym zniszczono apara­
ty, wrzucono do sadzaiwki motocykl i wszystkie 
przybory fotograficzne, oraz stragani ar z a, która, 
mu zniszczono towary. Patrol policyjną obrzucili 
awanturnicy kamieniami, zostali jednak rozpoz­
nani. Po skończonym odpuście grupa parobków 
zamiejscowych powracając do domów w liczbie 
około 150 osób, pobiła nieznanego handlarza cie­
ląt i przewróciła mu wóz, zniszczyła parkan w 
zagrodzie pewnego dozorcy leśnego i pobiła pew­
nego grącza Jarmarcznego po głowie, zabierają': 
mu 10 zł. Dochodzenia w toku.

Wyratowała brata, 
lecz sama utonęła

Bawiąca na waJkapjach w Ra szew e Janina 
Bodheulkównti, lat 17 (aam. przy ud. Wroniej 21) 
udała się wraz ze siwym młodszym braciszkiem 
nad Wisłę. Braciszek Bochenków®*] rozebrał się 
ażeby się wykąpać, podoz&a gdy ona sama space­
rowała nad brzegiem Wiązy. W  pewnej chwili 
usłyszała głos brata wzywającego ratunku. Zor 
jentorwawszy się w sytuacji i widząc, że nikt mu 
nie może przyjść z jjomocą, dzielna dziewczyna 
rzuciła się w  nurty rzeikl. Brata wyratowała, lecz 
sama z wycieńczenia utonęła.

Pożar osady
W  osadzi* Działoszyn pow. Wielińskiego wy­

buchł katastrofalny pożar, który strawił 30 do­
mów mieszkalnych i kilkanaście oudynków gos­
podarczych.

Osada ta przeważnie zamieszkiwana była przez 
Żydów. Straty wynoszą 200.000 zł.

W iele rodzin żydowskich pozostało bez dachu 
nad głową.

Urząd Wojewódzki zajął się akcją pomocy nie­
szczęśliwym pogorzelcom.

Od rozżarzonej na słońcu 
butelki spłonęło 450 ha lasu

W  związku z w.ielkiemi upałami wydarzają si? 
na terenie województwa wileńskiego wypadki po 
żarów. Płoną całe osiedla ludzkie, pojedyncze sa 
dyby na tak zwanych kolcuijach, lasy, torfowiska 
i ugory. Po spaleniu się w ubiegłym miesiącu m. 
Sarkowszyzny i wielkiej wsi w Czarnym Borze 
u aj węszy jest pożar lasów torfowisk w gminie 
morskiej w powiecie brasławskim.

Pożar len powstał w dniu 30 czerwca i dopiero 
8 lipca zo-slał zlokalizowany po zniszczeniu około 
450 ha. terenu leśnego i torfowisk, w tern 400 ha 
należących do zamożnego kupca leśnego Ajzenszta 
da i około 50 do dyrekcji Lasów, państwowych w 
Wilnie. Wartościowy drzewostan zniszczony zos­
tał doszczętnie na przestrzeni około 150 ha.

Jak ustaliło pierwiastkowe dochodzenie ogień 
powstał ud pustej butelki, rozżarzonej na słońcu 
Butelka ta leżąca na suchym mchu odegrała ro­
lę soczewki. Jak donoszą z Braslawia dalszym 
terenom leśnym ogień nie -agraża mimo, iż nadal 
płoną, jeszcze objęte na wspomnianej olbrzymiej 
przestrzeni torfowiska, wyręby i ugory.

KUPON Nr. 4
3. KONKURS LETNI

dla Czytelników 
„N O W E G O  D ZIEN N IKA"

Pensjonat „ E l i a s z ó w k a "  w Rabce 
Pensjonat „ I w o n k a "  w K ryn ic y 
Pensjonat „P a ła c e " w  Zakopanem  
Pensjonat „ Ś w i t "  w  Rabce
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L I P I E C Wschód słońca 
3 g 28 m

Nabożeństwo żaiobne ka czci 
błp. Teodora Kerzla 
i Chaima Nachmana Bialika

Dziś o godiz. 11.30 przed.pol. odbędzie się w 
Świątyni żydów Postępowy cli przy ul. Miodowej 
Uroczyste Nabożeństwo Żałobne dla uczczenia 
pamięci błp. Teodora Heirzla i Ohaima Nachmana 
JSialika, Masowy udiial społeczeństwa żydowskie 
go w N bożeństwie będzie wykazem pietyzmu i 
głębokiej czci, jaką żywi żydostwo krakowskie 
dla Zmarłych Przywódców Narodu.

*  *•
Komitet Lokalny Organizacji Sjonistycznej 

Wzywa wszystkie organizacje młodzieży sjoós- 
kiej, by na Nabożeństwie zjawiły się in corpo e.

Zakaz wystawiania w sklepach 
portretów Marszałka 
i Prezydenta ft. P.

W wielu sklepach są wystawiane w  witrynach 
portrety Marszałka, Paca Prezydenta, Gen. Rjdza 
Śmigłego itd. Często portrety te znajdują się w 
sąsiedztwie śledzi, mydła, wędlin iid. Jak dowia­
dujemy się spraiwa umieszczania w sklepach por- 
tietóv' Ywelkich PoHa&ów i dostojników pańs­
twowych będzie unormowana w  drodze specjafi- 
r.ego zarządzenia. Umieszczenie takich wizerun­
ków wewnątrz sklepu na odpowiedniem miejscu 
jest dopuszczalne, natomiast wykorzystywanie 
por trelów i godła państwowego dla celów naiw­
nej reklamy będzie wzbronione.

Mężowie zaufania nbezpie^ 
czonych w „Feniksie"

P. minister sKarbu podpisał nominację mę 
iów zaufania ubezpieczonych w Tow. aseku- 
łacyjnem „Feniks”. Miaimwani zestali we 
Lwowie: adw. dr. Henryk E,osauariii i dr. 
H. Dattner, w Krakowie —  prezes Kongre- 
64cj, Kupieckiej p. Jakubowski i adw. dr. 
Juda Zimmennann.

Przyjęcia na U. H.
' «.Towaiizyistwo Pizyjaciół U. H. w  Jerozolimie'’ 
Vddiział w  Krakowae komunikuje zainteresowanym 
p* z pośród kandydatów na U. H. którzy ukończy 
U Sżikołę średnią do roku 1935 włącznie, a wnieś- 

podania przez sekyetagja»t Oddziału Krakow- 
go, Wydział Uniwersytetu rozpatrzył przy­

m iln ie podania następujących kandydatów: Regi 
aą Lieberman, Leo Teuchler, Baruch Bandet, Mi- 

Lea Ajzensatajn, Eltci Rosenberg, Anna Dr-ei 
Walt, Abraham Mayer Laugdorf. Stella Divinsky, 
151 ra Anna Berger, Mosze Land-au, Josejf Stainhcr 
g^r, Ida Sylvia Dnkruan, Natan Scheinowitz, i 
Jozef Emanuel Eberslark z Krakowa, oraz; Zyg­
munt Mucha — Warsza\ a, Genendla Reclińic — 
Katowice Lewi Josejf ł-raenkel — Wieliczka, Fra 
ucis^ek Wilhelm Machlei, Josejf Abt i Sztamo 
WsteilUng — Sanok, Mosze Hirsch Friedman — 
Cz^iochowa .Iuak°,v Majiigarlen —  Sosnowiec,

K S i f c k  “  Nr y Targ’ M - < ? i r  o 13™Amkr: ut D4biowa Górnicza; Ester Blima
Mszana Dolna S d C ’ ^ eoPold  W eissberger -  
Seiden \aftaili’ n °  Jl8j —  G orlice, Samuel
berg i'M ocze Sturm’ -^Tar'n  .LaubTeI\ Irens u'nM,n 
feld -  żywiec. PonadtJ ^ J  ^  Bvf m ‘ 
ozajny, Jehuda Hirsch Nussdorf nadizwy-

Wszyscy wymienieni otrzymali to* „
Wiadomienia. _________ ; lu i osoŁnc ZSr

Wizja dawnego Krakowa
Złirówno z ust Krakowian jak. i nr7c;a, j  „i. 

Padają niezwykle często p y fa S t  £otyc'ząe9 taw- 
»*go ttÂ ttlądu miasta bądź jatko całości bariż 
Poszczególnych jego ulic, placów. kcłścfoł6w oraz 
"udo,vli publicznych i prywatnych. Na wszystkie 
FJtaiuia te daje obecnie wyczerpującą odpewięd''

Ślady siedzib z epoki kamiennei 
znaleziono na Sowińcu

(or) Muzeum Archeologiczne Polskiej Akade- 
mji Umiejętności wzbogaciło się ostatnio o licz­
ne zbiory ze starszej epoki kamiennej. Jest to 
wynik odkryć, dokonanych jeszcze z końcem 
ubiegłego roiku na Sowmcu przez prof. Jurę, 
który pod szczytem Sowińca znalazł ślady sie­
dzib ludzkich.

Stwierdzono, że na południowo-wschodnim 
•toku Sowińca mieszkały jakiś czas niewielkie 
gromady ludzkie w epoce ostatniego zlodowa­
cenia Polaki Na miejscu znaleziono liczne wy­

roby krzemienne, będące przyczynkiem do tzw. 
kultury orynjackiej. Znaleziono tam. około 100 
siztuk wyrobów krzemiennych, a w. jednem miej­
scu ślady ogniska oraz przedudzie i ząb konia 
kopalnianego z epoki dyhtwjalnej.

Prof. Hoyer i dyr. Stach stwierdzili, że sta­
nowisko na Sowińcu oraz odnalezione jeszcze 
przed wojną stanowisko orynjackie na górze 
św. Bronisławy obok Kopca, są dowodem wiel­
kiej wędrówki ludu orynjackiego wzdłuz Wisty 
ze wschodu na zachód.

urządzona w historycznych świeżo odnowionych 
komratach zamku królewskiego na Wawelu wy­
stawa „Stary K raków 1, obejmująca około 600 do- 
kumentarnych i niezwykle z historycznego pun­
ktu widzenia ważnych widoków Krakowa, Kazi­
mierza, Kieparza, dawnych przedmieść i okolicy, 
powstałych na przestrzeni czasu od XV do XIX 
wieku.

Rewelacyjnie przedstawiają się wystawione tu 
pcwaz pierwszy okazy ze zbiorów po śp. prez. m- 
Krakowa J Friedleinie, po znakomitym badaczu 
Krakowa Ambrożym Grabowskim, wreszcie zo 
zbiorów rodziny Stachowiczów w Rzeszowie.

Wystawa jes| otwarta codziennie w porze zwie 
dzania komnat królewskich.

Propaganda naukowa 
przeszłości i zabytków Krakową

W  celu ŁaZuisfosnieńia najszerszych sfer Kra­
kowian i osób przyjezdnych z historią I wspania­
łemu pomnikami dziejowemi i artystycznemi Kra­
kowa, Towarzystw© Miłośników Hist. i zab. Kra. 
kowa rozpocznie w  nadchodzącym tygodniu wiel­
ki cykl wyciedzek naukowych po zabytkach Kra­
kowa, który trwać będizie nieprzerwanie aż do 
jesieni. Będzie to 12-ty skołei roezry cykl tego 
rodzaju wycieczek, prowaidzuny podobnie jak w 
latach poprzednich przez historyka sztuki dra J. 
Dobrzyckiego. Wycieczki odbywać się będą po­
dobnie jak dawniej 2 razy w  tygodniu, pozaterr 
w niedziele i święta odbywać się będą wycieczki 
do zabytkowych miejsc w  okohey Krakowa,

Dbajmy o czystość Krakowa i
W związku z tak aktualną obecnie kwestją 

czystości Krakowa nasuwa się kilka uwag. Oto 
na Placu Nowym zamiatają ' funkcjonał jusze 
miejscy tyli o jeden raz w tygodniu, a to w so- 
notę rano. Ze względu na tc, że jest lo plac tar­
gowy, byłoby konieczne codzienne oczyszczanie 
go z przeróżnych odpadków i śmieci, znajdują­
cych się tam po całodziennym targu.

Naliczałoby również pomyśleć o hardziej racjo- 
nrlnern skiapiamu ulic. Mieszkańcy ulicy Dietla 
skarżą się, że beczkowozy kropiące jezdnię prze­
jeżdżają zbył szybko, tak, że nietylko nie zdążą 
odpowiednio skropić nawierzchni, ale szybką 
jazdą v znosi ą jeszcze tumany kurzu.

Dodatkowe pociągi 
w okres/e letnim

Dyrekcja O. K. P. komunikuje, że celem udo­
godnienia przejazdu z okolic Warszawy i Lodzi 
do miejsc letn.skowyeh i uzdrowiskowych, wzglę­
d n i  powrotu, urucliania się dodatkowe pociągi 
pasażerskie przyśpieszone bezpośredniej komu­
nikacji Warszawa — Zakopane i Krynica nastę­
pująco: Dnia 30 i 31 lipca oraz 1 sierpnia z War­
szawy odejście o  godz. S.li, z Lodzi o  godz. 8.10 
z przyjazdem do Zakopanego o  godz. 20.03, Rabki 
Zdroju o godz. 18.21 i do Krynicy o goez. 23 00.

P©ciąg powrotny będzie uruchomiony dnia 31 
lipca oraz 1 i 2 sierpnia br. z odejściem z Zako­
panego o goaz. 8.40, z Rabki Zdroju o godz. 10.02, 
z Krynicy o  godz. 6.55 z przyjściem do Warsza­
wy o  godz. 20.32, do Lodzi o 19.42.

Równocześnie nadmienia się, że pociągi te za­
trzymują się na wszystkich stacjach pomiędzy 
Suchą a SaiLopanem Nowym Sączem a Krynicą.

Dyrekcja OKP, Zawiadamia również, że począ­
wszy od dnia 15 lipca br. zarządzono aż do od- 
wołania) postój w  Rabie Wyżnej . przy poc. Nr- 
11 Warszawa —  Z-aikopane przez Trzebinię — 
Kkawce, orats przy poc. Nr. 12 Zalkopuie — War­
szawa.

* *dejście poc. Nr. 11 z Raby Wyżnej o godz. 
22, zaś p o -  Nr. 12 o  godz. 22.42,

Zamknięcie ni. Rejmonta
Z powodu budowy kanału w ulicy Rejmonta, 

zamyka się przejazd kołowy tą ulicą na długości 
od ulicy Żwirki i Wigury do ulicy Miechowskiej.

Z okazji zaręczvn p. FABIANA KORNA z 
Łodzi z p. REGIN\ SILBERSTEINÓWN.i z 
Dąbrowy Górn. serdecznie gratulują 6811g 

ZW I I ESTERA KORN , Kraków.
— oOo—i

W DNIU URODZIN b l  p. BERTOLDA 
FRANKLA składa zł. 20.—  na „Dom  Starców" 
r  dowa 6ol'JU

HERMINA FRANKLOWA.
 o Oi------

— VIII. KOLONJA LETM A  „PRZEDŚWIT - 
HASZAtnAKU ‘ W R1 TR Z!" NAD FOTRADEM. 
Związek żyd. Młodz. Akad „Haszachar • rrzęd • 
świt'1 urządza dorocznym zwyczajem kolanję le­
tnią w terminie od 17 lipca ćto 17 sierpnia. Wy­
bór padł tym razem na Rytro. Miejscowość ta 
pięknie położona naa Popradem umożliwi wszys­
tkim miły i przyjemny wypoczynek. Kierownict­
w o przygotowuje bliższe i dalsze wycieczki w 
Pieniny itd. Wygodne pomieszczenia, 5-razowe 
posiłki dziennie, kuchnia rytualna- Cena pobytu 
75 zł. Zniżki kolejowe 75 proc. zapewnione. Zgło­
szenia przyjmuje oraz ir.formacyj u-dziela Sekio- 
tarjat Związku, Wielopole 24, I. piętro, codz. od 
godz. 19.30—20.30. 9800kr

— oO o—
OLEUM PETRAE „GLIMAR**

nafta kosmetyczna, absolutnie h&zwomfa i szyb- 
kcschnąca usuwa łupież pielęgnuje włosy.

Na jakiem tle doszło do zajść 
w Chrzanowie?

(or) W procesie o zajścia chrzanov.sLi( ze­
znawali wczoraj knrownky ekspozytury Fun­
duszu Pracy w Chrzanowie inż_. Prinz i inż O- 
polski.

Obaj świadkowie przedstawili sytuację, jaka 
była w Chrzanowie w przededniu zajść, mówiąc 
równocześnie o ilości bezrobotnych, korzysta­
jących wówczas z zasiłków.

Burmistrz Chrzanowa poseł Gdula podkreślił, 
że miasto prowadzi akcję pomocy bezrobotnym 
iw szerokim zakresie, a większość robotników 
przeciwna była urządzaniu demonstracyj i straj­
ków, dążąc do ngodowej likwidacji konfliktów 
na rynku pracy.

Włamywacze w Urzędzie 
Gminnym

Do urzędu Gminnego w Borku Paięókim wLa 
mali się nieznani sprawcy, którzy rozpruli kar; 
ogniotrwałą i zabrali stamtąd kilkaset zloUo* v 
gc tówce oraz książeczkę oszczędnościową lj+ K 
N ł miejscu znaleziono ślady bosych stóp ua m - 
ki ej ziemi.

Zwłoki robotnika wyłowiono 
z Wisły

(or) Na placu ćwiczebnym I Baonu Saperów 
Kolejowych - wodnych Dąbie - Krabów, na le­
wym brzegu Wh>ły zostały wyłowione awioki 
Jalocka Józefa (lat 24), robotnika, zamieszkałego 
przy ul. Prądnickiej 76. Dochodzenia w toku.

Dwa włamania kasowe —- 
w jednym dniu

(or) Nocy onegdajszej włamali się niewykryci 
narazie sprawcy do kancel-arji adw. Dr. Zygmun­
ta Lan-daua przy ul. św, Jan 2 (dom „Feniks” ) 
gdzie rozpruli kasę ogniotrwałą i skra-uli kwotę 
2940 zl. w  gotówce.

Ci sami sprawcy włamali się tej sajacj nocy do 
biura kawiarni „Feniks* i rozpruli również kasę 
ogniotrwałą, lecz niczego nie skradli, ponieważ 
gotów ki w kasie nie było
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imisaaia
Czy Czechosłowacja weźmie 
udział w Olimpiadzie berlińskiej ?

Praga (Cenlropress) — Komitet olimpijski w 
Berlinie wydał afisz propagandowy, który jest 
grubą prowokacją Czechosłowacji. Afisz ten przed 
stawia mapę państw, przez które przebiegać bę­
dzie sztaieta olimpijska z Olimpu greckiego do 
Berlina przez Grecję, Bulgarję, Jugosławję, Wę­
gry Austrję i Czechosłowację. Na mapie tej gra­
nice Czechosłowacji naikralone zostały tak, jakoby 
zachodnie kresy tego państiwa nałeżaiy do Niemiec. 
AhstZ ten zamieszczony został w  reprodukcji 
przez niektóre pisma czechosłowackie, a Czecho­
słowacki związek aitletyczmy uchwalił natychmiast 
że dopóki przeszkoda ta nie zostanie usunięta, nic 
weźmie udziału w Otimpjadzie i nie zorganizuje 
sztafety na odcinku czechosłowackim, które to 
zadanie komitet olimpijski związkowi temu po­
wierzył. Równocześnie na afisz ten zwrócono u- 
wagę czesko - słowackiego ministerstwa spraw 
Wewnętrznych, które zarządziło konfiskalę aii- 
sza.

Sprawa ta odbiła się głośnem echem w prasie 
czechosłowackiej, która zgodnie domaga się od­
wołania udziału czechosłowackich związków spor 
towych i gimnastycznych w olimpiadzie berlińs­
kiej, która, jak widać, nadużywana jest przez Nic 
mców do propagandy rewizjonistycznej, i-‘rasa 
czechosłowacka wskazuje na niebezpieczeństwo 
sztafety przez Czechosłowację. Z ogólnych nasiro 
jów  wnioskować można, że na prowincji urzą­
dzone mogłyby być demonstracje przeciw udzia­
łow i, zaś w okręgach niemieckich sztafeta olim­
pijska mogłaby się siać powodem niepożądanych 
manifestacyj nacjonalistów niemieckich. Agencja 
Ceratroprcss amfor mu py żc miarodajne czynniki 
interweniować będą w Berlinie w sprawie wspoin 
nianego afisza, zaś decydujące czynniki praskie 
rozpatrywać będą sprawę ewentualnego odwoła­
nia udziału w Otimpjadzie i urządzenia sztafety 
przez Czechosłowację, co zdaniem prasy jest je­
szcze o  lyłe koniecznem, że — jak oznajmił ko- 
mitel olimpijski sztafecie towarzyszyć ma oddział 
samolotów niemieckich, o czcni władze czechosło­
wackie dotychczas nie zostały zawiadomione. W 
czechosłowackich kołacli sportowych i politycz­
nych roztrzygnięcie sprawy oczekiwane jest z wiał 
liem napięciem.

SENSACYJNE PORAŻKI ALLISONA.
W Norwijk rozpoczął się międzypaństwowy 

mecz tenisowy Stany Zjednoczone — Holandja. 
W pierwszym dniu Holender Timmcr niespodzie­
wanie pokonał Allisona 6:1 2:6 7:5. Panna Gouąuc 
rque pokonała Amerykankę Babcock 6:1 6:2.

Holenderskie mistrzostwa tenisowe, które ulew 
ny deszcz przerwał we wtorek, przyniosły we śro 
dę wielką niespodziankę. Holender Knottęnbeet 
zwyciężył Amerykanina Allisona 6:1 1:6 6.0 4:0 
6:4.

KRA USER ZW YCIĘŻA JIM ROBERTA — GRA­
BOWSKI WYJECHAŁ DO AMERYKI.

Jak donoszą z Londynu, olbrzym śląski, Leon 
Grabowski, który pod pseudonimem Leona Ket- 
chela przeszedł do obozu zawodowych bokserów, 
©puścił ostatnio Anglję, udając się na okręcie 
„Quenn Mary”  do Ameryki.

Przed wyjazdem Grabowski znokautował angil 
ta  Johny Rice w trzeciej rundzie. Pierwszym prze 
ciwnikiem Grabowskiego w  New Yorku będzie 
murzyn Leroy Ilaynes, niedawny zwycięzca Car- 
nwy. Przed wyjazdem Grabowski obecny był na 
Vałkach zapaśniczych w Londynie, podczas któ­
rych Max Kr a u/.er znany żydowski zapaśnik ::e 
Stanisławowa pokimał Kanadyjczyka Jima Rober 
ta.

NOWY REKORD ŚWIATA W TYCZCE 4.43 mtf.
ku lekkoatletycznych zawodach w Princelown 

Sawódnik Varoff z San Francisco ustanowił nowy 
rekord świata W skoku o  tyczce wynikiem 443 cm. 
'Poprzedni rekord należał do Keith Browna i wy- 
uosił 439 cm.

MICHARD POKONAŁ SCHERENSA.
Wielką nagrodę Paryża w kałegorji kolarzy 

sprinterów wygrał w grupie zawodowców były 
mistrz świata Francuz Michard, zwyciężając obe:; 
nego mistrza świata B elga' Scherensa. 3) Gcrar- 
diu (Fr.) W grupie amatorów' 1) Avram (Francja) 
1’OUR DE FRANCE.

I, etap Paryż — Lille (258 kim.) wygrał 1) Egli 
(Szwaijcarja) 7.05.18 godz. 2) Archambaud (Fran­
cja),

P . P . S. a w yb o ry w  Ł o d zi
(Korespondencja własna „Nowego Dziennika" )

Łódź, yr li-pcu.
Wybory do łódzkiej Ilady miejskiej będą e- 

weaementcm politycznym pierwszej wagi. 
Zgierz dał już wyraz pewnej przemiany polity­
cznej, zachodzącej w kraju. Ud Łodzi spodzie­
wać się- należy przypieczętowania tej nowej kon­
figuracji. Nic jest już tajemnicą dla nikogo, że 
nastąpiło pewne przełamanie rozroUu endecji 
i teraz następuje stopniowy odpływ. Jeśli nie 
można jeszcze rozciągnąć tego twierdzenia, z 
oetrożności, na cały kraj, to do Łodzi, ośrodka 
robotniczego, napewno się to odnosi. Na tere­
nie naszego miasta rozegra się generalna batal- 
ja między socjalizmem a endecją. Walka będzie 
to bezwątpienia ostra, gdyż endecji będzie zale­
żało na utrzymaniu dotychczasowego stanu p >- 
siadania, a socjaliści mając zaplecze w postaci 
dużej radykałizacji społeczeństwa, stałe postę­
pującej naprzód, oraz dobrze przygotowane po­
dłoże po całym szeregu udanych akcji ekono­
micznych w Łodzi, dążyć będą do odzyskania 
dawnych wpływów w masach robotniczych Ło­
dzi. Spodziewać się należy obopólnego teroru i 
ubolewać uależy z góry, że ze strony endeckiej 
skrupi się to na Żydach. Nie będzie to jedniK 
antysemityzm ale... walka wyborcza.

Oceniając należycie polityczne znaczenie wy­
borów pierwsze P.P.S. zajęło już stanowisko. 
Przyznać należy, że stanowisko to jest niespo­
dziewane i rewelacyjne.

Przy wyborach do Rady miejskiej Lodzi w i*. 
1934 wystąpiła P.P.S. wspólnie zc związkami 
kiasoweini Bundcin i z niemieckimi socjalistami.
1-szy maja w Łodzi w r. 1936, tak imponujący 
w rozmiarach i liczbie, szedł pod hasłem frontu 
ludowego, skupiającego wszystkie żywioły de­
mokratyczne i t. zw. „antyfaszystowskie'1 (czy­
taj: antyendeckie i antysanacyjne).

Nic więc dziwnego, że wielkie wrażenie u- 
czynila decyzja P.P.S-, wystawiająca listę „aryj­
ską11, separująca w pierwszym rzędzie „Bund11 
a następnie niemieckich socjalistów, którym jed 
mak miano dać parę miejsc na swojej liście. A 
priori oświadczono, że ta „judenfrei" lista P.P. 
S.-u obejmie również i klasowe związki zawo­
dowe.

Wyrachowanie menerów socjalistycznych by. 
ło jasne. Pod płaszczykiem stwierdzenia jak da­
leko sięgają wpływy PPS-u na ulicy robotniczej 
kryje się zwykły oportunizm. Aby zamknąć usta 
endekom, że PPS to partja żydowska, bo do­
wodem tego są przecież Żydzi na liście, usuwa

»ię Żydów i sądzi się, że tern lim em  (prawa 
jest w porządku. Teorja ta, coprawda, nie jeat 
jeszcze wypróbowaną, ale już zgóry, na aamą 
znajomość psychologji endeckiej można prze­
widzieć następstwa. Nikt nie zabroni endekom 
nazwać pepesowców i tak żydowskimi pachoł­
kami czy wojtkami. Argument zaś, że jest to 
ze strony socjalistów trick wyborczy, że potem 
i tak bronie będą Żydów, napewno przemówi 
do każdego, który i tak ma skłonności ehde- 
kofil&kie.

Podaliśmy już o wrażeniu, jakie to pociągnię­
cie PPS-u wywołało wśród członków klasowych 
związków zawodowych. Na zebraniu, odbytem 
w środę w sprawach zawodowych wbrew, woii 
przewodniczącego przeforsowano dyskusję m  
temat wyborów. Wszyscy delegaci fabryczni da­
li wyraz konieczności wspólnego bloku wybor­
czego wszystkich narodowościowych oartyj so­
cjalistycznych. Szczególnie ostro występują o- 
pozycjoniści lewicowi. Do przyjęcia odpoiwieds 
niej rezolucji nic dopuścił przewodniczący, za­
mykając w podnieconej atmosferze zebranie. Sy 
tuacja jest nawet trochę śmieszna P.P.S. p n -  
klanmjc swoją listę jako listę „P.P.S. i związki 
zawodowe klasowe". Do tych ostatnich należą 
Żydzi i Niemcy. Jeśli „Bund'1 i N. S. P. P. wy­
stawią swoje listy, na kogo ma ją wtedy głos >- 
wać ich członkowie związków zawodowych. Kaś 
dy przyczepi wtedy do swojej firmy „... i kla­
sowe związki zawodowe11.

Przeciwnicy obecnej taktyki wyborczej PPS-U 
stawiają swe żądania ostro. Jeśli stanowisko O. 
K.R.-P.P.S. będzie nadal takie, grozić to może 
wtedy rozłamem i wystawieniem listy „Jedno­
ści robotniczej1', co już w zupełności niszczy­
łoby szanse lewicy na odpowiednią reprezenta­
cję w przyszłej Radzie miejskiej i może mieć 
kolosalny wpływ na układ sił w lej Radzie.

Zupełnie objektywnie stwierdzić należy, ża 
oportunizm wielokrotnie dotkliwie zaszkodził 
socjalizmowi, a i teraz w Łodzi idą po tej san 
mej. liinji. .....

Faktom jest, że rozpoczyna się w Łodzi bar­
dzo ciekawy okres ożywionej akcji politycznej. 
Rozwój tego procesu może mieć następstwa, 
brzemienne we wiskutki. Podobne konflikty za­
chodzą we wszystkich ugrupowaniach politycz­
nych. Wre jiui prawie wszędzie akcja zakuliś i- 
wa. Tworzą się projdkty, przymierza, bloki. A ' 
parat wyborczy jest w pełni rozwoju.

L. G.

AVIELKĄ NAGRODĘ MOTOCYKLOWĄ'
EUROPY 

wygrał Anglik Gulhrie (Norton).
WYNIKI MITROPAGOUr.

W zawodach o pahar Milropacoup uzyskano na* 
tępującc wyniki:

W Wiedniu, AusLrja — Slavla 3:2. Yienua —1 
Ambrosiama 2:0.

AV prosisicjow ic; Ujpesi — Prostsicjów 1:0.
W  Pradze; Siparla — Roma 3:0.

NOWY AUTOMOBILOWY REKORD 
ŚWIATOWY.

W Bomncvillu (Utah) kpi. Eyston ustanowił no 
wy rekord światowy w jeździe godzinnej, uzys­
kując wynik 162.50 miJ.

Dotychczasowy rekord w tej klasie należał rów 
nież do Eyslona i wynosił 159.30 mii.
W A L AS IE WICZ Ó WN A WAJSÓWNA I KWAŚ­
NIEWSKA STARTUJĄ W NIEMCZECH.

Polski Zw. L. A. zawiadomił Niemiecki Zwią­
zek L. A. że na zawody do Wuppertalu 19 sier­
pnia rb. przybędą trzy najlepsze polskie lekkoal- 
letki; Walasiewiczówna, Wajsówna i Kwaśniew­
ska.

W,zamian za to Niemiecki Zw. L. A. zgodził się 
przysłać na zawody 22— 23 sierpnia w Warsza­
wie trzy swoje najlepsze zawodniczki Krauss, Mau 
ermayer i Gelius.
l e k k o a t l e t y c z n a  r e p r e z e n t a c j a
OLIMPIJSKA POLSKI JUZ USTALONA.

Skład olimpijskiej drużyny lekkoatletycznej zos 
tal już ustalony i wygląda następująco: 400 m.: 
Biniakowski, 800 i 1500 m.: Kucharski, 5 i 10 km.: 
Noji, maraton: Fialka i Gancarz; chód 50 km.: 
Bierogowoj, skok wzwyż: Plawczyk Hofman, trój 
skok; Luckhaus i Hofman, tyczka: Sznajder, osz­
czep; Lokajski, Turczyk, diziesięciobój: Pławczyk, 
100 in. pań: WaJasiewiczówna, dysk pań: W ajsów 
na, oszczep pań: Kwaśniewska.

TROCHĘ HUMORU ,

Z ostatnich „Szpilek*
ZA  RZĄDÓW PREM]ERA SKŁADKOWSK1E- 
GO M ÓW I\ ŻE...

Zapowiedziana zmiana na stanowisku mini’  
stra spraw wewnętrznych pozostaje w ścisłym 
związku z porannemi inspekcjami premjera. 
Gen. Skiadkowski przybył pewnego dnia o go­
dzinie 8-mej do Ministerstwa Spraw Wewnątrz- 
nych i nie zastał ministra na posterunku.

* • *
W związku z szeregiem niespodziewanych 

inspelccyj, dokonanych w ostatnich czasach 
przez Pana premjera, a zwłaszcza w związku 
z ostatnią inspekcją w Urzędzie Miar: B R A K  
U M I A R  U.

• •a
Tamże znajdujemy Bajkę o Krokodyle! mi­

łości (Agniwcewa):
Za setką gór krokodyl żył,
Błękitną wodę Nilu pil 
I <w Nilu pluska się dowoli. ....
Przyszła pewnego dnia nad Nil 
Dziewczyna —  czarna, piękna Molly«
„Upal tak —  mówi —  rozgrzał światJ 
Miło odświeżyć się pochlustać1'...
Krokodyl widzi dziewczę rad:
Bardzo przypadła mu do gustu,
Podpłynął bliżej. Hop i zjadł.
Zjadł, westchnął: „Życie mi umila 
Molly ma śliczna, ma niewinna!...a  
Albowiem miłość krokodyla  jr  
Jest jakaś innat. , ''

Sied TdnZeńt
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Adwokat pod zarzutem 
obrazy rządu

Proces adw. Hofmokl* Ostrowskiego
(Telefonem, od naszego korespondenta)

Warszawa, 11. 7. (Sin). Przed sądem grodzkim 
w Warszawie stanął dzisiaj znany adiwokat Zy­
gmunt Hofmokl-Ostrowski (starszy), oskarżony 
tym razem o obrazę rządu. Według aktu oskar­
żenia, adwokat dopuścił się tej obrazy, wygla- 
szając przemówienie jąko obrońca w toku p ro ­
cesu wytoczonego przez senatora Sieroszewskie­
go przeciwko redaktorowi piama „Prosto z Mo­
stu" Piaseckiemu, który oskarżony był o umie­
szczenie złośliwego fotomontażu, przedstawiają­
cego Sieroszewskiego w mundurze z czasów car­
skich. Jak wjadomo, Sieroszewski na jednem z 
posiedzeń Senatu wystąpił w obronie Berezy 
Kartuzkiej.

Senator Sieroszewski w tym procesie nie wy­
stępował, a zastąpił go adwokat Waeeerbergcr, 
który zaznaczył, że osobiście nie jest zwolenni­
kiem Berezy Kartuzkiej, ale mógł nim być se­
nator Sieroszewski, jako żołnierz Marszałka Pił­
sudskiego i jeżeli uważał za konieczne porusze­
nie tej kwestji w Senacie, musiał uznać za do­
bre to, co zarządził bohater narodowy Polski.

Po tem oświadczeniu zabrał głos obrońca Pia­
seckiego, adwokat Hofmokl-Ostrowski, który 
zaznaczył, że ulważa za rzecz niedopuszczalną, 
aby sprawę Berezy Kartuzkiej łączyć z imieniem 
Marszałka Piłsudskiego, albowiem Berezę mógł 
wymyśleć tylko tchórz.

Te słowa a raczej słowo „tchórzn zostało 
zaprotokołowane f  jadw. Ostrowskiemu wyto­
czono dochodzenie karne a przed dwoma ty­
godniami osadzono go w więzieniu i za to od­
powiada dziś pifted sądem. ;

Adwokata Hofmokla - Ostrowskiego broni 
jego brat i syn, przewodniczy sędzia Krasno- 
dębski a oskarża prokurator Żeleński.

Przed przystąpieniem do przewodu sądowe­
go, adwokat Hofmokl . Ostrowski prosi o do­
puszczenie dowodu ze świadków adwokatów 
Bosego, Potoka i redaktora Piaseckiego, którzy 
przedstawią sądowi dokładne tło Ówczesnego 
incydentu między nim a adwokatem Wasser- 
bergerem. W obec tego, że prokurator me epnze 
eiwił się, sąd postanowił wysłuchać tych świad­
ków, poczem oskarżony złożył wyczerpujące 
wyjaśnienie.

Oskarżony zaznaczył, że w sprawie Sieroszcw 
‘ ki Pic setki 6trona przeciwna nadużywała
autorytetu Marszałka Piłsudskiego. Tendencją 
było wywarcie nacisku na sąd w sprawie drob­
nej wprost błahej o jakąś karykaturę. Wobec 
nadużywania imienia Marszałka Piłsudskiego 
oskarżony oświadcza, że miał podstawy do pro 
testowania przeciwko temu jako żołnierz z 1930 
roku i jako tcu, który w ly_,Q roku w CZ£jsie 
przewrotu majowego oddal się do dyspożyi,;i 
Marszałka Piłsudskiego.

Następnie otkarżony omawia długo i szeroko, 
poddając analizie słowo „tchórz" i zaznaczając, 
ze jest to wprawdzie słowo obrażliwe, mc jest 
koiniplimentem, ale postępówan:e tchórzliwe u 
puwnych osób a szczególnie zajmujących sic po- 
ityką, m ott hyc podyktowane rozumem poli- 

hcznym a czasem nawet patrjotyzmem. Naj-
ł T n  Prn yklr  Pm ieet « i« « 1cr angielskiLden. ktorego Lloyd Leorge w związku ze sta-
uouisAicm żartem w sprawie Abisyuji nazwał 
tchórzem, a Eden m ałe się me obraził, gdvż 
działa w interesie panstwa, jako rozważny pa­
li tyk.

Akt oskarżenia nie Dodaje, k tóry  rząd został 
przez oskarżonego obrażony. W akcie oskarże­
nia prokurator nie podał składu rządu, którego 
oskarżony obraził, a rząd ten musi być w akcie 
oskarżenia wskazany. Bo jeżeli za obrazę każde­
go byłego rządu należy ścigać, to w takim razie 
prokurator musiałby wytoczyć szereg epraw kar 
mych za obrazę -wszystkich rządów przedmajo- 
wyrh, a w szczególności rządu Witosa, który 
po przew rocie majowym był obdarzany różnemi

Odpowiedzi redakcii
Z.-M. List odchodzi równocześnie pocztą,

epitetami.
Dlaczego prokurator nie pociągnął do odpo­

wiedzialności z artykułu 127 k. k., z którego on 
jest dzisiaj oskarżony, tych wszystkich, którzy 
atakują byłego ministra Michałowskiego. W te:n 
miejscu oskarżony cytuje artykuły prasy z 3 lip ' 
ca, gdzie pod adresem byłego ministra Micha­
łowskiego wytacza się ciężkie zarzuty. Zdaniem 
oskarżonego, rząd dymisjonowany nie jest wię­
cej rządem. Nie może odpowiadać oskarżony 
za obrazę rządu prenijera Kozłowskiego, za cza­
sów którego powstała Bereza Kartuzka.

Mówiąc w procesie Sieroszewski - Piasecki o 
tchórzu oświadcza oskarżony adwokat, że miał 
na myśli tego, który wymyślił Berezę, tj. ja­
kąś nieznaną mu osobę z wydziału bezpieczeń­
stwa ministerstwa spraw wewnętrznych, która 
była projektodawcą Bereży.

Po przerwie oskarżony adwokat ITontyuuuje 
swoje przemówienie, twierdząc, że został zmu­
szony do reakcji przez adwokata Wasserber- 
gera, który nie był wobec niego uprzejmy i o- 
sobiście go atakował. Oskarżony zaznacza, że w 
czasie procesu odwoławczego Sieroszewski - 
Piasecki ze strony sądu był okalany daleko 
idący liberalizm. ,

Po tych wyjaśnieniach oskarżonego, przystą­
piono do badania świadków. Jako pierwszy ze 
znawal sędzia Sejgajło, który był referentem 
w procesie w sądzie odwoławczym w sprawie 
Sieroszewski - Piasecki. li

Świadek zaznaczył, że w czasie przemówienia 
adwokata Ostrowskiego, adwokat Waisserber 
ger przerwał prosząc o zaprotokołowanie in­
kryminowanych słów Ostrowskiego. Świadek 
nie może dziś ustalić, czy Ostrowski mówiąc o 
Berezie i tchórzu, powiedział „ustalić1' ozy „za ­
rządzić11. Ma wrażenie, że protokół najlepiej 
odda treść tego incydentu, tembardziej, że żą­
dano wciągnięcia tych ’ słów do protokołu. 
Stwierdza z całą stanowczością, że adwokat 
Wasserberger przerwał Ostrowskiemu, poczom 
len kontynuował swoje przemówienie od słów 
„a Marszalek Piłsudski tchórzem nie był'1. Czy 
była użyta liczba pojedyncza czy mnoga, świa­
dek ni epamięta. Świadek uważa, że słowa adwo 
kata'Ostrowskiego były bezpośrednią' reakcją 
na słowa adwokata Wasserbergera.

Następnie przesłuchano aplikanta Scigalśkie- 
go, który zaznaczył, że ma w ażenie, iż Ostrów 
ski mówił, że tchórz mógł zarządzić Berezę. 
Nic przypomina saL-ie napewno, gdyż wpisał 
do protokołu,

Skołci zez .njc *ve< vary jako świadek a.Jw-o, 
kat Wasscrbe.-gy;, który w*procesic- Sieroszew­
ski - Piasecki wy.j.ęacwal jako rzerzuik Siero­
szewskiego.

Na pytauie sądu i obrony świadek nie potra­
fi dziś obszernie określić słów jakie wtedy zo­
stały uzyle gdyż nie pamięta, przypomina 6obie 
tylko, że adwokat powiedział „chwała Bogu. 
że kawaler '  irtuti Militari potępia Berzę" na 
to świadek odpowiedział “ jeszcze nie chwała 
Bogu, bo nie wiemy co dalej powie1'. Czy była 
użyta forma w liczbie pojedynczej czy mnogiej 
nie może ustalić.

Po rozprawie nie mówiono o ewentualnej 
sprawie karnej, świadek był przekonany, że o- 
bejdzie się bez procesu, tembardżiej, że adwo­
kat Ostrowski powiedział „Marszałek Piłsudski 
tchórzem nic był11 i ten świadek uznał sprawę 
za zlikwidowaną.

Następnie wysłuchano świadków odwodo­
wych, którzy stwierdzili, że sens użytych słów 
był taki, „pomysł Berezy Kartuzkiej nie mógł 
pochodzić od Marsz. Piłsudskiego, gdyż Mar­
szałek Piłsudski tchórzem nie był14.

Następnie zeznawał redaktor Piasecki, któ­
ry zaznaczył, że wymówił się z obrońcą sw-oim, 
adwokatem Ostrowskim, aby sprawozdanie z 
procesu nie było podane do gazet, a to dlatego, 
aby nie jątrzyć opinji publicznej.

W czasie badania tego świadka doszło do scy-

Paszporty dla emigrantów 
z Niemiec
1 Warszawa, 11. 7. Sin. Rząd polslći przystąpi 
w Genewie do konwencji normującej sprawę 
emigracji politycznej z Niemiec. Najważniejsze 
postanowienia konwencji są następujące: emi­
granci polityczni z Niemiec otrzymują odręb­
ne paszporty ważne na jeden rok. -

Paszporty upoważniają do wyjazdu do kra­
ju objętego konwencją i powrotu do tego kra­
ju, który paszport wystawił.

Każdy emigrant może być wysiedlony z kra­
ju, o iłe zagraża spokojowi publicznemu.

Wysiedlenie emigranta politycznego do Nie 
mieć nie może nastąpić bez uprzedniego uprze­
dzenia go w pewnym oznaczonym terminie.

 0 0 0 —

Zmiany na stanowiskach 
wojewodów

Warszawa, U . 7. Sin. Pan Prezydent R. P. 
podpisał już nominację adwokata Biłyka z Ło­
dzi na wojewodę tarnopolskiego.

W najbliższych dniach oczekiwane są dalsze 
zmiany na stanowiskach wojewodów.

Były wojewoda krakowski i były minieter p. 
Raczkiewicz po powrocie z urlopu otrzymać ma 
stanowisko wojewody w jednym z województw.

* .  *
Były dyrektor kancelarji cywilnej Pana Pre­

zydenta R. P. Dr. Świeżawaki przechodzi do 
służby dyplomatycznej i w tych dniach ma na­
stąpić nominacja.

Min. Beck w Gdańsku
Warszawa, 11. 7- (Sin) P. minister spraw za­

granicznych pułkownik Beck wyjechał na kil­
kudniowy pobyt nad polskie morze, gdzie upra­
wiać będzie sport żeglarski na wybrzeżu pol­
akiem.

W przejeździe przez Gdańsk p. minister za­
trzymał się w piątek w Gdańsku, odwiedził mi­
nistra pełnomocnego R. P. p Pappego i odbył 
z nim dłuższą konferencję, poczem wyjechał.do 
Gdyni

— o Qo—

Wycieczka polska w Bukareszcie
Bukareszt. 11. 7. PAT. Z Bułgarji do Bu­

karesztu przybyła reprezentacyjna wyciecz­
ka średnich szkół polskich. Na dworcu wita­
li ją przedstawiciele poselstwst R. P., rumuń­
skiego ministerstwa oświaty, miasta i mło­
dzieży rumuńskiej. ‘Program pierwszego dnia 
pobytu w Bukareszcie wypełniło uroczysto 
złożenie wieńca, obiad wydany przez minist­
ra oświaty, a wieczorem przyjęcie w poselst­
wie R. P. z udziałem sekretarza generalnego 
min. oświaty, władz i przedstawicieli rumuń 
skiej młodzieży szkolnej.

s~-oUo—

Bomb.arze apeln;ą
Warszawa, 11. 7. (Sin). Do Sądu Apelacyjne­

go w Warszawie wpłynęła sprawa karna prze­
ciwko 14 bombiarzom łódzkim, czloukom O' N. 
R., skazanym wyrokiem Sądu Okręgowego na 
różne kary za rzucanie bomb w Lodzi. Rozpra­
wa przed Sądem Apelacyjnym odbędzie się we 
wrześniu br.

sj: między prokuratorem a obroną, która za 
rżura prokuratorowi, że się deuerwuje.

Na tern zakończono badanie świadków, pu­
czem prokurator przedłożył 6ądowi 8 aktów są­
dowych, tyczących spraw karnych adwokata 
Ostrowskiego, które’ to 6prawy zostały umorzo­
ne amnestją. Prokurator wnosi o załączenie tych 
aktów do obecnej rozprawy. Obrona zwalcza 
żądanie prokuratora, zwracając uwagę, że na 
pytanie skierowane przez sąd do ministerstwa 
sprawiedliwości nadeszła odipowicdi, że Ostrow­
ski dotąd karany nie by. W obec tego niema po­
trzeby załączenia tych aktów sądowi. Mimo to 
sąd postanowił akta tc dołączyć.

W obec spóźnionej pory sąd odroczył przemó­
wienia końcowe i ogłoszenie wyroku do ponieś 
działku.

Wniosek obrony u zwolnienie adwokat:, z 
więzienia, który przebywa tam od dwóch ty,* 
godni, sąd odrzucił.
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Skutki ataku arabskiego 
na kolum nę aut

Jerozolima, 11. 7. ŻAT. Żyd, który zginął w 
piątek podczas napadu terorystów na karawa­
nę autobusów w pobliżu Nur El Szamsz, nazywa 
się Hireeh Beer Weldinger i byl rodem z Rosji.

Wśród pięciu rannych znajduje się jeden cię­
żko ranny, a mianowicie 30'letni Żyd rosyjski 
Maks Gormen. Pozostali zaś pasażerowie oraz 
dwaj żołnierze angielscy są lżej ranni.

W walce, jaka się rozwinęła podczas napadu, 
czterech Arabów zostało zabitych. Po stronie

arabskiej jest prawdopodobnie większa liczba 
rannych. Liczby jednak nie można ustalić, gdyż 
Arabowie uciekając, zabierają rannych.

Ten sam konwój wojskowy był po raz drugi 
atakowany.

W okolicach Dżenin zaatakowano również in­
ny patrol wojskowy, idący w kierunku północ­
nym. W ludziach ofiar nie było.

Zabity Hireeh Beer Weldinger jest 43 ofiarą 
żydowską teroru arabskiego w Palestynie.

Bilans „Feniksa** w Polsce ■■ zestawiony
Straty wynoszą 5 mili- 145 tys. ziotych

Warszawa, 11. 7. PAT. W  dn. 10 bra. odbyła 
się w Państwowym Urzędzie Kontroli Ubezpie­
czeń konferencja w sprawie tow. ubezpie­
czeń na życie „Phoenix". W konferencji wzię­
li udział przedstawiciele Państwowego Urzędu 
Kontroli Ubezpieczeń z dyr. Fabierkiewiozem 
na czele, kurator masy majątkowej dyr. Paw­
łowski oraz mężowie zaufania i ich zastępcy, 
mianowana przez ministra skarbu. Kurator prze­
dłożył na konferencji bilans głównego przed­
siębiorstwa tow. „P hoen ix '‘ na Polskę na dz. 
31 grudnia 1935, który w najbliższym dniach 
będzie opublikowany. Bilans ten, zamykający 
się po stronie aktywów i pasywów sumą zł. 
35,449.443 wykazuje stratę bilansową, wynoszą­

cą zl. 5,145-739.
W aktywach figuruje pretensja w kwocie zł. 

4,372.373 do centrali towarzystwa w Wiedniu. 
Wobec bardzo ostrożnego wyceniania aktywów, 
rie należy się liczyć z możliwością dalszego 
zwiększenia strat.

Na wspomnianej konferencji dyr. Fabierkie- 
wicz oświadczył, żc cyfry bilansowe dają już 
podstawę do konkretnych posunięć co do osta­
tecznego uregulowania sprawy portfelu „Phoe- 
niXa‘ ‘ w Polsce. O dalszych krokach w tej spra­
wie osoby zainteresowane oraz opinja publicz­
na zostaną w swoim czasie poinformowane.

Ulgi podatkowe dla ludności
wiejskiej

Warszawa, 11. 7. PAT- Zmierzając do ogra­
niczenia wysprzedaiwania przez rolników zbo.ia 
w okresie zbliżających się żniw na pokrycie piat 
uości rolniczych, ministerstwo skarbu wprowa­
dziło w okresie od dn. 15 lipca do 15 paździer­
nika br. następujące ograniczenia w egzekuc.i 
należności podatkowych:

1) W stosunku do właścicieli gospodarstw 
wiejskich, dla których wymiar podatku grunto­
wego za r. 1936 nie przekracza kwoty 60 "U, 
wstrzymane zostaną wszelkie czynności egzeku­
cyjne.

2) W stosunku do właścicieli gospodarstw rol­
nych, dla których wymiar podatku gruntowego 
za r. 1936 przekracza 60 zł., mogą być przez u- 
rzędy wysyłane w tym okresie jedynie upom­
nienia oraz dokonywane zajęcia ruchomości, me 
wyłączając nadwyżek ziemiopiodow i inwenta­

rza (z wyjątkiem żyta i pszeuicy, przeznacza* 
nych pod zastaw rejestrowy dla kredytu zbożo­
wego ) oraz zajęcia wierzytelności. Dalsze czyn­
ności egzekucyjne będą mogły być wykonywane 
dopiero po dniu 15 października br.

Zarządzenia powyższe dotyczą również wszel­
kich innych należności tak państwowych jak i 
zgłoszonych przez innych wierzycieli (samo­
rząd, ubezpieczalnie społeczne itd.) u właścicie­
li gospodarstw wiejskich.

Warszawa, 11. 7. PAT. Ministerstwo skarbu 
wydało okólnik wyjaśniający, iż w r. b. przy 
udzielaniu przez instytucje kredytowe pożyczek 
pod rejestrowy zastaw rolniczy, nie będą doko­
nywane żadne potrącenia z jakiegokolwiek bądź 
tytułu (a więc również i z tytułu państw, po­
datku gruntowego) z wyjątkiem zaległych rat 
tycli kredytów.

Anglia o trzym a  całkowicie 
n o w a  m arynarka w o je n n a

Londyn. 11. 7. PAT. Sir Samuel Hoare, 
przemawiając w Southampton, oświadczył, 
te W. Brytan ja będzie miała niemal całkowi­
cie nową marynarkę wojenną, a wówczas bę 
Azie dość silna, aby wykonać swe zadania we 
wszelkich okolicznościach. Hoare oświadczył 
że Anglja tak długo zwlekała z rekonstruk­
cją floty, że obecnie musi ją budować niemal

na nowo. Olbrzymie zagrożenie ze strony lo­
tnictwa uczyniło z Anglji, którą korzystała 
dotychczas z największego bezpieczeństwa 
jako wyspa, najbardziej narażony kraj w 
Europie. Hoare zapowiedział, że Anglja w 
najbliższym czasie dogoni w sensie rozwoju 
lotnictwa najpotężniejsze mocarstwa.

Zaniepokojenie na francuskim 
rynku walutowym

Warszawa. 11. 7. PAT. Na dzisiejszych 
giełdach walutowych —  po raz pierwszy od 
dłuższego okresu czasu —  wystąpiła poważ­
na zwyżka funta angielskiego, dolara i belgi, 
a więc tych trzech walut, które w okresie pa 
niki walutowej na rynku francuskim cieszy­
ły się największym popytem. Na giełdzie pa- 
Tvskiei zwyżkował -jednocześnie Zurych i

Amsterdam. Fakt powszechnie mocnej ten­
dencji wszystkich walut w stosunku do fran 
ka francuskiego dowodzi ponownego zanie­
pokojenia na francuskim rynku walutowym. 
Spadek franka francuskiego w stosunku do 
funta angielskiego poważnie intryguje sfe­
ry finansowe City londyńskiej. Zarysowały 
się w tej chwili dwie odmienne opinie, thi-

Dochody rządu pdlesffnslćiego 
zmalały

Londyn. I ł .  7. (ŻAT) Prasa londyńska do 
nosi z Jerozolimy, że naskutek pogorszenia 
się sytuacji finansowej rządu palestyńskie­
go w związku z ostatniemi rozruchami nale­
ży się spodziewać restrykcji budżetowych w 
zakresie szkolnictwa, opieki i robót publicz 
nych.

Amb. Łukasiewicz 
u prez. Lehruna

Paryż. 11. 7. PAT. Prezydent Lebrun przy 
jął dziś na audjencji ambasadora R P. Lu- 
kasiewieza, który mu wręczył listy uwierzy­
telniające w obecności ministra spraw zagr. 
Yvon Delbosa. Prezydent Lebrun i amb. Łu­
kasiewicz wymienili przemówienia w któ­
rych podkreślili trwałość sojuszu polsko- 
irancuskiego.

Należytość za dostarczoną krew
Warszawa, 11. 7. (Sin). Do jednego ze sądów 

grodzkich w Warszawie wpłynęła niezwykła 
&Varga o należytość z lytulu dostarczonej krwi 
dla transfuzji. Pielęgniarka szpitala, Ostrowska 
zaskarżyła jedną ze swoich byłych pacjentek, 
której dostarczyła pewną ilość krwi dla trans­
fuzji, przyczem umówione było, że otrzymać ma 
za dostarczoną krew 200 zł- Tymczasem Ostrów- 
ska otrzymała tylko 50 zł., a resztę wydostać nie 
mogła. Wobec tego wystąpiła ze skargą sądową.

Proces przeciw lekarzowi
Warszawa, 11. 7- (Sin). W warszawskim sądzie 

cywilnym toczy się sprawa przeciwko lekarzowi 
szpitala żydowskiego na Czystem Drowi Sz., 
którego były pacjent niejaki Jan Orzechowski 
zaskarżył, żądając 46.000 zł. Suma ta ma stano­
wić odszkodowanie dla oskarżonego zs wadli­
wie przeprowadzoną operację. Z analogiczną 
skargą pacjent ten wystąpi! przeciwko magistra­
towi warszawskiemu, który administruje szpi­
talem na Czystem.

Jest to jeden z licznych procesów, które oslal- 
nio toczą się w Warszawie przeciwko lekarzom.

Grad zniszczył zbiory
1 Buczacz. 11. 7. PAT. Nad południową po­
łacią powiatu buczackiego szalała niezwykle 
silna burza połączona z huraganem i dużym 
gęstym gradem, który zniszczył doszczętnie 
wszystkie zbiory. Pięknie zapowiadające się 
zboża przepadły, posiekane wprost na siecz­
kę i nie dadzą się użyć nawet na spiołkę. — 
Straty są znaczne.

Ogień strawił 20 budynków
' Poznań. 11. 7. PAT. Wczoraj wybuchł gro 
źny pożar w Działoszynie w pow. wieluńs­
kim. Ogień strawił 20 budynków, pozbawia­
jąc kilkanaście rodzin dachu nad głową. Na 
miejsce pożaru udali się przedstawiciele 
władz sądowych, celem ustalenia przyczyny 
pożaru.

Komunikacja Leningrad-Havre
Moskwa, 11. 7. PAT. Otwarto regularną k o­

munikację morską Leningrad . Havrc. Statki 
francuskie będą utrzymywały komunikację pa 
sażerską i towarową pomiędzy terai dwoma 
portami.

marzące powody osłabienia franka.
Według jednej z nich, osłabienie to przyp: 

sać należy wielkiej nerwowości, panującej 
we francuskich kółach finansowych, co do 
rezultatów ostatnio rozpisanej pożyczki we­
wnętrznej. Podkreślają, że francuski minis­
ter finansów dał faktycznie do zrozumienia, 
źe niepowodzenie emisji uzna za upoważnie­
nie do chwycenia się najdrastyczniejszych 
środków w dziedzinie gospodarczo-finanso­
wej, jak niektórzy przypuszczają —  z dewa­
luacją włącznie.

Zdaniem wyznawców drugiego poglądu, o- 
słabienie franka przypisać należy motywom 
natury technicznej, a przedewszystkiem zre 
zumiałą rezerwą francuskich finansistów 
przed okresem świst.



Berlin. 11. 7. (R) O godz. 21 o g ło sił min. ' uznaje suwerenność Austrji. 
propagandy Goebbels przez radjo oświadczę' O tej samej godzinie ogłosił kanclerz Schu 
nie mające charakter urzędowy o porozumie i scluugg przez radijo wiedeńskie podobny ko­
nia i okładzie zawartym między Trzecią 
Rzeszą a Austrją. Komunikat zawiera m. 
in. ustęp, stwierdzający że Trzecia Rzesza

munikat o porozumieniu zawarłem między 
Austrją a Trzecią Rzeszą.

Wypadki poprzedzające porozumienie
Paryż. 11. 7. PAT, Zainteresowanie sfer 

politycznych w dziedzinie zagranicznej sku- 
p:a się wokół zagadnienia zapowiedz] ai.ej na 
czas najbliższy normalizacji stosunków au- 
strjacko-niemi°ckich. Sprawa ta budzi powa­
żne zaniepokojenie w7 kołach politycznych, 
które upatrują w tem dowód zbliżenia włus- 
ko-niemieckiego i zadają sobie pytanie, ja­
kie korzyści otrzymali Niemcy wzamian za 
ustępstwo na rzecz Austrji.

„Oeuvre” twierdzi, że początku porozu­
mienia austrjacko-niemieckiego należy szu­
kać w ostatniej rozmowie kanclerza Schu- 
sennigga z MussoMnim, który, rezygnując z 
nakłaniania Austrji do resTauracji Habsbur­
gów, zalec;ł wkońcu Schuscnniggowi, aby 
przystąp5! do normalizacji stosunków austr- 
jacko-niemieckich. Rząd niemiecki za jął po­
czątkowo niechętne stanowisko wobec żądań 
Austrji. Przed tygodniem jednak von Pa- 
pen nagle oznajmił, ii Rzesza zgadza się na 
wysunięte przez kanclerza Schuschnigga 
warunki. Nowy układ nastąpić ma przed 24 
lipca i polegać będzie na wymianie komuni­
katów oraz r a podpisaniu układu prasowe­
go i układu ekonomicznego, w myśl których 
Niemcy zakupią wszystkie zapasy drzewa

austrjackiego, podczas gdy Austrja zobowią 
że się do zakupu węgla niemieckiego.

Dziennik twierdzi, że Włochy są obecnie o 
wiele oardziej zaangażowane w Abisynji, niż 
by to można przypuszczać, i dlatego potrze­
bne jest im poparcie Niemiec, celem wywie­
rania nacisku na Anglję lub Francję. W przy 
jaźni wło»ko-niemieckiej —  zdaniem „L’Oeu 
vre” —  nie brak lekkich zgrzytów, Wyra­
jem tego było nagłe opuszczenie Berlina 
przez Hrabinę dano, której polecił to Musso 
nm na skutek obaw7, jakie wzbudziła w Rzy­
mie podróż min. Fchachta na Bałkany. Ber­
lin miał pozatem odrzucie podobno propozy­
cje włoskie, aby przed odpowiedzią Rzymu 
na zaproszenie do wzięcia udziału w konfe­
rencji brukselskiej określono tekst odpowie­
dzi na kwestjonarjusz brytyjski, co nie ozna 
cza, aby Rzesza odrzucała zasadę wspólnego 
frontu włosko-niemieckiego.

Wiadomości te w części dob czące j stosun 
ków włosko-niemieckich, potwierdza częcśio 
wo rzymski korespondent „Matiu’a”, który 
twierdzi, iż dotychczasowe kontrakty mię­
dzy Rzymem a Berlinem, celem wytworzenia 
linji wspólnego postępowania, nie dały dosta 
tecznie konkretnych wyników.

Delegacja w łościańska
u gen. R y d za  - Śm igłego?

Warszawa. 11. 7. (Sin.) Jak zwykle w ok­
resie letnim, będącym okresem zamarcia ży­
cia politycznego, tak i ebeenn zaczyna roić 
się od najrozmaitszych plotek, których pra­
wdziwości oczywiście stwierdzić nie można. 
W. in. obiega Warszawę wiadomość, że do 
Generaln. lnsj ektora Sił Zbrojnych zgłosiła 
się ostatnio delegacja włościan spośród tych, 
którzv uczestniczyli w manifestacji w Nowo 
sielcach i że delegacja ta zapytała się gen. 
Rydza-Smigłego, jak ustosunkowuje się do 
wręczonych mu uchwał wiecowych i w jaki 
sposób zamierza na nie reagować.

Rozporządzenie w sprawie JFON
Warszawa, 11. 7. PAT. ,.Dziennik Ustaw“  z 

dnia dzisiejszego zam ie szcza  rozporządzenie mi­
nistra spraw wojskowych w sprawie wykonywa-

•Wftde.ł, 11. 7. (W).  Niemiecka prasa emigra­
cyjna informuje, żc w cłu tmch czasach mno­
żą Si- w Niemrzech, szczególnie w prowincjach 
zachodnich, procesy o rozpowszechniana, do­
w c ip u  politycznych. W Gelsenkirchen rozpa­
trywano kilka takich i.rocesów —  ty .eda ym 
z nich robotnik Henryk jvoth został skazami na 
pół roku więzienia za naipi* inie na murze ^o- 
wcipu politycznego. —  W tymże aądzię skaza­

nia dekretu prezydenta Rzeczypospolitej o Fun­
duszu Obrony Narodowej. Na podstawie tego 
rozporządzenia Funduszem Obrony Narodowej 
administruje minister spraw wojikowycb przy 
pomocy wyznaczonych przez sielce organćw 
wojskowych 

Na rzecz Funduszu Obrony Narodowej będą 
zaliczane wszystkie wpływy oraz wszystkie do­
chody, uzyskane z administiov7ania tym fundu­
szem. Plan użycia Funduszu Obrony Nar, usia­
ła minister 6praw wojskowych na podstawie dy­
rektyw generalnego inspektora sil zbrojnych. 
Z Funduszu Obrony Nar. można dokonywać 
wydatków wyłącznie na zwiększenie zasobów i 
inwestycje w zakresie obrony państwa, zgodnie 
z ustalonym planem jego użycia. Nie może on 
być natomiast użyty na pokrycie wydatków ob­
jętych budżetem wojska.

— o o o —

no dwóch robotników na 10 miesięcy więzieu.a 
również za napisanie kredą dowicipów politycz­
nych na murze kamienicy. Wreszcie w trzeciej 
ągrawie zapadł wyrok, skazujący na 18 miesięcy 
więzienia ze opowiadanie anegdot i dowcipów 
politycznych. W motywach itych wyroków try­
bunał sądzący podkreślił, że ci, co opowiadają 
dowcipy polityczne należą do najbardziej nie­
bezpiecznych. -wrogów państwa.

Co mówi organ Schuschnigga
Wiedeń, 11. 7- P^T. PóIurzędovra ,Neuil:eit«- 

W elthlatf , stojąca blisko kanclerza Schuschnig­
ga, ogłasza artykuł, który należy uważać /a  in­
spirowany. Na wstępie artykułu zaznaczono, ie  
normulizacja stosunków między Niemcami i Au­
strją nie powinna dla nikogo stanowić niespo­
dzianki. Podkreśla się dalej, że stanowisko ru- 
strjackie w tej sprawie nie uległo żadnej zmia­
nie od -czasu kiedy sformułował je kanclerz Schu 
schnigg na pamiętnem wielkiem zgromadzeniu 
frontu ojczyźnianego, oświadczając, że pudsttr 
uią polityki austrjackiej są pakty rzymskie. Jed­
nakże —  Austrji zależy na tem —  mówił wów­
czas kanclerz —  aby z Irzecią Rzeszą żyć w 
dobrych i normalnych stosunkach. Austrja po­
czuwa 6ię do kultury n.cmieckiej i nie ma za­
miaru budować żadnego miau. 0  tem, czego 
Austrja żąda, wie cały świat, a mianowicie po­
szanowania niezależności Austrji i wiary w jej 
przyszłość.

Te oświadczenia kanclerza Schuischniggff —  
-pisze gazeta —  należy uważać za podstawę do 
normalizacji stosunków między dwoma niumiec- 
kiemi państwami Europy Środkowej. Austrja w 
ostatnich czasach czyniła wysiłki dla podkre­
ślenia wspólnoty kulturalnej przez wysłanie de­
legacji do Nie-miec z okazji jubileuszu uniwer­
sytetu heide-lberskiego, przez zniesieni- zaka­
zu startu dla austriackich sportowców w Niem­
czech, a ponadto wszędzie, gdzie tylko to 
możliwe, stara się usuwać wszelkiego rodzaju 
tarcia. Należy się spodziewać, że całkowita nor­
malizacja stosunków będzie przez ca,e społe­
czeństwo ausłrjackie powitana z największą ra­
dością- W razie dojścia normalizacji do skutku, 
nie będzie to bez wpływu na politykę pokojo­
wą rządu austriackiego, jak to już niejednokrot­
nie kanclerz bardzo silnie podkreślał 

— — — — — — a— — —

Zastępca p. Dyrki
Warszawa. 11. 7, FAT Na miejsco p. Wła

dysława By-rki, który objął stanowisko pre­
zesa Banku Polskiego, p. minister przemys­
łu i handlu, Antoni Roman w porozumieniu 
z p. premjerem mianował prezesem komisji 
do zbadania gospodarki przedsiębiorstw pań 
stwowych, b. ministra p. Antonieeo Olszew­
skiego.

Makabryczne odkrycie
Poznań. 11. 7. PAT. Niezwykle makabry­

cznego odkrycia dokonali żniwiarze zajęci 
na polach ped Poznaniem pomiędzy drogą 
dębińską a Dolną Wildą.. Znaleźli oni w ży­
cie tiupa mężczyzny, ubranego w sportowy 
strój treningowy zupełnie stoczonego przei 
robaki. Twa: z tworzyła jedną czarną spuch­
niętą masę. Obok zwłok leżał karabin wojs­
kowy. Wedle wszelkiego prawdopodobieńst­
wa zmarły, którego nie zdołano dotychczas 
zidentyfikować, został zamordowany, Policja 
wszczęła energiczne kroki, celem wyświetle­
nia tajemnicy śmierci nieznanego.

wania kupca japońskiego Kayau, dowódca 
desantu japońokiego admirał Komdo oświad­
czył, że władze chińskie nie mogą zapewnić 
bezpieczeństwa życia i mienia Japończyków', 
przebywających na tuytorjum Chin, ale za­
pewni je desant japoński. Japoński krążow­
nik „Izumo”, który miał povT*óc:ć na Formo­
zę, pozostaje w Szanghaju.

• .  *
Pekin. 11. 7. PAT. Z różnych źródeś nad­

chodzą sprzeczno wiadomości o nowym za­
targu japońsko-chińskim. Według najbar­
dziej wiarogodnej relacji, załoga krążownika 
ńpońskiego,, który sto. na kotwicy przy u j­
ściu rzeki Pai-ho w ubiegły czwartek starła 
się z oddziaiam: wojsk chińskich pod Tag-ku 
W  piątek marynarze japońscy usiłowali we­
drzeć się do koszar chińskich. Żołnierze chiń 
scy dali kilka strzałów na postrach, nikogo 
nie raniąc,

tla p rtf enie chińsko • japońskie
Szanghaj. 11. 7. PAT. \ czoraj nieznani. pole ćwiczeń w dzńlnicy Hongkiu, Konsul ge 

sprawcy zamordowali■ wystrzałami z rewoi-1 neralny Japonj złożył energiczny protest 
kupca japońskiego Kayau. Japońskie na ręce mera Szanghaju, 

władze wojskowe urządziły tytułem represji | Szanghaj. 11, 7, PAT, Nastutek zamordo­

K ara w ięzienia za  dow cipy
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Kronika krakowtka
DfŻURY TOKARZY I APTEK:

Dziś mają dyżur dzienny lekarze: Dr Kepler
Wiktor, Kalwaryjska 3, tel. 139-73. Dr Rosenbaum 
Barbara, J. Falaita 11, tel. 100-67. Dr Haberfel 1 
Erwin, Rakowicka 5, tel. 170.72. Dr Owczyński 
Tadeusz, Lubicz 34, tel. 15S-26.

Dyżur nocny: Dr Landau Zygmunt, Gertrudy 2, 
lei. 112-83. Dr Redo Aleksander, Zamojskiego 29, 
lei- 182-57. Dr Sokołowski Adam, Basztowa 24, 
tel. 142-01. Dr Stern Natan, Stradom 27, tej. 178-25.

Dzuś mają dyżur dzienny i noony apteki: Grodz­
ka 22. PI. Matejki 3. W ybickiego 1. Rakowicka 
12. Dietla 36. Podgórze: PI- Zgody 18.

Tylko dzienny dyżuir: Szczepańska 1. Kościusz­
ki 18. Długa 66. Mikołajska 4. Starowiślna 77. 
Kalwaryjska 27.

PRZYKRY INCYDENT W  STAREJ BOŻ­
NICY

Zapowiedziane na dzień wczorajszy nabożeń­
stwa żałobne z okazji roozmcy zgonu błp. T eod o  
ra Herzlla i Ch. N. Bialika w bóżnicach i domach 
modlitwy w Krakowie odbyły się wszędzie w po­
dniosłym nastroju.

Przykry incydent zdarzył się jedynie w Starej 
Bóżnicy, gdzie jeden z urzędujących tam komi­
sarzy kahałnyoh, p- Ghaim Freylich junior, sprze­
ciw ił się odmówieniu modlitwy El Mole Radi- 
mim. Dopiero na interwencję inż. Dawida Feld­
mana —  również członka komisarjatu kahalnego 
— odmówiono modlitwę wyłącznie imieniem Or­
ganizacji Sjońskiej.

Niesłychany ten krok nie wymaga żadnych ko­
mentarzy!

REWIZYTY PREZYDENTA M. KRA­
KOWA

Prez. Kaplicki rewizytował wczoraj prezesa 
Apelacji Krak. p. K. Rudnickiego, oraz szefa 
prokuratury Sądu Apel. p. Kurkowskiego.
TEATR AKADEMICKI POWSTAJE 
W  KRAKOWIE

(or) Jak się dowiadujemy, powstaje w Krako­
wie pierwszy w Polsce teatr akademicki. Kura­
torem teatru akademickiego został prof. St. Ko- 
łaczkowski, a przewodniczącym komisji egza­
minacyjnej lektor wymowy prof. Dobrowolski. 
Na czele teatru staje jako dyrektor student po­
lonistyki Barnaś.

AFERA FENIKSA
Jak już wczoraj donosiliśmy b. dyrektorzy 

..Feniksu11 zostali przewiezieni do Warszawy 
celem przeprowadzenia śledztwa. Natomiast b. 
dyrektor ,.FenLkeu‘ " w Krakowie Adolf Bryn­
dza został wczoraj zwolniony z aresztu.

Jak słychać obrony A. Bryndzy podjęli się 
adw. Hollender z. Warszawy i adw. Dr. Szymon 
Feldblum z Krakowa.

42 KRAKOWIAN ZMARŁO NA GRUŹLICĘ! 
W MAJU B. R.

W ciągu miesiącu maja br. zawarło w Krako­
wie małżeństw 99 (161) w tem chrześcijańskich 
71 (138). Urodziło się żywo dzieci 255 (225), nie- 

. ślubnych 51 (41), w czcin z małżeństw żydow­
skich rytualnych 10 (14). W śród żywo urodzo­
nych było chłopców 146 (102). W  tym samym ok­
resie czasu zmarło osób 224 (228). Liczba zmar­
łych w  szpitalach wynosiła osób 74 (Tl). Z przy­
czyn śmierci najwięcej przypada na gruźlicę 42 i 
ni choroby serca 32. Wśród zmarłych było chrze­
ścijan 161 (172).

NACO LUDZIE CHORUJĄ W KRAKOWIE
W Wydziale Zdrowia Publicznego Zarządu 

Miejskiego w stoi. król. mieście Krakowie zgło­
szono w ciągu ubiegłego tygodnia następujące 
choroby zakaźne: błonica 3 wypadki: płocica 6; 
dru brzuszny 2; odra 6; róża 2; krztusiec 9.

SPADŁ ZE SKAŁY
W Wapienniku SoIvaya na Zakrzówku, robot­

nik St. Piskorz, lat 41 spadł ze skały. Doznał 
on ran tłuczonych głowy Ikilatiki piersiowej i mie­
dnicy. Piskorza przewiózł lekarz Pogotowia 
Rat. do szpitala Ubczp. Społecznej.
CIĘŻKO POKJ/fTY NOŻAMI

Antoni Jaworski, węglarz, zam. przy ul. Wie­
czystej 308, został na ul. Kosynierów pokł*ty 
nożami przez nieznanych sprawców.

Przybyłe na miejsce Pogotowie Ratunkowe J- 
dzieliło Jaworskiemu pierwszej oomocy, poczem 

. zi wiozło go w stanie ciężkim do szpitala św. 
Łazarza.

Z (TEATRU. LITERATURY 1 SZTUKI
— ŻYD. TEATR LETNI Stradom 11. Dziś dwa 

przedstawienia. Gościnne występy V ,  Kaniew­
skiej i p. Brajtmana na czele zespołu warszaw­
skiego w głośnej sztuce „Di froj fum der uniter- 
welt". Pierwsze przedstawienie o godz. 4 45 pop. 
po cenach - zniżonych, drugie o godz. 8.45 po ce­
nach normalnych.

—  Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś po 
cenacih zniżonych, świetna komedja J. de Porto 
Richea „Zakochana''. W roli tytułowej występu­
je p. Z. Jaroszewska. — „Krakowiacy i górale” 
ukażą się w środę. W próbach pod kierunkiem 
reż. J. Karbowskiego, pogodna komedja E. Eber- 
mayera pl. „Trochę słońca dla Renaly", której 
premjera odbędzie się w najbliższy wiórek.

— „POŁAW IACZE PEREŁ“ Jutro w ponie­
działek opera krakowska na zakończenie swego 
sezonu wystawia przepiękną i melodyjną operę 
Bizeta „Poławiacze perci'. W operze lej wystą­
pią gościnnie znakomici śpiewacy: Ada Sari
(Leila), Adam Dobosz (Nadirj, Eugenjusz Mos­
sakowski (Zarga), oraz A. Mazanek w otoczeniu 
krakowskiego chóru operowego.

—  Z TEATRU „BAGATELA’1. Dziś w dalszym 
ciągu w Bagateli wspaniała rcw ja pt. „Po kró­
lewsku'1 z B- Gilewską, G. Halicką, >1. Wyglę- 
dowską, Eug. Nowowiejskim, A. Gronowskim, 
Wygłędoiwskimi i im.

RUTH SOREL światowej sławy tancerka lau­
reatka międzynarodowego konkursu (I. nagroda) 
prowadzić będzie od 1 września klasę mistrzow­
ską tańca artystycznego w Szkole Muzyczn. przy 
Ż T. M. w Krakowie uh Zyblikiewicza 5. Dla wy­
bitnie uzdolnionych dzieci utworzy się specjalni 
kursy. 9913k r

REPERTUAR KINOTEATRÓW
ADRIA: „Nieśmiertelne melodje" i „Pożar nad 

W ołgą".
APOLLO; „Samochód Nr. 99" (Sir Guy S4an- 

ding, Fred Mae Muirray i Marina Schubert)
ATLANTIC: „Świat idzie naprzód'- (Madelaine 

Caroll, Franchot Tone) i „Mleczna droga" (Ha. 
rold LIodyd)

BAGATELA: „Pieśń zdobywa świat" (J.
Schmidt) oraz rewja „P o  królewsku".

DOM ŻOŁNIERZA: „Żyw y zastaw" (Shirley
Tempie).

PROMIEŃ: „Byli sobie dwaj hultaje“  (Flip 1 
Fiap) oraz „Sztuczne szczęście".

STELLA: „Moskiewskie noce“ ,
SZTUKA; „Ludzie w tunelu"
ŚWIT: „8 godzin Dra morgana" (Wirgirija Bru­

ce, Chester Morris, B. Cortez)
UCIECHA: „Zew  dzikich"
WANDA: „Szyfr 77".

W Gdańsku
Gdańsk. U . 7. PAT. Prezydent policji 

gdańskiej zarządził dziś konfiskatę organu 
centrum gdańskiego ,Danziger Yolkszeitung’ 

.  •
Gdańsk. 11. 7. PAT. Dziś przybył tu na 

kilka dni statek szkolny niemieckiej mary­
narki handlowej „Deutschland”.

— oU o ■ ■

Straszne skutki zabawy 
z granatem

Buczacz. 11. 7. PAT. W Ujściu Zielonem 
pcw. buczaczkiego wydarzyła się okropna ka 
tastrofa. 14-letni Mikołaj Szpyrka i 12 letni 
Michał Balicki bawili się zapalnikiem od 
granatu, pochodzącego z czasów wojny, zna­
lezionego w pclu. Nastąpił wybuch, skul- 
kiem którego mały Balicki zginą! na miejscu 
a Szpyrka skonał po dwugodzinnych mę­
czarniach.

— oO°—

15-Iecie Republiki Mongolskiej
Moskwa. 11. 7. PAT. Z okazji piętnastole­

cia istnienia Republiki Mongolskiej, Kalinin 
i Mołotow wysłali depesze z życzeniami do 
prezydenta Republiki i prezesa Rady minis­
trów.

500 ofiar upałów
Nowy York. 11. 7. PAT. Liczba ofiar 

śmiertelnych fali upałów w Stanach Zjedn. 
przekracza 500. Ochłodzenie spodziewane 
jest w końcu tygodnia, a najdalej we wtorek 
Dziś już było w Nowym Yorku nieco chłod­
niej. Temperatura w cieniu o godz. 12-ej wy­
nosiła ponad 32 sł

OSTATNIE WIADOMOŚCI SPORTOWE.

REPREZENTACJA POLSKI BIJE 
WIEDEŃSKI WACKER 2:0.

Katowice, 11. 7. PAT. Rozegrany wobec 5000 
widzów międzynarodowy mecz piłkarski po­
między polską reprezentacją olimpijską a wie­
deńskim Wackerem zakończył się zdecydowa- 
nem zwycięstwem Polaków w stosunku 2:0 (2:0)

Mecz trwał jedynie 48 minut- Pierwsza poto­
wa była bowiem dwukrotnie przerywana spo* 
wodu ulewy. Po przerwie grano jedynie 3 minu­
ty, boisko bowiem było zupełnie niezdatne do 
rozgrywki.

Poziom meczu był bardzo wysoki. Polacy gó­
rowali znacznie, zarówno technicznie jak i tak­
tycznie, mając stale inicjatywę w swoich rękach. 
Unie bramki padły ze strzałów Peterka, przy- 
•czcm pierwsza z rzutu karnego.

W drużynie polskiej bez zarzutu zagrał na- 
.pad z wyjątkiem Szerftkego oraz pomoc. Obro­
na nie dopisała, zwłaszcza słaby byl Szczepa­
niak. Albański w bramce nie byl prawie zatrud­
niony, Najlepszy był Dytko. Sędziował p. L i­
ban.

Polacy walczyli w składzie: Albański, Szcze­
paniak, Gałecki, Dytko, Wasiewicz, Kotlarczyk
2-gi, Kisieliński (po przerwie Łyko), Wilimow- 
ski, Peterek, Szerffke i Piec.
KUCHARSKI NA TRZECIEM MIEJSCU 
W LONDYNIE

Londyn, 11. 7. Oczekiwany z dużem zainte­
resowaniem finał biegu na pół mili o mistrzo­
stwo Anglji zakończył się porażką Kucharskie­
go, który zajął dopiero trzecie miejsce. Pierw-, 
szy był zeszłoroczny mistrz Anglji na tym dy­
stansie, Anglik Powell. Czas zwycięzcy wyniósł 
1:54,7 sek. Drugim był Handley (Anglja) o metr 
za pierwszym, a trzecim Polak o pół metra ra 
drugim. Kucharski przegrał wskutek złej takty­
ki.
l.KS ZWYCIĘŻ A  HAKOAH.

Ilakoah wiedeński doznał pierwszej porażki w  
Polsce na obecnem tournee w Łodizi na meczu z 
LKS-em 0:1 (OM). Hakoah był lepszym technicznie 
ale skuteczniejszym był LKS. GTa przeciętna.

KRAKÓW —  LUBLIN
meaz piłkarski międzymiastowy odbędzie się 

w niedzielę 12 bm. w Lublinie.

ZNOKAUTOWANY KOLARSKI MISTRZ ŚWIA­
TA — INCYDENT NA ZAWODACH W  BELGJT.

W Gandawie w czasie międzynarodowych za­
wodów kolarskich zdarzył się niezwykły wypa­
dek.

Bubł|iaani0ść  wygwizdała dwukrotnego mistrza 
świata na szosie, Ronssego, który jechał bez am­
bicji, przegrywając łatwo do zagranicznych kon­
kurentów.

Wyprowadzony z równowagi gwizdaniem publi 
czności Ronsse zsiadł z roweru udał się na try­
bunę i jednego z gwiżdżących widzów uderzył pi? 
ścią w twarz. Towarzysz uderzonego oddał Ron- 
esemu cios, przylem uderzył go w szczękę z ta­
ką silą, że mistrz świaita upadł znokautowany.

Incydent zakończył się ogólną wesołością, a Ron 
sso przyszedł do siebie dopiero po opatrunku w 
szatni.

TURNIEJ TENISOWY W  INOWROCŁAWIU. — 
HEBDA POKONAŁ TARLOWSKIEGO.

W Inowrocławiu rozegrany został ogólnopolski 
turniej tenisowy. W finale gry pojedynczej panów 
Hebda pokonał Tarlowskiego 8:3 1:6 0:6 6:0 6:2 
W finale gry pań Głowacka wygrała z Lilpopów 
ną 6:3 6:0, w  finate gry podwójnej panów pair i 
Spychała — Bełdcwski pokonała niespodziewani-: 
parę Tarlowski _  Popławski 6:1 6:3 3:6 9:7 zaś 
fieaf gry mieszanej wygrała para Lilpopówna — 
Popławski.

NOWY PŁYWACKI REKORD EUROPY w szta 
fecie 4x200 m. slyJejn dowolnym ustanowiła naro- 
dowa reprezentacyjna drużyna Węgier wynikiem 
9.13 min.

OKRADLI KIOSK ,RUCHU’ NA DWORCU 
ZACHODNIM

Baran Stanisław, lat 33, malarz pokojowy, bez 
zajęcia, zam. w Prądniku Czerwonym, powiat 
Kraków, Kisel Stanisław, lat 26, handlowiec bez 
zajęcia, zamieszkały w Rakowicach, skradli o- 
negdaj tytoń wartości 300 zł. z kiosku „Rucłi“ 
na dworcu Zachodnim w Krakowie. Wczoraj 
zostali oni zatrzymani przez organa policji w, 
swoich mieszkaniach.
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Mydło i śmiertelność
Statystyka służy do wszystkiego. Można zapo- 

mocą zestawienia cyfr dowieść co kto chce. Do 
osobliwych celów zużytkował np. pewien socjolog 
angielski statystykę konsumc.i mydła. Naogół win 
zano zwykle konsumeję mydlą ze stanem poziomu 
kulturalnego ludności danego kraiu. Socjolog an­
gielski dopatrzył się jednak w zestawieniu cyt:, 
wskazujących konsumeję mydła 1 cyfr, wskazują 
cyoh śmiertelność bezpośredniego związku przy­
czynowego. Według niego w krajach konsumują­
cych dużo mydła śmiertelność jest mniejsza, niż 
W krajach o malej konsumeji tego artykułu. Jak 
obliczył zatem ów socjolog, najwięcej mydła luk­
susowego, toaletowego zużywa Danja, bo aż 682 
gramy na głowę rocznie, gdy tymczasem we Fran 
cji, która te gatunki mydeł gwałtownie produku­
je, • konsumeja ich wynosi tylko 368 gramów na 
mieszkańca rocznie. Jeśli chodżi o mydło zwyk­
le, prym trzyma tutaj Holandja, gdzie każdy mięsa 
kaniee zużywa rocznie 14 kilo mydła tego gatun­
ku. Po Ilolandji idzie Danja, Belgja, Francja, An- 
glja, Niemcy, Austrja, Italja Węgry. Konkluzja 
Lrzmi. dużo mydła —  mało zgonów, mało mydła 
— dużo zgonów.

Dzień oderwanych gazików
W  'Anglji prowadzona jest pd pewnego czasu 

propaganda za ustaleniem dnia 1 września każde­
go roku jajko dnia „oderwanych guzików’*.

W dniu tym wszystkie Angielki miałyby pozo® 
tać w  domu i przyprowadzić do porządku garde­
robę mężów. Oryginalny pomysł pozwalałby wnio 
skować o niezbyt wielkiej pochopności wieLu pań 
domu w Anglji do przyszywania guzików i cero­
wania dziur w  ubraniu. Takie przynajmniej wra­
żenie czyni na mieszkańcach kontynentu osobliwa 
propaganda angielska

Ten ma powodzenie
Na wyspie ś\v. Maurycego, o tysiące kilomet­

rów od rodzimej Anglji, znajduje się mały garni­
zon angielski. Należący do składu załogi kano- 
nier Hardsmith, kawałc-r, który przebywa tam już 
parę lat, znudził sobie stan kawalerski, i postano 
w ił ożenić się. Ale jak? Na wyspie niema wcała 
europejek. Mądry kanooier sięgnął do głow y po 
rozum: napisał list do burmistrza rodzinnego mia 
sta — Tottenham — prosząc go o wybranie dlań 
odpowiedniej towarzyszki życia spośród roda­
czek. Burmistrz przejął się bardzo tg sprawą i 
wywiesił ogłoszenie odnośne na bramie ratusza. 
Po kilku dniach na biurku burmistrza leżało już

czterysta ofert, tyle bowiem niewiast ąryrai lło 
cbęó poślubienia samotnego żołnierza na dalekiej 
wyspie. Burmistrz przesłał radosną wiadomość na 
wyspę św. Maurycego pocztą lotniczą. Po dwóch 
tygodniach otrzymał odpowiedź; „Dotychczas by­
łem samotnym żołnierzem Jego Kr. Mości, onecnie 
jestem najszczęśliwszym szeregowcem w arrnh 
angielskiej; czuję się jakbym był generałem. Na­
piszę do każdej z czterystu kandydatek i z nades 
lanych odpowiedzi wywnioskuję, która z nich uę 
dzie najodpowiedniejszą dla mnie żoną. Gdy ao» 
konam już wyboru, zwrócę się do pana, panie bur 
mistrzu, z prośbą o zaszczycenie ślubu mego w 
charakterze świadka.

Ubezpieczenia w świecie 
filmowym amerykańskim

Taw. filmowe Foxa ubezpieczyło swoje „pięcia 
raczki*’ kanadyjskie na sumę 20.000 funtów. Suma 
ta ma być wypłacona w razie śmierci jednej z 
pięciu dziewczynek w ciągu trwania umowy z tow 
Foxa- Shirley Tempie jest ubezpieczona na sumę
200.000 funtów. Obecnie aiteliers filmowe ubezpie­
czają się też na wypadek choroby któregoś z ak- 
torów i konieczności zastąpienia go przez inną 
gwiazdę.

— 000—

| imtun Mówi 11 Sprzedaż j
SPÓLNIKA POSZU­
KUJE renomowane, 
zjwotne przedsiębior­
stwo, we własnym bu 
dynku, * carem pre- 
cyzyjnem urządze­
niem, w dziale żelaz­
nym, z wielkim zapa­
sem towarów. Kapitał 
^potrzebny 25.000 *1. 
Informacji udziela Ko 
munalna Kasa Oezczę 
dności Miasta Cieszy­
na w Cieszynie.

9948k

SPÓLNIK poszukiwa­
ny z kapitałem zł.
20.000 do rentownej i 
wprowadzonej fabry­
ki z dużym zbytem. 
Zgłoszenia pod ..Do­
chód", Biuro ogłoszeń 
Both, Kraków, Jana 
18. , 9964-k

ZŁOŻĘ kaucję zł. 18 -
20.000 posiadam lo­
kal sklepowy szukam 
składu konsygnacyjne 
go komisowego i t. p. 
Zgłoszenia pod „Solid 
ny St.“ do Adm. N. 
Dziennika. 6817g

5.000 ULOKUJĘ na 
kamienicę, pierwszą

hipotekę. Zgłoszenia 
skrytka pocztowa 

323. Kraków. 9956k

| Kupno |
NOSZONA garderobę 
kupuję, płacę dobrze- 
Goldberg, Gazowa 13. 
teł. 168-21. 6814g

RADJO • aparat, ku­
pię okazyjnie. Zgł 

do Adm. N. Dzien­
nika pod „Markowy"

WYJEŻDŻAJĄC za­
opatrz się w tanią, 
dobrą bieliznę dam­
ską, konfekcję dzie­
cięcą. Obstander r— 
Kraków, -Rynek 11.

9635kr

MEBLE nowoczesne, 
szafy kombinowane, 
sypialnie, jadalnie, naj 
taniej, Kraków, BRAĆ 
K A 13.

PLUSKWY tępi do-
szczętLie oryginalny 
płyn JOK. Drogerja:
SCHAPSENSOHNA, 
Plac Nowy.

9833k

BIURO GELBERA, 
Kraków, Starowiślna 

8, teł. 135-70 sprzeda: 
DOM nowy pelnokom 
fortowy, okolica Zwie 
rryniecMcj, 00 ubiks 
"yj, cena 100.000 zł. 
dopłata 70.000 zł., do 
chód netto 12%.
DOM nowy pelnokom 
fortowy, 65.000 zł., 
dochód netto 10%. 
DOM nowy, luksuso­
wy komfort, —  cena
128.000 zl., dopłata
110.000 z l
DOM nowy pelnokom 
fortowy, okolica Par- 
ku Krakowskiego, —  
<3.000 zl„ dopłata
60.000 zl. |
DOM nowy ze sklepa­
mi, pelmokomfortowy, 
dzielnica handlowa, 
cena 180.000 zl., do- 
płata 130.000 zl., do­
chód netto 1 2 %. 
DOM pelnokomforto- 
wy z duża parcelą, —  
centrum handlowe, co 
na 60.000 zl,, dopła­
ta 46.000 z ł . ; 9959g

MEBLE KUCHENNE, 
przedpokojowe i po* 
koje dziecięce, nowo­
czesne, szleiflakowane 
solidne najtaniej. Spe 
cjalność Rynek Gł. 12 
podwórze. 7317kr

ELEKTROTECHNI- 
CZNE mate-rjały ża­
rówki najtaniej pole­
ca Laufer SZEWSKA 
4, tel. 13706. 6685g

»RIGO« usuwa nieza­
wodnie ODCISKI, 50 
groszy. —  Drogerja 
SCHAPSENSOHNA, 
Kraków, Plac Nowy.

9832k

PIANINO do nauki 
bardzo tanio sprze­
dam. Kraków-, Topo­
lowa 6/10. 9717k

PIEKARNIA nowo­
cześnie urządzona do 
sprzedania. Zgłoszenia 
do Adm. N. Dzienni­
ka ul. Orzeszkowej 7 
pod „Zmechanizowa­
na". 6828g

DO SPRZEDANIA 
dobrze prosperujący 
sklep spożywezo-cu- 
kierniczy. Zgłoszenia 
dc Adm. Nowego 
Dziennika pod „Par- 
nuse‘‘ 6690g

WYJEŻDŻAJĄC za 
opatrz się w  tanią, 
dobrą bieliznę dam­
ską konfekcję dziecię 

cą. Obstander, Kra­
ków, Rynek 11. —

9955kr

SALON inkruistowa- 
ny do sprzedania. —  
Kraków Sitama 7, m. 
4. 9958k

DOBRZE prosperują­
ce przedsiębiorstwo z 
zaprowadzoną klijen- 
telą, hurt, z branży 
obuwianej do odstąpię 
nia na dobrych wa­
runkach. Zgłoszenia 
do Adm. N. Dzienni­
ka pod „Obuwie*1.

6815g

MLECZARNIĘ do­
brze prosperującą z 
wyrobioną klijentelą 
wyjeżdżając —  oka­
zyjnie odstąpię. Dłu­
ga 16. 6828g

BIURO „M ERKUR", 
Kraków*, Dietla 59 —  

Telefon 176-89. 
KAMIENICA trzech- 
piętrowa pełnokomfor 
towa centrum bardzo 
rentowna. Pożyczka 
amortyzacyjna. D o­
płata 140.000. 
KAMIENICA trzech- 
piętrowa pelhokomfor 
towa. Dochód 11.000 
Gotówka 102.000.
KAMIENICA trzech- 
piętrowa pełnokomfor 
towa. Pożyczka dłu­
goterminowa. Gotów­
ka 70.000.
KAMIENICA pełno- 
komfortowa, dochodo 
wa, pewne czynsze. 
Pożyczka długotermi­
nowa. Dopłata 45.000
KAMIENICA nowo­
budowana pelnokom- 
fortowa, ogród. Go­
tówka 25.000.
Wielki wybór domów 
i parcel. Zgłoszenia 
kupna —  sprzedaży 
bezpłatnie. 9954k

BIURO RUBINA 
KRAKÓW, 

WIELOPOLE 26, 
TELEFON 171-78, po- 
leca następujące oka- 

izje do sprzedania. 
PARCELA budowla­
na, dobrze położona, 
17 metrów frontu, ce. 
na 26.000.— zł. 
PARCELA budowla­
na, 13 metrów frontu, 
(Zwierzynie), cena 
10.000.— .
KAMIENICA nowa, 
nrperkomfort, (Słowac 
kiego), cena 221.000, 
gotówka 180.000. —  
zl.
KAMIENICA powa, 
irzeebpiętrowa, (cen­
trum), dochód roczny 
21.114.—  zł., cena
170.000.— , gotówką
130.000.— . 
fCAMIENICA nowa 
trzechpiętrowa,, pełne

komfortowa, (koło 
Słowackiego), cena
92.000.—  zł. 
KAMIENICA nowa, 
pełnokomfortowa, do­
chód roczny 7.644.— , 
dług 19.500.— , dopła­
ta 62.500.—  zł. 
KAMIENICA nowa, 
pełnokomfortowa, do­
chód roczny 3.480.—  
zł., cena 29.000.— , 
gotówką 25.000.—.
KAMIENICA czter®' 
piętrowa, (Park Kra­
kowski), dochód rocz 
uy 14,640.—  zł., cena
148.000.
WIELKI WYBÓR 
DOMÓW, PARCEL
od 10.000.—  wzwyż.
OBSŁUGA fachowa, 
dyskretna, solidna. —
INFORMACJE bez- 
płatne. BIURO eryn- 
ne cały •3zień. 9963W
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KOLONJE LETNIE W ORŁOWIE, KRYNICY 
I TRUSKAWCU.

Towarzystwo Dom Zdrowia Lwów, ul. Kra­
sickich 18a teł. 252-45 urządza w sezonie let­
nim kolonją nadmorską w Orłowie oraz ko* 
lonje kuracyjne w Krynicy i Truskawcu.

I. Cena pobytu czterotygodniowego w Orlo* 
wie wraz z taksą klimatyczną 165 zł.

II. Kolonja ui Krynicy obejmuje pobyt trzy­
tygodniowy, taksę klimatyczną i ftpiekę leka;- 
ską w cenie ryczałtowej 165 zł.

III. Ryczałty kuracyjne to Truskawcu obej­
mują trzytygodniowy pobyt, taksę klimatycz­
ną, opiekę lekarską, 11 kąpieli solankowych 
i legitymację do wód w cenie 215 zł.

Rezerwowanie pokoi dwuosobowych i zgło­
szenia przyjmuje oraz informacyj udziela se- 
kretarjat Towarzystwa. 9796<Ł

Góry!... W oda!... Słońce!.*.
Kolonja Akademicka H. A. Z. w PIW NICZ­

NEJ —  ZDROJU nad POPRADEM obok Kry­
nicy. Pokoje 2 i 3 osobowe. Wikt pierwszorzęd­
ny 5-cio razowy. Boisko do gier sportowy en, 
przystań kajakowa, radio, patefon. W ody mine­
ralne, kąpiele. Wycieczki w Pieniny, Tatry i do 
Czeohosowacji. Dwa turnusy: lipiec i sierpień. 
ZNIŻKI KOLEJOWE 75% z każdej miejscowo­
ści. Opłata za turnus 75 zl.

Zgłoszenia H. A. Z. LWÓW, Kilińskiego U li p
Informacje: Szydłowska, Kraków, Syrokomli 5 

w Fabryce Olejków, między 12.30— 14 i 
19— 20. W soboty i niedziele od 19— 20. Te­
lefon 103.62.



I. NAGRODA: 1 luksusowa szafka - sekretarzyk,
(623 Dyr. Bronisław Duchowicz, zuprz. clicuiik sąd., Lwów, Snopkowska 53.

IL NAGRODY: 6 artyłtycznycb stolików do kart.
139 ini. Thomas de Oiłński, cons. gener., Warszawa,

Oboźna 11,
2101 Jan Mrowiński, kasjer, Gdynia, W oj Ocntioffa 4.
( 3874 Kdinund J. Syrokomla-Syrokomski, u rzędn , Pia 

seczno k. Warszawy,
&7414 W inc. Slrumień, em. kpi., Kraków, (trodowicza 22.
S7827 Edmund J Kunig, lekarz, Łódź, W ólczański 02.

I. NAGRODA IlODATK.t 1 stylowy stolik' do kart z szachownicą*^ 
30516 Stefan Krasiński, urzędn., Kraków, Smoleńsk 83.

S artystycznych stolików pod radio,
8t‘59 Juljan Szwed, profesor gimnazjalny, Wilno, W ilol- 

dowa 35b,
3I7IF Anna Rafińska, Katowice, Plebiscytowa 26.
47909 Florjan Pocisk-Spiewak, Krzyżkowice p. Pszów. 
04101 Marja Binderowa, urzędniczka. Warszawa, W il­

cza 82.
61149 A. Jórga, kupiec, Kościan. Piaskowa 26.

EL NAGRODY DODĄTK.: 6 artystycznych' etażerek. 
2707 B. Krakowski, sekr. gm. żyd., Olkusz, Krakowski. (  
3686 Franciszek Płonczyński, kapitan, Poznań, Cbełmoń- 

mońskiego 16.
63288 Zbigniew Kubrakiewicz, lekarz, Lwów, Kliniką, 

wewn. U. J. K.
63859 Jan Oleksyn, rolnik Tucholka k. Skolego.

64438 Franciszek Gaja, mechanik. Warszawa, Zielona 17*
I I I .  N A G R O D Y : 40 w ytw orn ych  kaset « kolekcja iw ijek . 

fenem ., Lublin . 7142 S. Bończa R utkow ski, dziena.. Tom aszów M ai 
Wek J ag le ). 1S3G7 W. Ciesielski. ap lik .. 1’onieo. H923 W. D yla. em. 
» t  i le r ł . ,  W łodzim iera. 23928 M gr. K . Jarek , dyr. B. P.. L idzbark 
S enyszyn, stud., L w ów . 29323 Bis. R . D anielczyk , pastoi. Katowice. 
D ziuban. art. m ai., C iężkow ice ad Tarnów . 40573 W . C ichoó. art. 
B atura, kupiec, Gdynia. 51887 T . K todn lck l, em. dyr. Z. P. M. T.. 
K . Zyborsk l. nr?., B ypne. 63855 J . Szwestka. firm . B. ! ' . ,  Grodno. 
P rok u lsk l. aroh.. Radom - 70401 B. Peszkowski. st. ases.. 9totw lna

153* W . Borg. nrz., K atow ice. 38T7 8 . 8 tyczeń . ases., K ielce . 4741 B. Zw olakiew icz, naucs* Łosice. 7141 J . M odrzejew ski, 'n fc  
8312 H. R ajm und-Ziebaoz, art.-m sl.. W arszawa, 8985 8. I re e d , w iceprez. sądu okr., Sanok. 8961 H . J a r g o s z ó w b a .u r z ., Gróz 
por.. Mińsk M ai. 19692 Z. K ow alozykow a, żona kap., K on in . 23661 S. R aczyński art.-ma>.. K raków . 24325 T . W arcie*  al i 

26110 J. Stec, lnż., Kraków . 26711 K s. A . Gadek, D.-of* Łeozyoe Pozn. 27878 D r. M. D ozd, lek., R oidzień -S zop ien ice . 384S! !*■ 
34972 W . D awid, por., S iedlce. 37311 T . K lim czak, k ler. szk.. P a rzym iech y . 38101 J . k ó j ,  podpulk., T ornń. 38111 Z. Koterba-4 

mat., Chrząstowice V. Skaw iny. 46429 F . Sch indler, DO", iow ., W arszaw a-G roehów . 4,210 A . Sobolew , a d w „ Pińsk. 4V9<N iJ  
B ydgoszcz. 56304 F. A rkuslew icz, k ier. oddz., K rak ów . 60522 D r. A . P lon , lek .. Łuck. 63288 Ka. J . M otyka, K o jd ań oe  6968M 
64433 T . Pniaczek, nrot., Chojn loe. 64448 B . K ański, del. w. o s z c z , Sosnow ico. 64651 P . H obot, em . Inso. sk .. K rakńw . 64698 KJ 

Brzesko. 71Ó48 J . B taebowskl. agr., K atow ice. 72646 Dr Partowaki. doo. ilu !w-. W arszawa.
I I I .  N AG RO D Y D O D A T K .t 66 m niejszych  ozdobnych  kaset * kolekcja  zw ljek . 886 K s. R. C btopecki, em prof.. K o łom yja . 1099 8. Dom alskl, dyr. gaz. I wod., Śrem . 1201 T . Ordża- 

IH aiacińskl, Lwów . 1291 T . P uchalik , D obrom il. t293 J. K- Buodz, st. oaucz.. Końskie. 1503 W . W ó jc ick i, adj. kol., Przeworsk. 2171 F. D ończyk, pluŁ, C hojn ice. 2486 D r. E . Ostoja-OstojskiJ 
ilek., Poznań. 8340 J . M. N ow otarsk i, d yr . szk., Pińsk. 7156 F. K em pny. masz. kol., D ziedzica. 8334 P. C hw llczyński, masz. kol., S k iern iew ice. 8962 A. w arzech a , zarz. ceg ., D zierdziów ka. 11899 
IS. Parzonka, eksp, p o c z , Kępno. 14074 Dr T. Kunicki, U k.. W asylknw ce. 155 32 S. Grohm an, zaw. kol.. N owy Sacz. 15922 F . H am erlak, nanez., Żory. 18530 M. Szym ański, urz., PrnszkńwJ 
£19619 P. Antas. st. slerż.. N owe S w ięclany. 21556 S S pleeolsk i, em w ojsk .. W ilc jk a . 23225 J . Beldzikowski, urz., Gdynia. 24179 W . B lauth, d yr . szk., Rzeszów. 24341 L. W . Am an. em. nacz. sk .. 
•Gorlice. 26140 M. W loką, butn., Św iętoch łow ice. 29037 M. M slek, burm .. Lesko. 31723 Z. R ak ow iecki, urz., W arszawa. 32890 J. F re ls ler , por., F.ódż. 33235 K . Żelazowski, bnoh., Sokołów  ad S tr y jj  
36738 W . Polew ski p ro f., Gdańsk. 87237 W M ichalikowa. wdowa po le*., Lw ów . 40442 J. Podw apiński, por., Katusz. 413U O. M arcin , klaszt. OO. D om iu., Gidle. 47740 J. O lszew ski, m a jor . 
iW arszaw a-P raga. 45157 F. D zlurak. urz.. Radom sko. 46426 J. R ap iósk i. prok., B rzezioy-L ódzkie. 46639 8. Czyżowski, em. p ro f., B ydgoszcz. 46694 8. Z. K urek, lit., Chelm -Lubelski. 47917 K.’ 
J a k u b o w sk i, k upiec, Poznań. 47922 8 . F a jfer , naucz.. Granowe Wkp. 47948 1 B rach-B oguslaw ski, naucz., K ozow a-C eniów . 30396 A . Nietz, p o lic j., W ilno. 50765 R. S okołow ski, roln., N oski. 50789 
La . C horoszncha, p rso . P . Z. J ., W arszaw a 51090 Dr. W. K ow alczuk , lek., K atow ice. 51565 M. S zta jg lik , m urarz, W yzy . 52239 R . Jaw orski, urz.. W arszawa. 56813 H. Podulka, k ier. szk., H u -
Unniska. 57258 J . M atłasiek, abs. p r „  C iężkow ice. 57383 Ks. J . K rukow ski, p ro f.. M olodecznn. 52139 Ks. W . N ejm ak, prałat. N owy Świerzeń. 61806 P. Mundak, m istrz rzeżn.. G dynia . 63260 M,
iH eclie lik i, fry z je r . Żyw iec. 64694 L. K rajew ski, liter., S ieradz. 71969 K. Masłoń, stud., M ochy. 71980 J . R o jek , cham.. Legionowo 71081 S. Jezierska, żona naucz.. Podkow a Leśna. 72308 J . T a r­
n o w sk i. kapra l, R ów ne-W ol. 72329 J . Schum an, urz.. Lwów . 72330 M. W ojciech ow sk i, urz.. W arszawa. 72816 A . R achow ieck i, in i Popieln iki. 74158 M, Gan. sekr. gm .. T ouste.

IV , N A G R O D Y : 60 1 100 dodatk. razem 166 ozdobnych kaset z kolekcja  zw ljek . 224 K . W róblew sk i, em . p ro f., W ilno. 440 J. Zuchow icz. s tr  ryback i. O jców . 604 K i. pr. d r  A . Prnoks 
rek t. kośo., P diołtS. 753 F. Św ierk, nrz.. N owy Sacz. 883 B. A ugu styn ow icz, D ębica. 999 2,. Frett, art m ai., Zakopane. 1050 R . B luth .. ag. handi., Kraków . .792 J . Juszczyk , K raków . 1501 8 . P a -
■wełezak. m ech ,r Poznań- 1959 J . B aryck ł, plut.. K ielce. 2434 A. Bńbmer, m jstr. w ojsk .. Lw ów . 2476 W. L .. Paziuk, kom . sk., W ilno. 3310 M. Leszczyski, Polanka — K a ro l ad K rosno. *860 FJ
K u p k a , ozel. Tryz., N owa W ieś ad Chorzów . 3370 K. Bończak, ases.. Radom . 4778 S. Jarneck i robot.. Łódź. 5002 W . S. Hanna, naucz..Łopuszno. 5044 M. Dzyżak. plut., Poznań. 5293 E . BieniaszJ 
anech., C zęstochow a. 5294 J . M ielozarek. podof.. Ludw ikow o P olesk ie. 7143 Ks. K. Pogtódek, R aw icz. 7176 D r W . Czech, dyr. szplt., Łokacze. 7192 J. Kow alski, k ier. sądu. S k iern iew ice. 8116 M2 
G re li, kapral, Ostrów W kp. 8364 E. K ropodra M onasterzyska. 8370 A. W iśniew ski, leśn., C hojnów . 8373 Dr 8. B ryósk l, tek., N ow ogródek 8379 M gr. H . Stefański, re f. sk., M ysłow ice. 8386 T . K iu4 
siler. techn.. M ysłow ice. 8629 J. G illner. kier. szk.. Psary Śląskie 8965 R. O rłow ski, sekr. gm .. M ościska. 9913 I. W odzisław ski, ogrodn ., K raków . 9920 W . P isarska, Iw on icz-Z dró j. 10533 AJ
•Prehawskl, bosm anm at, G dynia. 11120 L. Grabowski, robot.. S tanisław ów . 11142 M. Lenk, speaker. Łódź. 11886 Ks. H . W ieczorek .prób ., R a jk ow y . 11887 S. K arolus, m jr .. Tarnow Bkie-O óry.
itl 1SS9 A . D zikow ski, in i.. P ionki. 12998 Dr S Gtadysek, lek., N ow y B ytom  13171 R. W iedm an, kapit.. P rzem yśl. 13187 8 . H opensztaod, w aliz., W arszawa. 1MG6 Ks. I . W achow iak . J ed ler ,
34734 W . H upert, pik .. W arszawa. 14746 F. Brzóska, urz.. Radom sko. 1ÓI01 M. A otosiew icz. kapt., M ysłow ice. 15902 K. T yrkalsk l. nacz. poezt.. W ęgierska G órka. 17017. A . Przeclaw ski. urz., 
W a rsza w a . 17033 R. Josoa-K w iatkow ski, liter.. W arszawa. 17050 W . G auglitz. rya., K atow ice 18071 J. Gerstel. podch., K om orow o 18511 Z. R odakiew iczow a, urz., Lwów . 18515 M. Godlewakij 
Ułud., W arszaw a 18532 H. 8tanow aki, urz., Rzeszów. 18805 T P rzyby lsk i, red.. Lwów. 19196 8. Iw au ick i, robot., Justynów ka. 19457 J. S zy jk ow ieo , ro lo ., Postaw y. 19485 M. K ościólków na, na-, 
(ucz.. K oby leo . 19601 M. Chech liński, kier. kat.. Przeworsk. 19604 T . N ow aczyk, nrz., Poznań, 19G06 8. Lachow ioz, pob. sk.. Zborów . 19610 H. Jacorzyńsk i. b e i praey, Broazniów. 19901 I. BermanJ 
zprzedst. f a b r . W iln o  19996 B. S łow ikow ski, onlk.. Lwów. 20256 L. Mandat, kom. sk.. B ydgoszcz. 21371 W. Frenzel, sprzed.. Ł ód t-R a d ogoszo i. 21855 J . Stasina, em. n a c i . ppez.. ŻydaezówJ 
f?1853 A . B artfe ld . u r i.. B orysław . 23076 A. Pionka, m atoroln.. Staraw ieś. 23230 E. F. Korab, urz., Lwów. 23210 M. B urchardt, lek .-stom .. R yb n ik . 24151 F. L itw ińsk i, buch .. L ublin. 24159 W3 
IGoatot. st aa kol Stanisław ów . 24333 W . Sytek, bez z a w , Kościan 25049 A. N iedzielski, m aryn., Gdynia. 26359 M. H. T eioher, knp.. Lubaczów . 27381 8. C ieoim lrski, kapt., S e jn y . 27579 T . Łu4
•sakowski szef b inra , O rłów . 27596 R. Łuczyński, chor., K ielce. 2788? Ks. B. S taw ick i, proh.. Łebno. 28413 lnż . T . H oru iek i, rsd o i w o j.. T orn ń . 26445 F . N owaczek. przód, p o i .  C hlew isk ą!
(28793 8 . R o jn a . k a p it , T arnopol. 29992 8. W olgelernter. rabin. Kazim ierza W . 30536 W. Blażyńaki, prez. sądo o k r ,  Dzortków . 31227 Dr. B . K n lozyckl, l e k ,  PodwoloczyBka. 91468 J . W es
R vczko. em aedzia. Lwów . 81705 E. Dudziński, kier. szk.. Mszans 32305 Z. Chm ura, b e zro b . N owy Sącz. 93119 W . K rzyok l, k s ie g , Lasek. 8t952 E. M atejko, c e m , Szczakowa. 36077 W . Rutkow-
t k a .  żona rad cy . K raków . 87223 R. M adecki. r o b o t .  Górki W ie lk ie . 83976 T  W unsch , re f. » t ,  Skierniew ice. 38991 U  Stawarz, sa ch e m . Tarm. Os J ,  K rak ów . 40683 F . M ajew ski. T o rn ń
1)0889 R  Ziem ba kapt B ydgoszcz. 41308 I. K ierzk ,w ski, n a u cz , B olszew o. 41638 L . W iśniew ski, kond. k o l ,  P o d g ó r i k. T orunia. 42716 J. S trada, T a -nów . 42721 D r. .T. Zbieraki, p or. 'e k .  D r * , 
fhobyoz. 42731 J . Tom aszek, n a u c z , Terka. 42911 W K il ńskl. ln ż , S lotw ina ad Prze-.ko 44352 W . Ustaszewskt. u r z .  W arszaw a. 45864 J. B artosiak , r o b o lu , L ó d i. 45868 T . H ern lk  st. sT ori, 
BŁódż. 47218 A P odgórsk i. Jarosław . 47219 Ch. Seniler. W etnowiec 43642 J. C holyn ieck l. R adzleebów . 47908 W . G renda  prao. m e ch , M odrzejów . 47927 J . M lklasiński. ś lu z , K raków . 47917 G , 
ffira m a rczy k  abs. i n i ,  Brześó n. B. 43123 S K leinert. kier. m ag b !„  Poznań 48312 L . K ow alski, u r z ,  G dynia. 50374 Z. K ubiś. kraw iec, Łódź-C hojnyc 50965 J . W otow lk . k u p , W alinna, 
B0967 J M m o r . naunz. W arszawa. 51066 L. G cissler, stnd: m ed , Poznań. 51553 A . Plinta, m istrz p ie k , B yczyna . 51554 J . G a j. m e c h , K raków . 53700 J. Dzik, zaw . s t ,  Czem piń. 54987 W . W eglew -j
Tski. d yr . t a r t ,  W ality  k. B ia łegostoku . 56570 W . R ydzew ski, ch e m , Lwów. 55821 A . F alk iew iczow a. żona m jr ,  S łon lm . 56334 D r J . S erw in , lek. m ie j., K adozuga. 56841 8. BkudnlewsktJ
Itech leśn Opalin 57788 T . T arczew ski, szew c. W ąbrzeźno. 60219 Ka. P. M assalski, p r ó b , D eraźne. 60536 W . K orenb lit, rab in , M alecz. 61842 J. W atysek, rob . p o r t ,  G dynia . 62383 K . J 
[łow icz bnch W iln o  63276 E. H ilfe r , n r z ,  Lwów . 63291 F. G ogola, kier. s z k , M aszkienice. 63591 Z. C zaplick i, n r z , R ypne. 63606 J . O blelak , piekarz, R aw a M a zow , 63869 K s. 8 . K op ęc, 11 r o b ,  
IPIawno 63899 A. G awlik, n a n cz . K oło . 64404 E. M ichalski, m istri rzeżn , Poznań. C4423 B, K srp ińsk i. p r o f ,  Leszno. 64436 J. S kupień , u r z .  Sporysz. 61691 W . K ussy, n a n oa , B uków . J559I 5 E nełisch  w ł kina S try j 65540 Z. D nbick l, stud. p r ,  Lwów, c;206 W . D nbie!. k a p t , B rześć n. B. 67213 8. Gustowloz. abs. p r., Sam bor. 6979# M. Jenner, aast. d yr . B. P ,  R ów ne W olJ 
te9t5 T  K uroszczyk. l is t r . m o rw , Ostrów W kp. 70120 M. O ldzgler. ś iu s . Łódź. 70124 O. G rucki, sek. s ą d ,  K atow ice . 17039 8 . B adow ski, em . le ś n , P ińczów . 71538 W . Saw orskt, n r. u r z .  Nowy! 
B vtom  71951 Z K laczek , prez. S p ó ld z , Soknlówka. 71953 I .  K entro, u r z . W arszawa. 71957 8. Czech, n a u cz . W arszawa. 71959 T, M astaltńskl, n t z ,  Zam ość. 72304 J . n,rŁ* W ar-

W a w a -P ra ga . 72810 W . R ydzew ski, fry z je r . Ptoek. 72819 U. Rom aniuk, kler. w a rsz t, Jag ieln loa . 75597 Z. .W asilewski, em eryt, K om orów . 76053 I .  H abczyków ns. nauozyolelka, Oswląolm.

UWAGAt W  restawleniu liczb w porządku chronologicznym nie powtarzają się tysiące i ew. setki, np. 46063, 63, 295 oznacza 46063, 46066, 46295. —  Grupy obejm ują woje* 
uWÓdzlwa: I. K rak, II. Kieł. i Łódzkie, III. Lwow., IV. Pom orsk, V. P ozn , VL Stan. i TarnOp, VIL Śląsk, VIIL W ar**, IX. .Wileńskie, BiatoaL i N ow ogr, X. W ołyńsk , Po l e i  i Lubek

V . N A G R O D Y : !6 ł l  I 15M D O D A T K , razem 3500 nagród . Grn 
657, 632, 710. 816, 837 , 838, 842, 883. 896, 909, 956. 995, 999, 1010. 22,
19, 54, 64, 69. 90, 3311. 77. 3639, 67. 3355. 58. 4106. 07. 4180. 5006. 47. 49.
9570, 9723, 9921, 41, 10096. 302, 755. 770. 772. 789. 790. 792, 11134, 127, 146, 

1726. 741. 15169. 111, 139 221, 236. 905. 938. 13036. 58. 821. 822 845. 19165.
991, 993. 995, 24165. 816. 819. 25020. 22, 28, 37 . 38. 431, 478. 4ła. 942, 26112.
[#857, 860, 864, 867 873 . 875, 33134, 593, 596, 597 . 600. 753 . 788, 31023, 27. 39. 
17776, 783, 917. 39041, 296, 581. 86 . 40152, 158. 177 191- 192 . 401, 653, 662.
e n .  230, 645. 650. 902, 903. 921. 914. 50356. 964. 51087 , 89 . 555 , 876 , 52261,
827, 847, 57253. 254 , 266, 884 , 661. 889. 891 53140. 423 . 684, 697, 918. 923.
*89, 65104, 107, 976. 179, 66310. 811 314, 829 , 611. 641. 647, 805. 810, 811.
*99, 71686, 503, 514, 7 * m  75148. 140, 577. 901 76054.

pa I i  2. 4. 10, 07, 45. 83, 85. 97, 90. 154, 155, 10*. 214, 225. 281, 854. 359, 
28, 35. 47. 83. 84 . 89. 90, 1204. 43l 61, 74, 90, 1505, 26, 85, 4L 5», 81, 1904, 
85. 5292. 96, 98, 5542, 55, 6103, 7118 83, 58, 62. 67, 78, 96, 7175, 76, 77. 78*5, 
403, 487, 681. 691, “78, 12037 275, 609, 634, 637, 131158. 169. .30 386. 387. 
165, 134. 490. 495, 499, 611. 631, 631, 641, 20288, £91. 31357, 56tk 56#. 85Ć, 887, 
123. 124. 870, 708, 27253, 270, 278. 290, 296, 868, 870, 895, 2305, 110, 630, 796, 
416. 437, 450, 651, 693. 85318, 840, 845, 636, 3G076, 86. 580, ML 704, 705. 
634. 883. 898. 41327, 883, 837. 42248, 478, 48fc 704, 718, 43519, 818, Slf, 888. 
439, 926, 53127, 136. 137, 452. 458. 467. 471, 489. TM, 719, 794, 7*5, 715 
59736. 60230, 234 , 603. 511, 540. S t .  641 645. 965. 976.' 977, 98*. 984, 981, 
BIS, 822. 67201, 223, 473, 488, 496, 66006. 11 22. SS. 89. 40, 44. 45. 298. S6L

417, 418. 419, 456. 481, 436, 438. 464, 4M, 469, 480. 509. 515, 630, 64% 
SĄ 54, 67, 94. W 5T  U  l Ł M .  68. T». 27(fa, 49. 55. 68. 8002, OJ, 
48. 51, i ł .  88. 90, 8164. 8886, *9, 71, 80, 8W1, 11, 4#, 8960, 9220, 
889, 556. 14069, 71, 76, 8A 90, 94. 97. 98, 99, 417, 487, 719 735 
23120. 188. 411. 758, M . .  80, 237, 239, 241 246, 65< 6*8, 989, 
293*7, 680, 631, o90. 30167, 191, IM , 54#, 801, 850, *1719, 7̂*4, S2075 
700 927.929, 87201, 111, 238, 385, 48L 49# 839. 38360 890. 755, 756, 

850 44015. 86#. 871. 878, 888, 88*. 895, 890 7(0. 775. 48209. 410, 47214. 
54006, 40  637, 985, 56370 880 *87, S »  56#, 575, 5®. 585. 800 810 
989, 63271, 27Ó S9fe, 295, Kp, M,_597 85#, 889, 64J6l, « 7 .  433.4^|
872. 880. 885. 887. 802, 75 89918, 7010# IM . 1*0 428. (81.

Ciąg dalszy na sir- 19-ej

RABKA. —  Pensjonat 
„P R O M IE Ń *

Al. Piłsudskiego. Zna­
ny pensjonat pod za­
rządem &tihererów i 
Rebenowej poleer po 
koję słoneczne z we­
randami po bardzo ni­
skich cenach. Kuch­
nia wykwintna, rytu­
alna. Przyjmujemy 
dzieci od lat 5 pod 
kierownictwem p. 
Asclier . Spira. Gry i 
zabawy, radjo, pate- 
fon. Tel. 146.

ZAKOPANE pięknie 
położony znany kom­
fortowy pensjonat 
,JU RAN D" ul. Cha­
łubińskiego, tel. 1423 
po gruntownem odno 
wieniu poleca się PT. 
Gościom na sezon let 
tni. Kuchnia wykwint­
na rytualna. CENY 
PRZYSTĘPNE. —  
Zarząd.

ORŁOWO-MORSKIE 
Krościenko n./D. K o­
lon je Turystyczno-Wy 
poczyDkowe. Budynki 
komfortowe, utrzy­
manie pensjonatowe. 
Prospekty, —  zapisy: 
Żyd. Tow. Ośw., War­
szawa —  Żabia 9 —  
m. 32 dołączyć zna­
czek pocztowy. 9840k

KRYNICA, pensjo­
nat „POLSKA KO- 
RONA“ (telefon 160) 
pod zarządem DRO- 
WFJ R. LOWOWEJ I 
C. GOLIGEROWEJ 
obok Nowych Łazie­
nek i plaży. Slouecz- 
i*e pokoje —  ciepła 
i zimna woda w poko­
jach —  ogród — 8«lon 
hridżowy —  radjo —  
kuchnia wykwintna.

Tani sezon wiosen­
ny. 8838kr

ZAKOPANE. 
Pensjonat 

„W OŁODYJÓW KA 
zarząd Flory 

SINGEROWEJ, ul. 
Sienkiewicza tel. 1779 
.Wszystkie pokoje x 
CIEPŁĄ, zimną wodą 
BIEŻĄCĄ i balkona­
mi. Przepiękny widok 
Towarzystwo i kuch- 
mia pierwszorzędne. 
Zdała od ulicy, wśród
DRZEW i OGRODÓW 
Ceny bardzo PRZYr- 

ISTĘPNE. 9658kr

Z A K O P A N E
całoroczny Pensjonat 
GRANIT tel 1278 za­
rząd Ch. Stern pole­
ca pelnokomfortowe 
pokoje z bieżącą cie­
płą i ziiuną wodą, wy­
kwintną kuchnią ry­
tualną wśród własne­
go parku i plaży. —  
,.Radjo“ . 9073k

JEDŹ~do SZCZYRKU 
Pensjonat „Szarotka'* 
Berty Panzerowej, te­
lefon Nr. 12, poleca 
pokoje komfortowe. 
Radjo, elektryka, ku­
chnia obfita rytualna. 
Uwaga: Poranua gim­
nastyka, gry sporto­
we, oraz bezplatuy 
kurs pływania. Ceny 
pjfzystępme. 6822g

KRYNICA WILLA 
UŁANA, DEPTAK 
pełny komfort, słone­
czne balkonowe po­
koje, ogród kwiato­
wy do leżakowania, 
wyśmienita kuchnia, 
także djetetyczna, —  
ceny niskie. 8888kr

ZAKOPANE Pensjo­
nat „A D R IA “ tel. 
1789 pod zarządem 
DROWEJ FLAUM- 
HAFT NEUGEBOR- 
NOWEJ poleca się 
PT. Gościom na sezon 
letni. CENY NISKIE.

9656kr
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Wysyłka nagród nastgpi suksesywnie w ciągu 3— 4 miesięcy.

RABKA. —  Pelao- 
komfortowy pensjonat

„ELJASZÓW KA"
pięknie położony pod 
zarządem Schererów i 
Bebenowej po grunto 
wnym remoncie pole­
ca słoneczne poko­
je, bieżąca woda, o- 
gród, 9alon bridżowy, 
radjo patefon. Kuch­
nia wykwintna. Tani 
sezon wiosenny. Teł. 
142.

ZAKOPANE
„PALACff*.

Na jwytworiliej**y 
hotel —  pensjonat 
50 pokoi słonecznych* 
z balkonami. Aparta­
menty z łazienkami. 
Bezkonkurencyjnie wy 
kwintna kuchnia. Te* 
lefon 16.51. CENZ 
BARDZO PRZYSTĘP 

NE. ŻĄDAJ PROSPE 
KTÓW. 9753k

ZALESZCZYKI POLSKI MERAN SEZON 
OWOCOWY W PEŁNI. Komfortowy pensjonat 
,.Riviera.. obok plaży ze światłem elektrycz* 
nem, radjem, patefonem i t. p. Wikt pierwszo­
rzędny 5-razowy. Cena za turnus 4 tyg. zł. 85.

KRYNICA. Pierwszorzędnw pełnokomforto- 
wy pensjonat „Astorja*4 przy ul. Pułaskiego. 
W ikt doborowy 5-ciorazowy dżiennie, na żąda' 
nic djetetyczny. Radjo, patefon, telefon i czy­
telnia czasopism. Taksa zdrojowa 50% zniżo­
na. Turnus 4-tyg. zl. 105.—  3-tyg. zł. 80.— .

TATARÓW . Komfortowy budynek Provisor, 
Kompletnie wyposażone boisko dla sportów, 
siatkówki i koszykówki. Własny kort tenisowy, 
Wikt pierwszorzędny 5-ciorazowy. —  Turnu* 
4- tyg. zł. 88.— .

Zgłoszenia i inform acje-. Towarzystwo R ygo' 
rozantów (Żydowski Dom Akademicki), —» 
Lwów, Teresy 26a. 9920k

.W SŁOŃCU I RADO-
ŚCI spędzi młodzież 
szkolna —  wraka- 
cje w Instytucie Wy­
chowawczym G. Spie- 
rera na Krzemion­
kach. 6800
ZAKOPANE. Pensjo­
nat dla DZIECI w 
Bialem. Opieka kwa­
lifikowanych sił pe­
dagogicznych. Ogród. 
Has, sporty. Kom fort 
nowoczesny, radjo, 
telofon. Drowa Adela 
Blochowa, —i Willa 
„A dela” . _____6132g
KRYNICA. HOTEL- 

PENSJONAT 
„CA RLTO N " poleca 
kom fortow o pokoje 
se otrzymaniem łub 
bez. Autobus do dy­
spozycji Gości. Ceny 
uniżone. 9140kr

ZAKOPANE. —  Kom 
fortowy pensjonat 
BASZTA telefon 1474 
obok parku. Zarząd".

STAMBERGERÓW 
poleca pokoje sinuo- 
czne z wykwintnem u- 
trzymaniem. Ceny b, 
przystępne. 9559kr
PENSJONAT rytual­
ny „Swoboda” poleca 
pokoje z  całodzien­
nym utrzymaniem zł. 
4 Dzieci do lat 13 zł, 
3.— . Hocliliauser. Że­
giestów. 9952k
ZAWOJA pensjonat 
„REN ATA” poleca po 
k oję  z pierwszorzęd’ 
nem utrzymaniem po 
cenach ZNIŻONYCH. 
Intormacyj udziela za- 
rzad pansj. „Renata 
Zawoja 2 .

8929W <0
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B A L S A M I C Z N A
S  fiJŁ doM O G
CiA^FCKIEGO (l kooutkiem)

< A G E F IN >
«>uwo ból. plecienie, nobnmlenle nóg. imlgkcia 
odciski, które po lei koplell do|a *H u»unq6, nowel 
poinokclem. Priogli ułrd® ra epgkowgoWi

INIERiI TO IV 
DROBNYCH
nie przyjmuje stę 

telefonicznie 
tylko wprost 

w Administracji 
1 wyłącznie 

ZA  G O T Ó W K Ę .

|  Wolne posady |
ZAKŁAD lekareko- 
dentystyczny Dra J. 
Syropa pl. WiW. Świę 
tych 10 przyjmie prak 
tykanta z ukończoną 
4 kl. gimnaz. lub rów 
norzędną. 9903k

ZDOLNĄ praktykant- 
kę do sklepu przyj­
mie firma Taschner, 
Rynek 10. 6804g

I 1
BIURALISTKA mło­
da, miłej prezencji, —  
energiczna, średnie 
wykształcenie, piszą­
ca na maszynie, kil­
kuletnia praktyka biu 
rowa, poszukuje ja­
kiejkolwiek posady w 
w jakiejkolwiek miej 
scowolci. Skromne wy 
magania. Biuro ogło­
szeń Stattera, Kraków 
Rynek 8 „Szybka or- 
jentacja". 9961k

100 ZŁ. da dlugolet- 
tui urzędnik ■ bu­
chalter za wyrobienie 
mu jakiejkolwiek po­
sady. Wymaganie bar­
dzo skromne. Miejsco 
wiość obojętna. Zgło­
szenia pod „D epot11 do 
Adm. N. Dziennika.

6819g

GIMNAZJUM ŻEŃSKIE
p o s z u k u j e

n a u c z y c i e l k i  z a l e ć  p r a k t y c z n y c h
Oferty pod adresem :

GIMNAZJUM Z1MNOWODÓW — K IE LC E

PRZEDSIĘBIOR­
STWO przemysłowe 
w okolicy Bielska po­
szukuje urzędniczki 
biurowej. Wymagana 
znajomość księgowo­
ści przebitkowej. —  
Oferty z podaniem 
wysokości wynagrodzę 
nia sub: „Bielsko" do 
Adm. Nowego Dzien­
nika. 9953k

LEKARKA - DENT.
do współpracy poszu­
kiwana. Zgłoszenia: 
Nowy Dziennik pod 
„Lek. - dent.". 6824g

POSZUKUJE się 
akwizytorów do eprze 
dąży ratalnej wyży­
maczek. Byt zapew­
niony. Zgłosić się Wa 
wrzyńca 32/6 godz.
3— 10 18— 20. 6829g

CHŁOPIEC do prak­
tyki poszukiwany od 
zaraz. Lerner, Florjań 
eka 5, Konfekcja. —  

6834g

Reklama 
diwignla handlu

ZDOLNY buchalter * 
bilansi&ta, korespon­
dent fachowiec drzew 
uy, pierwszorzędne 
świadectwa, kawaler 
poszukuje odpowied­
niej posady ewentual­
nie kierownictwa. A- 
dresować „Odpowie­
dzialny 20522'1. Dę­
bica poste restante.
HAFTUJĘTezyję bie­
liznę wyprawy ślubne 
Szycie bluzek, pyjam, 
s z l a  f r o k ó w ,  —
Stockowa, Dietla 30. 
II p. 6824g
POSZYKUJĘ posady 
inkasenta, magazynie­
ra kierownika za 

kaucją i gwarancją. 
Zgłoszenia Adm. N. 
Dziennika pod „Pra- 
oowity A ‘\ 6817g
GARDEROBĘ od­
świeża, naprawia, —  
przerabia, poprawia 
zle kroje, modeluje, 
czyści chemicznie far­
buje, pokrywa futra. 
Pogotowie krawieckie 
Kraków, św. Jana 13. 
Telefon 11990. —

6826g

|  lokale |
4 DUŻE pokoje kom­
fort do wynajęcia. —  
Starowiślna 17 Dozor­
ca.

LOKALE sklepowe 
przy Aleji Słowackie­
go 38 do wynajęcia. 
Punkt ruchliwy. Wia­
domość u dozorcy.

6681g

DUŻY lokal na lekki 
przemysł do wynaję­
cia. LwowBka 15.

9962k

SKLEP pięknie urzą­
dzony na każdy dział 
bez towaru, czynsz 
miesięczny do wynaję­
cia. Właściciel Kra­
ków, Rajska 20. —

6831g

SKLEP, mieszkanie, 
Kraków, Lubicz 30 
do wynajęcia. 6828g

POKÓJ, dwa umeblo­
wane, frontowe I p. 
osobne wejście na 
mieszkanie, biuro, do 
wynajęcia. Wiadomość 
Starowiślna 76.

6830g

GD1 ittodtaóz

KWIATU

TELIJUJ

POSZUKUJĘ 2 lub 3 
pokoi, pełny kom­
fort Kazimierz. —  

SCHAPSENSOHN
drogerja, Plac Nowy, 
telefon 163-84.

9939k

PIĘKNY pokój fron­
towy, komfort, bal­
kon I piętro osobne 
wejście, do wynaję­
cia. Zgłoszenia Dietla 
15. m. 4 w godz. 13—  
16 popoł.

9700k

SAREGO 11 jest duży 
frontowy parterowy 
pokój dla dwóch osób 
do wynajęcia. 6813g
4 POKOJE z kuchnią 
pełny komfort Paze 
piętro Bonerowska 3. 
do wynajęcia. 6808g

INŻYNIER poszukuje 
lukalu dwupokojowe- 
go z kuchnią pierwsze 
piętro, wysoki parter 
Zgłosić Nowy Dzien­
nik „Śródmieście11.

6687g

MASZYNY DO PISANIA 
MAXUJWENSTEIN

S P R Z E D A Ż -Z A M IA N A  
KUPN O

K R A K Ó W , Z W IE R Z Y N IE C K A  11 
T E L E F O N  162-aO

PIĘKNY frontowy 
pokój z oóobnem wej 
ściem dla młodego 
małżeństwa ew. dla 
dwóch Panów zaraz 
do wynajęcia. Staro­
wiślna 93a, m. 7. —  

6833g

UMEBLOWANE 2 
pokoje z kuchnią —  
komfort Krakowska 

do wynajęcia od za­
raz. Wiadomość Hoch 
baum, M:odowa 12.

6825g

KOMFORTOWY po­
kój wejście z klatki 
schodowej wolny. — 
Właściciel Kraków. —  
Rajska 20, 6832g

ŚRÓDMIEŚCIE mie­
szkanie trzypokojowe 
z pełnym komfortem 
I piętro w nowym do­
mu przy ul. św. Mar­
ka 35 do wynajęcia.

9957k

| Różne |
EXPRESS Miodowa 
20 przyjmuje bagaże 
do Szczyrku Bystry 
autami ciężarowemi 
codziennie —  tele­
fon 14581. 9822kr

liALLOOO! Płacę 
najwyższe ceny za uży­
wane meble Hoch- 
hauser, Kraków, Mio­
dowa 43. 6814g

99OAZA Zakopane
D.oga do Białego — Telefon 1289

Pierwszorzędny Hotel-Penajonat poleca p o k o j e  
z psłnam utrzymaniem po cenach bardzo 
p rzystęp n y e ii. 99S0kr

HUILE —  SOLAIRE
emulsja olejków kwia­
towych ułatwia opala­
nie na słońcu. BRON, 
ZE DES PLAGES opa 
la bez słońca, nadając 
skórze piękną barwę 
złoto - bronzową. ■—* 

PARFUMERIE 
„YLAN G “ Krakó«ra 
Szpitalna 32. telefon 
149-46. 9834k

PRZYSTĄPIĘ do ren
townego interesu go- 
tówką 20.000. Zgło­
szenia pod „1782" de 
Biura Ogł. Stattera, 
Rynek 8.

DRUGA LICYTACJA 
Cegielni Parowej i 
Młyna Parowego yn 
Strumieniu z pierwszo 
rzędnem urządzę-’ 
niem i przynależno, 
iciami dnia 17 lipca 
1936 r. o godz 9-tej w 
Sądzie Grodzkim yr. 
Strumieniu na 2/3 czę 
ści ceny szacunkowej 
t. j. ra 116.000 zł, s-s 
Wadjum 10.000 zł. ■— * 

Cena kupna d o  3 mię 
sięcy ,w ielka h ipotek a  
do przejęcia. Iuforma 
cje w kancelarji Dr. H, 
Glanza, w Cieszynie.

9658r!

PRZEDSTAWICIEL­
STWA składem kon­
sygnacyjnym poszu­
kuję. Zabezpieczenie 
hipoteczne, ewentual­
nie gotówka. Zgłosze­
nia „Przemysłowiec 
U". Nowy Dziennik.

68 l ig

DENTYSTA może na 
bardzo dogodnych wa 
runkach wydzierżawić 
Zakład dentystyczny 
w Krakowie. Zgłosze­
nia Nowy Dziennik 
„Dentysta". 6791g

| Hula i w jdiowaDie |
KURSY GIMNAZJAL 
NE z VI klas i do ma­
tury, oraz w zakresie 
1— II gimn. nowego 
ustroju. Nauka kores­
pondencyjna „Globus' 
oraz lekcje zbiorowo. 
Kurs repetytoryjny 
maturycznj od 1 sier­
pnia. Wpisującym się 
yr dniach najbliższych 
znaczne zniżki i bez­
płatno premje. Pro­
spekty z podziękowa­
niami bezpłatne. —

„STUDJUM" 
KRAKÓW, 

SŁOWACKIEGO 1.
9690k

K U R S  
WAKACYJNY 

PIĘKNOPISANIA
w kotnee*. pryw. artyst, 
szkoło k a l i g r a f i i  
F E 1 N B E R  G A,
Starowiślna 28, s—! 
Każdy stanowczo pO' 
prawi rwo pjamo na 
piękne i biegłe. Skutek 
z d u m i e w a j ą c y ,  
I n d y w i d u a l n a  
nauka a t e n o g r a f j i  
m a s z y n o p i a m a ,  
k s i ę g o w o  ś e i, 
etcetena, Zgłoezenia 
codziennie. 9318k

STENOGRAFII NO­
WOCZESNEJ w 10 
lekcjach perfekt —  
wyucza Z  O F J A  

SCHONGUTÓWNA 
WW. Świętych 8, I, p. 
m. 7, teł. 109-97. —  
Zgłoszenia od godz. 
9— 18 6803g

PROFESOR Spitz —  
Kraków, Sołtyka 11 

Telefop 115-02. 
HEBRAJSKIE. 6684g

▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼

Wzorowa pracownia dla 
napraw maszyn biurowych
UHER i AB5LER 
Kraków, św. Jana 11 
Teł. 109-05 .

PRENUMERATA: w Krakowie i  odnoszę.
niem i bez odnoszenia oraz na prowincji

z przesyłką pocztową . . . , miesięcs.t * 4.80 kwart. zł. 12.UU 
7.60 „ „  22.5UZagranicą z przesyłką pocjtową » • „  „ „

OGŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym łamie, Etrona w 
tekście i nadesłanem na 3 łamy po 76 milimetr. Strona za tekstem 6 ła. 
mów po 38 milimetr. Najmniejsze ogłoszenia dro l n°  Uczymy za 16 słórr.-

CENY w złotych: L strona 1.25- —  Tekst 1.— Nade siane 0,75. — Za tekstem 
0.25. ’— Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukując ych pracy 0.05 gr. Gratu 
lacje i kondolencje do 4 wierszy Zł. 5. Ogłoszenia ślubne i zaręczynowe 
Zł. 10.— . Podziękowania lekarskie do 25 mm. Zł. 10.—■, Nekrologi (klepsy 
dry) do 60 mm. w J. łamie. Zł. 20. Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25% 
za druk kolorowy 50%.

„NOWY DZIENNIK11 wychodzi codzienie, także w ooniedziatki i dni poświąt
— - = = r—  ■ ————

.Wydaw ca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Dziennik11.: Zygmunt Hochwald. — Redaktor odpo wiedzialny: Dr. Mojżesz Kanfer.
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeeikowej 7, pod x*rzą4e nr Maksymiliana Feldmana,


